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Zakończył się XXV Zjazd KPZR

Nowe dalekosiężne 
za m ie rze n ia

L. Breżniew sekretarzem
M O SKW A PAP. Po dziesięciu dniach twórczej dyskusji nad 

oceną dotychczasowych imponującyoh dokonań i  szeroko zakro­
jonym  programem działania na przyszłość zakopczył się w  p ią ­
tek w  M oskwie X X V  Zjazd Komunistycznej P a rtii Zw iązku Ra 
dzieckicgo.

JEGO O BRADY wniosły do­
n ios ły  w kład w  pogłębienie teo- 
- ivcznej w iedzy o procesach bu 
ocw nićtw a komunistycznego we 
współczesnych warunkach, wzbo 
gaciły znacznie doświadczenia w 
konkre tnym  rozwiązywaniu, na 
nie spotykaną dotąd skalę, za­
dań w  te j dziedzinie.

Najwyższe forum  radzieckich 
kom unistów nakreśliło  nowe, da 
lekosiężne zamierzenia, stano­
wiące kontynuacje 1 rozwinięcie 
l in i i  program owej pa rtii, opraco 
wane j na poprzednim, X X IV  
Żjeździe.

Delegaci jednom yślnie zatw ier 
d z ili sprawozdanie KC  KPZR za 
okres między zjazdami i  kolejne 
zadania p a rt ii w  polityce w ew ­
nętrznej i  zagranicznej oraz głó 
wne k ie run k i rozwoju gospodar­
k i narodowej ZSRR na la ta  1976 
—1980, a także.inne dokumenty.

Końcowemu posiedzeniu prze­
w odniczył Leonid Breżniew. Po­
in fo rm ow a ł on, że na I  posie­
dzeniu plenarnym  wybranego 
przez Zjazd K om ite tu  Centra l­
nego KPZR, k tóre  upłynęło w

atmosferze jedności i  zwartości, 
K o m ite t Centralny jednom yślnie 
w yb ra ł swe organa kierownicze. 
B u rz liw ym i oklaskam i p rzy ję li 
delegaci wiadomość o jednom yśl 
nym w yb ran iu  na Plenum Leo­
nida Breżniewa sekretarzem ge­
neralnym  KC KPZR.

L E O N ID  B R E Ż N IE W  o g ło s i ł  n o w y  
s k ła d  B iu ra  P o lity c z n e g o  K C  K P Z R  
i  S e k re ta r ia tu  K C . C z ło n k a m i B iu ­
r a  P o lit y c z n e g o  K C  K P Z R  w y b r a n i  
z o s ta l i :  L e o n id  B re ż n ie w , J u r i j  A n -  
d r o p o w  A n d r ie j  G re c z k o , W ik t o r  
G r is z y n ,  A n d r ie j  G r o m y k o ,  A n d r ie j  
K i r i le n k o ,  A le k s ie ]  K o s y g in ,  F io ­
d o r  K u ła k ó w ,  D in m u c h a m e d  K u n a -  
je w ,  K i r i ł f  M a z u ró w , A r w id  P e lsze , 
N ik o ła j  P o d g ó rn y , G r ig o r i j  R o m a ­
n o w ,  M ic h a i ł  S u s ło w , W ła d im ir  
S z c z e rb lc k i,  D m i t r i j  U s t in o w .

Z a s tę p c a m i c z ło n k ó w  B iu r a  P o li­
ty c z n e g o  K C  K P Z R  w y b r a n i  z o s ta ­
l i :  G e jd a r  A l i je w ,  P io t r  D ie m ie z e w  
P io t r  Masze*, o w , B o r is  P o n o m a r io w  
S z a ra ! R a s z y d o w , M ic h a i ł  S o fo m ie n -  
e e w .

S e k re ta rz a m i K C  K P Z R  w y b r a n i  
z o s ta l i :  L e o n id  B r e ż n ie w  —  s e k re ­
ta rz  g e n e ra ln y  K C  K P Z R , M ic h a i ł  
S u s ło w , A n d r ie j  K i r i le n k o ,  F io d o r  
K u ła k ó w ,  D m i t r i j  U s t in o w ,  B o r is  
P o n o m a r io w , Iw a n  K a p ita n ó w , W ła ­
d im i r  D o łg ic h , K o n s ta n t in  K a tu -  
sze w , M ic h a i ł  Z im ia n in ,  K o n s ta n t in  
C z e rn ie n k o .

generalnym
P r z e w o d n ic z ą c y m  K o m is j i  K o n ­

t r o l i  P a r t y jn e j  p r z y  K C  K P Z R  *o - 
s ta l p o n o w n ie  A r w id  P e lsze .

K O M IT E T  Centralny KPZR 
zorganizował na K rem lu  spotka 
nie z delegacjami zagranicznych 
p a r t ii kom unistycznych, robotni 
czych i  narodowo-dem okratycz- 
nych, któ re  by ły  obecne na 
X X V  Żjeździe pa rtii. Do zebra­
nych przem ówił sekretarz gene­
ra ln y  KC  KPZR Leonid Breż­
niew. Na spotkaniu zabrał rów ­
nież głos I  sekretarz KC  PZPR 
Edward G ierek, k tó ry  przema­
w ia ł w  im ien iu  gości zagranicz­
nych.

Okręt i śmigłowiec
Marynarki Wojennej

rafują
chorego rybaka
4 B M , w e  w c z e s n y c h  g o d z in a c h  

r a n n y c h  n a  k u t rz e  r y b a c k im  „ Ł e b
— l f l ”  p o d cza s  p o ło w ó w  w  r e jo n ie  
ś ro d k o w e g o  B a ł t y k u  u le g ł p o p a rz e ­
n iu  2 s to p n ia  r ą k  ł  tw a r z y  r y b a k  
W o jc ie c h  R ę g o w s k i z Ł e b y .  K o ­
n ie c z n a  była n a ty c h m ia s to w a  p o ­
m o c  le k a rs k a .  Z a ło g a  w e z w a ła  p o ­
m o c y . N a  s y g n a ł P o ls k ie g o  R a to w ­
n ic tw a  O k rę to w e g o  i  s łu ż b y  o p e ra ­
c y jn e j  M a r y n a r k i  W o je n n e j w  re ­
jo n  k u t r a  u d a ł s ię  t r a ło w ie c  b a z o ­
w y  638 i  ś m ig ło w ie c . O d n a le z ie n ie  
k u t r a  r y b a c k ie g o  n ie  n a s trę c z a ło  
t r u d n o ś c i,  je d n a k  s i ln y  w ia t r  i  w y ­
s o k a  fa la  u t r u d n ia ły  z a b ra n ie  c h o ­
re g o  ry b a k a  z  p o k ła d u  k u t r a  r y ­
b a c k ie g o  p rz e z  ś m ig ło w ie c . P r z y ­
sp ie s z e n ie  a k c j i  r a to w n ic z e j  n a s tą ­
p i ło  p o  p r z y b y c iu  n a  m ie js c e  „ T R B
— 638” . O k r ę t  p r z y ją ł  n a  s w ó j p o ­
k ła d  c h o re g o  r y b a k a ,  a s tą d  ś m i­
g ło w ie c  p r z e t ra n s p o r to w a ł g o  do 
s z p ita la  w  S łu p s k u . Ż y c iu  je g o  n ie  
z a g ra ża  n ie b e z p ie c z e ń s tw o .

P o d cza s  a k c j i  r a to w n ic z e j  w y ró ż ­
n i ła  s ię  za ło g a  o k r ę tu  638 i  ś m ig ło w ­
ca  M a r y n a r k i  W o je n n e j:  p i lo t
k m d r  p p o r .  W it o ld  D e p k a , r a to w ­
n ik  b o s m . J ó z e f G a s z e w s k i i  o p e ­
r a to r  d ź w ig u  b o s m . S ta n is ła w  M a- 
ra -s k ie w ic z .

K m d r  p o r .  M .  M IK O Ł A J C Z Y K

WIADOMOŚCI DNIA
B O N N . W  S tu ttg a rc ie  o d b ę d z ie  

s ię  d z iś  p o s ie d z e n ie  P r e z y d iu m  
C D U , n a  k tó r y m  m a  b y ć  o m a w ia n a  
s p ra w a  p o r o z u m ie ń  z a w a r ty c h  m ię ­
d z y  P o ls k ą  a R F N .

A L G IE R . Z a o s trz a  s ię k o n f l i k t  o  
S a h a rę  z a c h o d n ią . P o  z e r w a n iu  
s to s u n k ó w  d y p lo m a ty c z n y c h  z A l ­
g ie r ią  p rz e z  M a r o k o ,  s to s u n k i  te  
z e rw a ła  r ó w n ie ż  M a u re ta n ia .

Z plenarnego posiedzenia RW FSZMP

G łó w n e  kierunki
działalności szczecińskiego 

ruchu młodzieżowego'
♦  W kwietniu -  Niedziela Czynu
♦  K. Pastusiak -  przewodniczącym RW

W M IN IO N Ą  SOBOTĘ w  sali K W  PZPR odbyło się plenarne 
posiedzenie Rady Wojcwódzk'«^ Federacji Socjalistycznych 
Zw iązków Młodzieży Polskie j, poświęcone omówieniu 3 -lc tn ie - 
go dorobku, uchwaleniu główr.fch k ie runków  działalności szcze­
cińskiego ruchu młodzieżowego w  rea lizac ji uchw ały V I I  Z jaz­
du PZPR w  łatach 1976—78 oraz w yborow i nowych władz.

(Dokończenie na str. 2)

De Kobiet Polskich
W  IM IE N IU  K o m ite tu  C e n tra ln e g o  P o ls k ie i  Z je d n o c z o n e j P a r t i i  

R o b o tn ic z e j  t  R a d y  M in is t r ó w  P o ls k ie j  R z e c z y p o s p o lite j L u d o w e j  
s k ła d a m y  k o b ie to m  p o ls k im  se rd e czn a  ty c z e n ia ,  w y ra z y  s z a c u n k u  
i  w y s o k ie g o  u z n a n ia .

W  d n iu  Ś w ię ta  K o b ie t  z w ra c a m y  s ię  d o  m a te k , t o n  ł  s ió s tr ,  do  
k o b ie t  w s z y s tk ic h  z a w o d ó w  ł  ś r o d o w is k , d z ię k u ją c  za  ic h  p a t r io ­
ty c z n ą  p o s ta w ę  l  p o c z u c ia  w s p ó ło d p o w ie d z ia ln o ś c i za  lo s y  na sze j 
s o c ja l is ty c z n e j O jc z y z n y .

f i l e  m a  d z iś  ta k ie g o  o b s z a ru  d z ia ła n ia  ł  ta k ie g o  m ie js c a  p ra c y  
w  k tó r y c h  a k t y w n a  o b e c n o ś ć  k o b ie t  n ie  p o m n a ż a ła b y  na szeg o d o ­
r o b k u  m a te r ia ln e g o  t  s p o łe czn e g o , p r z y  ró w n o c z e s n y m  w z b o g a c a ­
n iu  t y c ia  o  t a k  c e n n e  h u m a n is ty c z n e  w a r to ś c i,  j a k  d o b ro ć , w ra ż ­
l iw o ś ć  n a  lo s  in n e g o  c z ło w ie k a , p o c z u c ie  p ię k n a . K o b ie ty  a m b itn ie  
p o d n o s z ą  s w o je  k w a l i f i k a c je ,  ś m ia ło  z d o b y w a ją  p o z y c ję  z a w o d o w ą  
l  s p o łe c z n ą . N a  u z n a n ie  z a s łu g u je  ic h  w s z e c h s tro n n e  u c z e s tn ic tw o  
w  u m a c n ia n iu  n o w o cze sn e g o , s o c ja lis ty c z n e g o  p a ń s tw a  t  p o g łę b ia ­
n i«  ś w ia d o m o ś c i p a ń s tw o w e j n a ro d u .

K o b ie c ie  p r z y p a d a  n ie z a s tą p io n a  r o la  w  d o m u  r o d z in n y m , gdz ie  
k s z ta łt u ją  s ię  w  z a r a n ia  c h a r a k te r  ł  o s o b o w o ś ć  c z ło w ie k a .  T o  j e j  
p rz e d e  w s z y s tk im  z a s łu g a , g d y  d z ie c k o  w y ra s ta  n a  w a r to ś c io w e g o  
o b y w a te la .  D o b ry  k l im a t ,  k t ó r y  p o t r a f ic ie  s tw o r z y ć  w  ro d z in a c h  
m a  za sa d n icze  zn a c z e n ie  d la  w y c h o w a n ia  lu d z i  r z e te ln y c h  t  p ra c o ­
w i ty c h ,  o b o w ią z k o w y c h  t  u c z c iw y c h , k u l t u r a ln y c ł i  t  w r a ż l iw y c h ,  
w y t r w a ły c h  w  z d o b y w a n iu  w ie d z y . Z a  to  w ię c  s k ła d a m y  d z iś  
w s z y s tk im  o f ia r n y m  m a tk o m  n a jg łę b s z e  w y ra z y  w d z ię c z n o ś c i.

C z y n im y  w s z y s tk o , a b y  n ie s tru d z o n a  i  ja k ż e  n ie ła tw o  je szcze  p r a ­
ca  k o b ie t  p o ls k ic h ,  t a k  w a ż n a  d la  te ra ź n ie js z o ś c i t  p rz y s z ło ś c i* n a ­
szego n a ro d u , b y ła  w ła ś c iw ie  o c e n ia n a  i  s z a n o w a n a , a b y  tw o r z y ć  
d la  n i  e j  c o ra z  b a r d z ie j  s p r z y ja ją c e  w a r u n k i .  P r a g n ie m y  ró w n ie ż ,  
a b y  p e łn a  p o ś w ię c e n ia  p o s ta w a  k o b ie t  p o ls k ic h  z n a la z ła  g łę bsze  o d ­
z w ie rc ie d le n ia  w  tw ó rc z o ś c i a r ty s ty c z n e j,  w  p ra s ie , r a d iu  i  te le ­
w iz j i ,  w  s y s te m ie  n a u c z a n ia , a b y  c o ra z  p o w s z e c h n ie j s łu ż y ła  ja k o  
p ię k n y  i  s u g e s ty w n y  w z ó r  w y c h o w a w c z y , z w ła szcza  w ś ró d  m ło d y c h  
p o k o le ń .

J e s te ś m y  ś w ia d o m i,  t a  g o d z e n ie  o b o w ią z k ó w  r o d z in n y c h  i  z a w o ­
d o w y c h  je s t  je szcze  s p ra w ą  t r u d n ą  ł  łą c z y  s ię  z d u ż y m  w y s i łk ie m .  
D la te g o  te ż  z c a łą  k o n s e k w e n c ją  re a liz o w a ć  b ę d z ie m y  u c h w a lo n y  
na  V I I  Ż je ź d z ie  p r o g r a m  s p o łe c z n o -g o s p o d a rc z e g o  r o z w o ju  P o ls k i,  
p r o g r a m  p o d n o s z e n ia  ja k o ś c i p r a c y  i  w a r u n k ó w  ż y c ia  n a ro d u . B ę­
d z ie m y  d ą ż y ć  d o  te g o , b y  k a ż d a  ro d z in a  m o g ła  t y ć  d o s ta tn ie j  i  r o z ­
w i ja ć  s ię  p o m y ś ln ie j.  R o z u m ie m y , iż  k o n ie c z n y  je s t  d a ls z y  s z y b k i 
w z ro s t p r o d u k c j i  to w a r ó w  r y n k o w y c h  i  u s łu g , m a ją c y c h  ta k  w aż­
n e  z n a c z e n ia  w  c o d z ie n n y m  t y c iu  p o ls k ic h  r o d z in . O d p o w ie d z ia ln a  
ro ta  w  r e a l iz a c j i  t y c h  z a m ie rz e ń  p rz y p a d a  ró w n ie ż  w ie lo m i l io n o ­
w e j  rz e s z y  p r a c u ją c y c h  z a w o d o to o  k o b ie t .  W ie le  u c z y n ić  d la  t e j  
s p ra w y  b ę d z ie  m o g ła  l ic z n a  g r u p a  k o b ie t ,  k tó r e  za s ią d ą  w  S e jm ie  
l  ra d a c h  n a ro d o w y c h .

P o s tę p  s p o łe c z n y  i  g o s p o d a rc z y , j a k i  z s a t y s fa k c ją  o d n o to w u je m y  
w  o s ta tn ic h  la ta c h  je s t  w y n ik ie m  le p s z e j,  w y d a jn ie js z e j  p ra c y  
ca łe g o  s p o łe b z e ń s tw a , w  k tó r y m  k o b ie ty  s p e łn ia ją  ta k  is to tn ą  ro lę . 
S e rd e c z n ie  za  to  d z ię k u je m y  i  w ie r z y m y ,  że ró w n ie ż  w  p rz y s z ło ś c i 
W a sz  a k t y w n y  u d z ia ł p rz y c z y n ia ć  s ię  b ę d z ie  c o ra z  w y d a tn ie j  do  
u m o c n ie n ia  s i ły  s o c ja l is ty c z n e j P o ls k i  ł  w z ro s t»  d o b r o b y tu  lu d z i  
p ra c y .

W  d n iu  Ś w ię ta  K o b ie t  ż y c z y m y  W a m  w ie le  s a t y s fa k c j i  w  ty c iu  
ro d z in n y m , w  p r a c y  z a w o d o w e j,  w le lo  ra d o ś c i,  k tó r a  zaw sze  to w a ­
rz y s z y  p o c z u c iu  d o b rz e  s p e łn io n e g o  o b o w ią z k u .

P rezes
R a d y  M in is t r ó w  

P o ls k ie j
R z e c z p o s p o lite j L u d o w e j  
P IO T R  J A R O S Z E W IC Z

I  s e k re ta rz  
K o m ite tu  C e n tra ln e g o  

P o ls k ie j Z je d n o c z o n e j 
P a r t i i  R o b o tn ic z e j 

E D W A R D  G IE R E K

W a rs z a w a , $ m a rc a  1976 r .
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Kto by pomyślał...

Zamiast kwiatka dla Ewy
DOPIERO sześćdziesiąty pią 

ty  raz obchodzi się w n iektó­
rych cywilizowanych krajach  
Dzień Kobiet, w  Polsce zaś po 
raz bodaj że trzydziesty d ru ­
gi — ar już to święto nie ty l­
ko obrasta tradycją, ale i  co­
raz liczn ie j m u towarzyszą 
niezwykłe zjawiska, jakby  
żywcem wzięte z wierzeń o 
magicznych właściwościach no 
cy w ig il ijn e j czy św iętojań­
skiej.

Wprawdzie w dniu tym  do­
m owy inwentarz żywy nie 
przemawia ludzkim  głosem 
(zą to poniektórzy panowie 
zdobywają się na jeszcze bar 
dzie j ludzk i ton niż zwykle), 
ani nie zakw ita kw ia t papro­
ci (za to w  kwiaciarniach

(Dokończenie na str. 2)
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D Z IS IE J S Z Y  „ G lo s  S z c z e c iń s k i 
zam ie szcza  l i s t  E g z e k u ty w y  K W  
P Z P R  w  S z c z e c in ie  d o  k o b ie t  
P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o .  W  l iś c ie  
t y m  c z y ta m y  m . in . :

U ro c z y ś c ie  o b c h o d z im y  d o ro c z ­
ne- ś w ię to  — M ię d z y n a ro d o w y  
D z ie ń  K o b ie t.

W ty m  u r o c z y s ty m  d n iu  Egze­
k u t y w a  K o m ite tu  W o je w ó d z k ie g o  
P o ls k ie j Z je d n o c z o n e j P a r t i i  R o b o tn ic z e j k ie r u je  g o rą c e , se rd eczn e  
p o z d ro w ie n ia  d o  -w s z y s tk ic h  m ie s z k a n e k  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o .

P o ls k a  L u d o w a  d o k o n a ła  g łę b o k ic h , ja k o ś c io w y c h  z m ia n  w  s y ­
tu a c j i  s p o łe c z n e j k o b ie t .  Z m ia n y  te  p o le g a ją  n a  u m o c n ie n iu  r o d z i­
n y  ja k o  p o d s ta w o w e j k o m ó r k i  s p o łe c z n e j;  t ro s c e  lu d o w e g o  p a ń ­
s tw a  o w y c h o w a n ie  d z ie c i,  b u d o w a n iu  a u to r y te tu  i  p o d n o s z e n i«  
n o życ j i  s p o łe c z n e j k o b ie ty ,  u m a c n ia n iu  w  c a ły m  sp o łe c z e ń s tw ie  
k l im a tu  u z n a n ia , s z a c u n k u  i  g łę b o k ie j  w d z ię c z n o ś c i d la  t r u d u  m a t­
k i ,  to w a r z y s z k i ż y c ia ,  w s p ó łp r a c o w n ic y  w  z a k ła d z ie  p ra c y .

M ie s z k a n k i P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o , u c z e s tn ic z ą c  a k t y w n ie  w e s p ó ł 
z c a ły m  s p o łe c z e ń s tw e m  w  ż y c iu  s p o łe c z n o -p o l it y c z n y m , g o s p o d a r ­
c z y m  i  k u l t u r a ln y m  na szeg o re g io n u ,  d a ją  w y ra z  p a tr io ty c z n e g o  
z a a n g a ż o w a n ia  w  p r a c y  d la  d o b ra  p a r t i i ,  w  s łu ż b ie  n a r o d u  i  so­
c ja l iz m « .

Z  o k a z j i  W a szeg o  ś w ię ta  ż y c z y m y  W a m , sz a n o w n e  to w a rz y s z k i,  p o ­
m y ś ln o ś c i  i  s u k c e s ó w  w  p r a c y , w  w y c h o w a n iu  d z ie c i,  w ie le  ra d o ś c i 
o ra z  o s o b is te g o  i  ro d z in n e g o  szczęścia .

*  Tropem kobiety“ ... ♦  Jak wypoczywali uczniowie ? ♦  70 tys. samochodów zaimportuje CSRS ♦DZIŚ
W NUMERZE:
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Zamiast kwiatka dla Ewy
(Dohwńoeaie m  itr , f)

zdarzają się ewenementy, k tó  
rych się v ie  da wyjlamocaf## 
inaczej, ja k  ty lko  dsM antem  
sU nadprzyrodzonych.

Ja k ie  bowiem racjonalnie  
¡nożna wyjaśnić, ha przedsta- 
w lc h h  p id , anmchrouicsnh 
uważanej przez n ich jestem* 
za męską, p rze jaw ia ją  w  tym  
dn iu  n iezw ykłą  galanterią tco 
hec dom , obdarowują te da­
m y ciętą m atą towarow ą ja  
reguły wręczoną te epo k owa- 
Ou i  kw ia tk iem  w  dół), sło­

dyczami, prezencikami, a na­
wet częstują lam pką tego ezy 
owego. Co więcej, c i bardziej 
■z gestem a odważni — zdoby­
wają się na rezygnację t  żą­
dania pokw itow ania  na liście 
upominków. Niewiarygodne, 

aie zdarza się gdzieniegdzie 
zobaczyć panów, ja k  obłado­
wani sia tkam i i  to rbam i nio­
są tę codzienną damską por- 
-ję  w ik tu a łów  do domu. Po­
niektórzy m ęitnoie  i  narze­
czeni, a nawet synowie! m yją  
naczynia, byw ają  w ypadki, ie  
i  okna, a bardziej w ra ż liw i 
na pozaziemskie f lu id y  pastu­
ją  podłogi. Podobno (aie to 
nie całkiem  pewne), ja k i i  
mąż z rob ił żonie z te j iw ią -  
tecznej okazji w ie lk ie  pranie  
— i  to  n ie  w  przenośni!

Tak, tak... M ate ria lizm  ma­
terializmem, a to D n iu  Kobiet 
dzieją się rzeczy, o k tórych  
sie filozofom  nie śniło. Jak 
gdyby m ało było te j analo­
g i i do w ig il i i  i  kupa ły, nasu- 
wa się jeszcze podobieństwo 
do tra d yc ji ioiellzanocnej. Ca­
la  m ianowicie męska połowa 
naszego społeczeństwa czyni 
:v ten dzień pokutę za swoje 
grzechy v>obec kobiet popeł­
nione przez cały roic, objawia  
skruchę, ka ja  się i  szczerze 
biecuje poprawę. A  potem  

grzeszy przez dwanaście m ie­
sięcy ile  wlezie, aby było się 
z czego spowiadać i za eo się 
bić w piersi, a l^m riem  bez

ta j kom edyjk i co by to  byłe 
aa święto? Nużyłoby zbytnią  
monotonią samo wypom ina - 
uhi kobietom, ję k i*  to  p rzy­
w ile je  zawdzięczają mężczyz­
nom. Przyjemniejsza, bo bar 
dz ie j urozmaicona, jest rola

k w i a t k i e m .
Chociaż

tomteoweM i  pokpi 
na temat Dn ia Kob ie ' 

można nśs dostrzegać i 
znaczenia teg

obyczajowości i  stosun­
ków  społecznych. Aczkolw iek  
nie uświęcono go dniem  w o l­
nym  od procy, jest to bez' [ 
wątpienia święto, k tóre to na 
szym powojennym  życiu w e­
szło s iln ie  w  polską tradycję.

Dzień K ob ie t spełnia potrze 
by bardziej osobiste, sięga 
głębie j w  życie prywatne, 
skłania do re fleks ji nad s ty ­
lem współżycia — w  domu. 
w  rodzinie, w  pracy zawód o - 
w e j czy w  miejscach publicz 
nych.

W  t9 I0  roku na I I  M iędzy­
narodowej Kon fe rencji Socja­
l i s t a  w  Kopenhadze ustalo­
no Dzień Kobiet z myślą o 
waląc kobiet o rów noupraw ­
nienie. K to  by to  w tedy po 
m yślał, że dziś w  Polsce ha- 
ślem  —• postulatem  tego dnia \ 1 
nie musi ju ż  być równo­
upraw nienie, lecz przypom ­
nienie, że choć dużo ju ż  z ro ­
biono, w ie le  jeszcze trzeba 
zrobić tak  te dziedzinie spo­
łecznej, ja k  i  zioła szcza w  g o 
spodarczo -  rynkow e j, aby 
brzm ieniu słowa „rów no- 
upraw nien ie ’’ odpowiadała je ­
go treść merytoryczna. K tc  
by też w tedy pomyślał, że 
dziś te Polsce Dzień K ob ie : 
będzie dniem  wychowania ba- 
dzo w ie lu  mężczyzn, uzupeł 
nienia w  n ich tego, czego nic 
da ł im  dom, szkoła, uczelnia 
i  życie dorosłe.

Bolesław R A JKO W SKl

s t a w i  k a  w u s b n m

m /s  „ K o t e J iH "  s  re d y .

W f A t n  K A  W U J B C U ÎÎ  

m js  , ,K r u t y n i * * *  d o  A n g B t

„Czioornk — Praca —
T r a A r r c n l f 11 1 w W IC Iw S C

Sejmik kmimy
aktywu kdejarskigp

W  S O B O T Ą  S h m . w  D o rn o  K u l ­
t u r y  K o le j  a r s *  w  Scsezeeteie o d b y ł  
s i t  S e jm ik  b ra n ż o w y  z  o k a z j i  
P rz e g ią d iu  A k t y w n o ś c i  K a łftu ra J n e J  
L u d z i  P r a c y  z u d z ia łe m  o * .  IM  
d z ia ła c z y  l  k ie r o w n ik ó w  k o le ja r ­
s k ic h  p la c ó w e k  k - o  z  e« łe® o k r a j» .  
P r z y b y l i  p rz e d s ta w ic ie le  Ć R Z Z , 
k tó r a  © g ło s iła  „ P r z e g lą d "  w  j^ -«  t . 
n a j is to tn ie js z y m  za m łe e ce n te cn . w y  
c h o d z ą c y m  n a p r z e c iw  u c h w a le  V U  
Z ja z d u  P Z P R ,  p o m a g a ją c y m  w  re a ­
l i z a c j i  z a d a ń  n a k r e ś lo n y c h  p rz e z  I I  
ł  I I I  P le n u m  K C  P Z P R .

P o  p ie rw s z y m  e ta p ie  r e a l iz a c j i  
za ło ż e ń  p r o g r a m o w y c h  .p r z e g lą d u "  
p o d  h a s łe m  „ C z ło w ie k —P ra c a — 
T w ó rc z o ś ć ”  m o ż n a  s tw ie r d z ić ,  1* w e  
w s z y s tk ic h  I  o k r ą g o w y c h  D O K P  
d o k o n a n o  a r .B liz y  id e o w e j  te g o ; 
w ie lk ie g o  z a ło ż e n ia , w y ty c z o n o  k ie ­
r u n k i  d z ia ła ń ,  o d p o w ia d a ją c e  z a in ­
te re s o w a n io m  k a ż d e g o  z e s p o łu  l u ­
d z i p r a c y ,  k a ż d e g o  c z ło w ie k a .

D r  K a z im ie rz  W a n d a  w  s w y m  r e ­
fe ra c ie  p t .  „ K iń tu r o tw ć r c z a  r o la  
k la s y  ro b o tn ic z e j* *  w y ja ś n i !  z e b ra ­
n y m  d e f in ic je  p o ję ć  „ k u l tu r a * *  i  
„ tw ó rc z o ś ć ** . D y s k u s ja  w y k a z a ła ,  Iż  
p ie rw s z y  e ta p  „P rz e g lą d u * *  p rz e ­
b ie g a ł p r a w id ło w o  w ła ś n ie  d la te g o , 
że k o le ja r s k i  a k t y w  w  b a rd z o  k o m ­
p le k s o w y  i  k o n k r e tn y  sp o só b  r o ­
z u m ie  w s p ó łz a le ż n o ś ć  t r z e c h  w y r a ­
z ó w  h a s ła  „ C z ło w ie k —P ra c a —T w ó r ­
czość” . P o d e jm o w a n e  f o r m y  d z ia ­
ła ń  m a ją  w ię c  b a rd z o  s z e ro k ą  s k a ­
lę ,  w y n ik a ją c ą  *  p o c z u c ia  w s p ó l­
na  r tn e rs tw a  w  g o s p o d a rz e n iu  z a k ła ­
d e m  p r a c y ,  e p rz e ś w ia d c z e n i®  o 
w a ż k ie j  r o l i  w ła s n e j a k t y w n o ś c i .  
W ie le  u w a g i p o ś w ię c o n o  k o le ja r ­
s k ie j  m ło d z ie ż y  u c z ą c e j s ię  w  s z k o ­
ła c h  p r z y z a k ła d o w y c h .

U c z e s tn ic y  S e jm ik u  b ra n ż o w e g o  
z w ie d z il i  D o m  K u l t u r y  K o le ja r z a ,  
k t ó r y  je s t  je d y n ą  p la c ó w k ą  b - o  w :  
s k a l i  k r a ju ,  bę d ą cą  n a  w ła s n y m , 
r o z r a c h u n k u  g o sp o d o  r e ż y m , p r z y ­
no szą cą  d o c h ó d , o b e jr z e l i  r ó w n ie ż -  
w y s tę p y  a m a to r s k ic h  z e s p o łó w  
a r ty s t y c z n y c h  D K K .  ( U p )

Z  O K A Z JI Międzynarodo­
wego Dnia Kobiet 5 bm, w  
gmachu K om ite tu  Central­
nego PZPR odbyło się spo­
tkanie l  sekretarza KC  
PZPR Edwarda G ierka i  pre 
zesa Rady M in is trów  Piotra  
Jaroszewicza z 55-osóbową 
reprezentacją kobiet po l­
skich  — przedstawicielek 
wszystkich środowisk zawo 
dowych i  regionów kra ju.

CAF-Langda-telefoto

D z ia ła ln o ś ć
szczecińskiego ruchy 

młodzieżowego
1 str.

NA JW AŻN IE JSZE osiągnięci* 
««lenków organizacji młodzieżo­
wych naszego województwa, a 
nade wszystko zadania Jakie Je 
czekają, om ów ił przewodniczący 
B W  FSZM P Kazim ierz Pastu­
siak, zapewniając, że w  realiza­
c j i  aktualnych zadań produk­
cyjnych i  społecznych partia  i 
rząd, tak  ja k  dotychczas, mogą 
liczyć na szczecińską młodzież.

P o tw ie rdz ili to w  swych w y ­
stąpieniach liczn i dyskutanci — 
reprezentanci wszystkich związ 
ków  młodzieży, rzadzie j mówiąc
0 tyra  co już zostało zrobione, 
częściej natomiast o czekających 
zadaniach i  sposobach ich rea li­
zacji. W  zw iązku ze zbliżającym  
się Kongresem. Młodzieży Pol­
sk ie j i  propozycją powołania 
Zw iązku Socjalistycznej Młócicie 
ży Po lskie j sporo miejsca w  dy­
skusji poświęcono dotychczaso­
w ym  form om  współpracy orga­
n izac ji m łodzieżowych oraz 
wspólnym  planom. Przedstawi­
cie l Rady G łów nej FSZMP Zdzi 
s ław  Gazda w yra z ił przekona­
nie, że skupieni w  jednej orga­
nizacji członkowie ZMS, ZSMW
1 SZM W  będą podejmować za­
dan ia  jeszcze am bitniejsze i  je ­
szcze lep ie j będą je  realizować, 
z pożytkiem  dla młodzieży i  ca­
łego społeczeństwa.

Uczestniczący w  obradach se­
kre ta rz K W  PZPR Kazim ierz 
C ypryniak, dziękując młodzieży 
za dotychczasowy w k ład  w  w y ­
konanie zadań społeczno-gospo­
darczych regionu w yra z ił prze­
konanie, że tak  ja k  dotychczas, 
wszyscy młodzi, a członkowie ar 
ganizacji m łodzieżowych przede 
wszystkim  będą wspólnie z człon 
kam i pa rtii, i  całym  społeczeń­
stwem, realizować program  roz 
w o ju  k ra ju , nakreślony przez 
V I I  Zjazd PZPR.

Uczestnicy plenum  jednogłoś­
nie ponownie pow ierzy li fu n k ­
cję przewodniczącego RW 
FSZMP Kazim ierzow i Pastusia­
kow i, a sekretarza, również po­
nownie, Ryszardowi M ajcherko­
w i. Funkcję  członka K om ite tu  
Wykonawczego RW FSZMP po­
wierzono Zygm untow i K o w a l­
skiem u — red. nacz. „Jan ta ra ” . 
Zgodnie ze statutem  funkc je  w i­
ceprzewodniczących z urzędu

peSnią przewodniczący zstządów  
wojewódzkich poszczególnych w  
gM iłzacji młodzieżowych.

N A  ZAKO Ń CZENIE i 
n ia  podjęto uchwałę akceptują­
cą przedstawione uczestnikom 
plenum  na piśmie główne k ie ­
ru n k i działalności szczecińskie­
go ruchu młodzieżowego w  rea­
liza c ji uchw ały V I I  Zjazdu i  za 
bowiązującą poszczególne zarzą­
dy wo jewódzkie do wzbogacenia 
tego program u o w n iosk i i  uw a­
gi wyn ika jące z dyskus ji w  po­
szczególnych związkach. Na za­
kończenie uchw ały stwierdza 
się, że „uczestnicy wspólnego po 
siedzenia wojewódzkich instan­
c j i  rnchu  młodzieżowego popie­
ra ją  ideę powołania Zw iązku So 
e jałistyęzncj M łodzieży Polskie j 
i  zwołania Kongresu M łodzieży 
Po lskie j oraz w zyw ają wszyst­
k ich  członków organizacji m ło­
dzieżowych do w zięci* udziału 
w  N iedzieli Czynu Młodzieżowe 
ge w  kw ie tn iu  b r / \  (aż)

W  D N IA C H  5—7 m arca br. 
odbywała się w  Szczecinie X V II 
Ogólnopolska Konferencja Stu­
denckich Kół Naukowych Medy­
ków JSymposium M edleura-TłP, 
zorganizowana przez Studenckie 
Towarzystwo Naukowe i Radę

. ------- * Pomorskiej A -
M edycznej. Uroczyście 

i rektora PA M  p ro t 
dr med. Ł  Mosolewskiego, w  o- 
becnośei wiceprezydenta m iasta 
C l Aszkiełowieza i M er. Wyda.

r PZPR L  Pałasza, re - 
kół naukowych 

polskich akadem ii 
medycznych, a także studentów  
z W ęgier, WRD, H iszpanii i 
Szw ajcarii, było sympozjum w i­
domym dowodem pracowitości 
studentów, ich am bicji nauko­
wych 1 studenckim wkładem  w  
postęp nauk medycznych.

W  T R A K  CHE t r w a n ia  ■ y ta p o c j tm  
w y g k w o n o  W  p ra c . J u r y ,  w y b ie ­
r a ją c  ■ » P e p ffze , o c e n ia ło  e e i, M e ­
to d y k ę ,  w y n ik  b a d a ń , d ye fcu a ją  i  o d ­
b y w a ła  s tę  p o  w y g lo w e n h i  k a ż d e j 
p r a c y )  i  w n io s k i.  P rz y z n a n o  i  n a ­
g r o d y  I  s to p n ia ,  p o  S n  1 n i  s to p ­
n ia  © ras  M  w y ró ż n ie n ia .  D w ie  
I  n a g ro d y  w  s e k c j i  n a u k  p o d s ta ­
w o w y c h  z d o b y l i :  M a r ia n  W y s o c k i 
s  A M  w  P o z n a n iu  1 R o m a n  S k o ­
w r o ń s k i  z  A M  w  G d a ń s k u . W  s e k ­
c j i  n a u k i  k l in ic z n y c h  z a  n a jle n a z e  
« rznsno p ra c e  E w y  L t ie r  1 A n d r z e ja  
I " ® T a  r. » M  w  G ^ a ó - jk u  o m r.  L id i i  
* r - ' * = - i  K r y s t y n y  K o to ń ­
s k ie j  * PAM w S z c z e c in ie ,  w  sefc-

„Sympoiian) Isdtcum 78“ -  zakończone

Poznają smak 
pracy naukowej

■ to n a te fa t f ic tD y ic h  i  
■eh n a g r ó d  I  stos_  s to p n i*

•w « p u p a u a o .  S tu d e n c i w eczec lń- 
se jr z d o b y h  p o n a d to :  R . R u s in  i  L .  
G ro b e l n a g ro d ę  a  s to p n i*  w  s e k c j i  
n o u fc  s to rn  o to  lo g ic z n y c h  o ra z  J e rz y  
M ag a  la s . B a rb a r a  K e łta r , K r y s t y n *  
N o w a k o w s k a  t  A n n a  N o w ic k a  — 
n a g ro d ę  m  s to p n ia  w  s e k c j i  n a u k  
k h m le e n y e h .

U R O C Z Y S T O  ra e d a n łe  n a g ró d  o d ­
b y ło  s ię  w  n ie d z ie lę  w  „ S ło w ia n i ­
n ie **. L a u r e a c i te g o ro c z n e g o  „ S y m -
poafena M e A c u m **  u s ły s c e h  w ie le  
z a s łu ż o n y c h  z łó w  t tm a n ia ,  o r g a n i­
z a to r z y  —  p o c h w a le n i z o s ta l i  za 
w s p a n ia łą  o r g a n iz a c ję  f iM  s z c z e c iń ­
s k ic h  s tu d e n tó w  P A M  p ra c o w a ło  
p n e n  S m ie s ią c e  n a d  p r z y g o to w a ­
n ie m  s y m p o z ju m )  t  u m ie ję tn o ś ć  
w y tw o r z e n ia  a e rd e e n n e j, k o le ż e ń ­
s k ie j  a tm o s fe ry  M io d z ie !  p o d z ię ­
k o w a ła  p r o fe s o ro m  za  o p ie k ę  1 po ­
m o c . c z e g o  w y ra z e m  b y ło  m .  in .  
w rę c z e n ie  h o n o r o w y c h  o d z n a c z e ń  
S o c ja l is ty c z n e g o  Z w ią z k u  S tu d e n ­
tó w  P o ls k ic h  p r o S. ć r  A l .  K u f l k o w -  
a t t le m u , d o e . d r  b a b . J . K n V r v c -  
k i - m n  1 d o e . d r  taab. X . P H stw -

M EDYCY —  członkowie Stu­
denckich K ó ł Naukowych ju ż  w  
czasie stud iów  poznają smak pra 
cy naukowej. Spośród n ich w y ­
wodzić się będzie zapewne ka­
dra  przyszłych, dobrze przygo­
towanych pracow ników nauko­
wych. Czy prace, k tóre  podej­
m u ją  w  czasie studiów, m ają 
znaczenie ty lk o  d la  n ich sa­
m ych? Ja k i b y ł poziom refera­
tów  wygłaszanych na tegorocz­
nym  „Sym posium  M edicum "? O 
odpowiedź na te pytania popro­
s iliśm y przewodniczącą Jury, pro 
rek to ra  P A M  pro f. d r  A . K ry -  
gier-St-ojałowską i  ku ra to ra  STN 
P A M  doe. d r hab. Z . Pilaw skie­
go.

Dowiedzieliśm y się. ie  poziom 
t«w-rocznych prac b y ł bardzo w y  
•o k i i  w yrównany. Najlepsi w y­

przedzali dobrych nierzadko ty l­
ko ułam kiem  punktu . W iele o- 
pracowań ma charakter prac 
wdrożeniowych. Is tn ie je  m ożli­
wość praktycznego zastosowania 
wn iosków w  k lin ika ch , bądź — 
v/ wypadkach gdy prace oma­
w ia ją  w y n ik i badań określonych 
grup społecznych — w yko rzy­
stania zaproponowanych sposo­
bów p ro fila k ty k i bądź rehab ili­
tac ji. Tem atyka studenckich 
prac naukowych czerpana jest 
z program u prac poszczególnych 
in s ty tu tó w  naukowych, a one co 
raz m ocnie j wiążą swą dz ia ła l­
ność z potrzebami określonych 
środowisk, przemysłu, regionu.

Z  m yślą o społecznej przy dąż­
ności swych prac członkowie 
STN  P A M  opracowali ostatn io 
30 tem atów w  oparciu o bada­
n ia  ludności. W iele z n ich prze­
kazano np. dyrekcjom  zakładów 
produkcyjnych w  k tó rych  prze­
prowadzano badania załóg, z  
konkre tnym i propozycjam i me­
tod re h a b ilita c ji lu b  sposobów 
zapobiegania chorobom.

Trudne przecenić wartość stu­
denckiego ruchu naukowego, am 
bitną działalność młodych przy­
gotowujących s?ę do upraw iania 
je d —**«•*» a najpiękniejszych za 
wodów. (BŚ)

Narada służb 
ochrony 

środowiska
W  M IĘ D Z Y Z A K Ł A D O W Y M  K Ł u - 

M e  T fc c h n ik i i  R a c jo n a liz a c ji  „ E u r e ­
k a ”  o d b y ło  s ię  w  p ią te k  •  b m . ś ro ­
d o w is k o w e  s p o tk a n ie  p rz e d s ta w ic ie ­
l i  k o m ó re k  I d z ia łó w  z a jm u ją c y c h  
s ię  v r  s z c z e c iń s k ic h  z a k ła d a c h  p ra ­
c y  s p r a w a m i o c h r o n y  ś ro d o w is k a . 
O rg a n iz a to r o m  s p o tk a n i«  __ O ś ro d ­
k o w i  I n f o r m a c j i  N a u k o w e j  i  P o ­
s tę p u  T e c h n ic z n o -O rg a n iz a c y jn e g o  © 
„ In to r g * *  o r a *  W y d z ia ło w i  O c h ro n y ' 
S ro d o w li^ k a  U rz ę d u  W o je w ó d z k ie g o  
—  c h o d z i ło  o  u m o ż liw ie n ie  w y m ia ­
n y  d o ś w ia d c z e ń  w  z a k re s ie  o r g a n l-  
r a c j l  p r a c y  i  z a k re s u  d z ia ła n ia  
s łu ż b  o c h r o n y  ś ro d o w is k a  s to s o w a ­
n ia  i  s z e ro k ie g o  u p o w s z e c h n ia n ia  
n a jn o w sz y c h  r o z w ią z a ń  t e c h n ic * -  
nye fc  w  t e j  d z ie d z in ie .

W  t r a k c ie  ro b o c z e j d y s k u s j i  m ó ­
w io n o  o  p ro b le m a c h , z  ja k im i  na  
co  d z ie ń  s t y k a ją  s ię  p r a c o w n ic y  
s łu ż b  o c h r o n y  ś ro d o w is k a . D y s k u ­
to w a n o  o  s k u te c z n o ś c i d z ia ła n ia ,  © 
ś ro d k a c h  te c h n ic z n y c h  i  o rg a n iz a ­
c j i  p r a c y . R o z w a ż o n o  te ż  w s tę p n ie  
p r o je k t  p o w o ła n ia  d o  ż y c ia  k lu b u  
s p e c ja l is tó w  o c h r o n y  ś ro d o w is k a , 
k t ó r y  m ó g łb y  s ta ć  s ię  s ta łą  p la t ­
fo r m ą  w y m ia n y  d o ś w ia d c z e ń . Z e  
w z g lę d u  n a  w a g ę  p r o b le m u  o ra z  
n ie w ą tp l iw e  k o r z y ś c i  p ły n ą c e  ze 
w s p ó ln e g o  p o d e jm o w a n ia  w ie lu  za­
g a d n ie ń , m y ś l  ta  m a  d u że  szanse 
p o w o d z e n ia . D o  te m a tu  te g o  p o ­
w r ó c im y  w  o b s z e rn ie js z y m  m a te ­
r ia le .  (n rw )

Wręczenie nagród 
laureatom konkursu 

literackiego
T E M A T Y C Z N E  h a s to : 3 0 - le c i*  P o ­

m o rz a  Z a c h o d n ie g o , w y w o ła ło  p rz e d  
d w o m a  la t y  ż y w y  o d d ź w ię k  w  ś r o ­
d o w is k u  p is a rz y , a  ta k ż e  w ś ró d  lu ­
d z i n ie  z a jm u ją c y c h  s ię  p r o fe s jo ­
n a ln ie  l i te r a tu r ą .  N a  k o n k u r s  o -  
g ło s z o n y  p rz e z  W y d z ia ł  K u l t u r y  
U rz ę d u  W o je w ó d z k ie g o , S z c z e c iń ­
s k i«  T o w a rz y s tw o  K u l t u r y  i  W y ­
d a w n ic tw o  P o z n a ń s k ie , n a p ły n ę ły  M  
p ra c e  w  fo r m ie  p o w ie ś c i lu b  to ­
m ó w  o p o w ia d a ń  o  o g ó ln e j o b ję to ś ć  
o k .  13 ty s .  s t r o n  m a s z y n o p is u .

W  s o b o tę  w  S a li  A n n y  J a g ie l­
lo n k i  Z a m k u ,  p o d c z a s  u ro c z y s te g o  
w rę c z e n ia  n a g ró d  •  la u re a to m , o 
z n a c z e n iu  p lo n u  k o n k u r s u  m ó w i l i :  
w o je w o d a  s z c z e c iń s k i J e r z y  K u ­
c z y ń s k i,  b ę d ą c y  ta k ż e  p rz e w o d ­
n ic z ą c y m  S T K  o ra z  c z ło n k o w ie  j u ­
r y .  M ó w c y  p o d k r e ś la l i,  iż  n a d e s ła ­
n o  w ie le  w y b i t n y c h  u tw o r ó w  1 Sm 
w e jd ą  o n e  n a  s ta le  d o  l i t e r a t u r y  
p o ls k ie j .

J a k  z a p e w n iła  p r z e d s ta w ic ie lk a  
W y d a w n ic tw a  P o z n a ń s k ie g o  —  je s z ­
c ze  w  ty m  r o k u  c z y te ln ic y  o t r z y ­
m a ją  k s ią ż k i  R y s z a rd a  L is k o w a c k le -  
g o  ( I  n a g ro d a ), W a c ła w a  B i l iń s k ie ­
go  ( I  n a g ro d a )  o ra z  B r i t t y  W u t tk e  
<U  n a g ro d a ) .  N a s tę p n ie  u k a ż ą  s ię  
p ra c e  C z . S c h a b o w s k ie g o  i  8 . S te r -  
n y - W a c h o w la k a  ( I I I  n a g ro d y )  o ra z  
M . O lb ro m sk ie «? o . J . O lc z a k a , J . 
P a c b lo w s k ie g o  i  B . S ło m k i,  k tó re  
u z y s k a ły  w y ró ż n ie n ia .  l i i )
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Uchwała XXV Zjazdu KPZR

Główne kierunki rezwejn gospodarki 
narodowej ZSRR na lata 1976-1980

M OSKW A PAP, X X V  Zjaw ! KPZR, który obradowa! w 
M oskwie w dnitteh 24 lutego—£ mar«» 1976 f., uchwali? do­
kum ent pL  „Główne kierunki f«z woju fe ty o d w k i »»rodowej 
ZSRR »» la ta  1976—1980”,
D O K U M E N T podkreśla, ic  

główne zadania społeczne i  go 
spod aurze dziew iąte j p ięcio ia t-

W y b o r y  k s n i o f t a i a t  

m  Franci!
«.a. P A R Y Ż  P A P . W  n le tfa ic U j od * 

fe y ia  s ię  w e  F r a n c j i  p ie rw s z a  t o r  a 
w y ł> o e ó w  k a o to n a ż n y c h . w  m i i lo -  
i ł o w  w y b o rc ó w  o d d a ło  s w o je  g lo s y  
n a  k a n d y d a t u r y  t e  w . r a d c ó w  g e n e ­
r a ln y c h .  D z iś  r a n o  f r a n c u s k ie  M i-  
W s te m iw o  S p ra w  W e w n ę tr z n y c h  
» t r z y m a ło  r e z u lt a ty  g lo s o w a n ia  s 
IB M  n a  o g ó ln ą  l ic z b ę  1863 o k r ę g ó w  
w y b o rc z y c h .  P o d a n o , że  s p o ś ró d  
k a n d y d a t ó w  z je d n o c z o n e j le w ic y  
n a jw ię c e j  m a n d a tó w  o t r z y m a l i  r e ­
p r e z e n ta n c i  P a r t i i  S o c ja l is ty c z n e j.  
U z y s k a l i  o n i  1S3 m a n d a tó w  n a  332, 
k tó r e  p r z y p a d ły  k a n d y d a to m  le w i ­
c y .  M a d r u g im  m ie js c u  z n a le ź l i  s ię  
r e p re z e n ta n c i  F r a n c u s k ie j  P a r t i i  
K  o m  u  n is t  y c z n e j.

P a r t ia  p r e z y d e n ta  V a le r y ’ eg o  G is ­
c a r d  d ’ E s to in g a  „ K r a jo w a  F e d e ra ­
c ja  R e p u b l ik a n ó w  N ie z a le ż n y c h ”  U- 
e y a k a ła  133 m a n d a ty  *  553, k tó r e ' 
p r z y p a d ły  re p re z e n ta n to m  o b o z u ! 
rz ą d o w e g o . N a jw ię k s z e  s t r a t y  za ­
n o to w a ła  p a r t ia  g a u M s to w s k a  „ l i ­
n ia  D e m o ik ra itó w  n a  R ze cz  R c p u W l-  
k i "  (U D R ). P r z e w id u je  s io ,  ż *  w  
c z a s ie  d r u g ie j  t u r y  w y b o ró w  k a n -  
fc o tra li iy e h , k tó r a  o d b ę d z ię  s ię  w  
p r z y s z łą  n ie d z ie lę ,  k a n d y d a c i  z je d ­
n o c z o n e j le w ic y  u z y s k a j«  
k i lk a s e t  m a n d a tó w

»*p

PRZEDWYBORCZY w y i-  
cig  «? USA (Reagan, Hum~ 
pivrey, Ford, WaUoce).

PUNCH (W. Brytania)

k i  zostały wykonane, a gospo­
darka narodowa ZSRR rozw i­
ja ła  ¡tlą w  szybkim  ł stab ilnym  
tempie. Dochód narodowy w
tym  okresie zw iększył się o 28 
proc., a jego przyrost absolut­
ny w yn iós ł ?6 m ld ru b li.  Oko­
ło  4/5 przyrostu uzyskano w  
w yn iku  wzrostu wydajności 
pracy. Produkcyjne środki 
trw a le  zw iększyły się pó łto ra - 
kro tn ie , do przeszło 800 m ld  ru ­
b li.  W ydajność pracy wzrosła 
w  przemyśle o 34 proc., a w  
ro ln ic tw ie  o 22 proc.

P rodukcja przem ysłowa zwięk 
szyła się o 43 procn przy czym 
a rtyku łów  konsum pcyjnych — o 
37 proc.

M im o w y ją tkow o  niepom yśl­
nych w arunków  atmosferycz­
nych średnia produkcja global­
na ro ln ic tw a  wzrosła w  porów ­
nan iu z poprzednią 5 -la tką  o 13 
proc.

N akłady inwestycyjne w  okre­
sie 5-lecia w yn ios ły  przeszło 500 
m ld  ru b li,  a w  samym przem y­
śle uruchom iono około 2 tys. 
w ie lk ich  przedsiębiorstw.

Dokum ent stw ierdza, ie  na ee 
Je związane *  poziomem życia 
ludności wykorzystano bezj>o- 
średnio. włącznie ze środkam i na 
budownictw o mieszkaniowe i  so 
e ja lno -ku itu ra lne  4/5 dochodu 
narodowego. Realne dochody w 
przeliczeniu na jednego miesz- 
kańca w zrosły o 24 proc., przy 
czym zarobki robo tn ików  i pra­
cowników um ysłow ych — o 20 
proc., a wynagrodzenie kołchoź­
n ików  za pracę — o 25 proc. Po 
nad 75 m in  pracow ników uzy­
skało podwyżki płac, a w yp ła ty  
dla ludności ze społecznego fu n ­
duszu spożycia wzrosły 1,4 raza.

W  w y n ik u  z w ię k s z e n ia  e m e r y tu r  
z a s i łk ó w  i  s ty p e n d ió w  w z ro s ły  d o ­
c h o d y  o k o ło  49 m in  osó b . W z ro s t 
d o c h o d ó w  o d b y w a ł  s ię  w  w a r u n ­
k a c h  u t r z y m a n ia  s ta  te in  e s  o p o z ie  
r o t i  p a ń s tw o w y c h  c e n  d e ta lic z n y c h

W  5 -iaŁ oe  a b u d o w e .n o  d o m y  
m to a a k a in e  o  łą c z n e j  p o w ie r z c h n i  
M 4 ta ł«  na. k w ,  P o p r a w i ły  ab? w a ­
r u n k i  m ie s z k a n io w e  w  m in  osób.

Z a k o d e ro n o  w  *a s « d x ie  w o r o w a *  
d a a n i«  p o w s z e c h n e g o  w y k e z ta łc e n to  
ż r e d n ie g o  m ło d z ie ż y .

Z a c ie ś n i ł«  e tę  w s p ó łp ra c a  z  k r a -

WŁOCHY

Drastyczne kary 
za wywóz waluty

R Z Y M  P A P . R z ą d  w lo A k l o p u b l i ­
k o w a ł  n o w e  p r z e p is y ,  w e d łu g  k t ó ­
r y c h  n ie le g a ln y  w y w ó z  w a lu t y  za  
g r a n ic ą  b ę d z ie  p rz e s tę p s tw e m , z a ­
g r o ż o n y m  k a r ą  p o z b a w ie n ia  w o to o -  
Soi d a  13 la t .  T ę  d r a s ty c z n ą  d e c y ­
z ję  t łu m a c z ą  t r u d n ą  s y tu a c ją  w a lu ­
to w a  W ło c h  w o b e c  d a ls z e g o  o s ła ­
b ie n ia  k u r s u  U ra ,  k tó re g o  w y ro je ­
n i«  s ię  o b e tn ie  n a  w a lu tą  a r o e r y -  
fcaósK ą w  s to s u n k u !  1 d o la r  — 
1*7,5» l i r ó w .  S i s ty c z n ia  rz ą d  sunu- 
« z o n y  b y l  n a w e t  d o  c z a s o w e g o  sta' 
m k n ię c ia  g ie łd  w a lu to w y « »  w e  
Włoszech,

M e f r C f l  W  S t a t t f e
wojny?

W  C E A S 1 8  p r z y ję c i«  h  m in is t r a  
s p r a w  z a g ra n ic z n y c h  C h in  C ia o  
H u a ń - h u a  n a  cześć  p r z e w o d n ic z ą ­
c e g o  h a s k ie j o r g a n iz a c j i  C D U  A .  
D re g g e ra , te n  o s ta tn i ,  b ie g ły  w  
k u r s ie  s p r a w  w o js k o w y c h .  p o c h w a ­
l i ł  m a n e w r y  *  c h iń s k ie j  d y w iz j i  
p a n c e r n e j,  k tó r e  o b s e rw o w a ł.  M i-  
o la te r  s k r o m n ie  z a u w a ż y ł,  że ć w i ­
c z e n io m  p r z e s z k o d z iła  g w a ł to w n a  
ś n ie ż y c a . G o ść  z R F N  o d p a r ł  n a  
to :  „ W ła ś n ie  p o w s ta ły  d z ię k i  n ie j  
p r a w d z iw e  w a r u n k i  b o jo w e ” . W ó w ­
czas  C ia o  s z e ro k o  z ię  u ś m ie c h n ą ł 
i  p o w ie d z ia ł :  „ T o  p a n  ju ż  ro; 
a wojnie ***,

B a r d z ie j  w s z e c h s tro n n e  » ta ty  »te
k o n ta k t y  z k r a ja m i  r o z w l la ją c y r o l  
s i« .  r o z s z e rz y ły  s ię  s to s u n k i ¿ osp o 
d a re z e  t  r o z w in ię t y m i  p a ń s tw a m i 
k a p l t  a h a ty c z n y m i.

G ŁÓ W N E zadanie dziesiątej 
p ięc io la tk i —  czytamy w  doku­
mencie — polega na konsekwen 
tne j rea lizac ji p o lity k i p a r t ii ko 
m unistycznej, zm ierzającej do 
podniesienia m aterialnego i  k u l­
tura lnego poziomu życia ludno­
ści na gruncie dynamicznego i 
proporcjonalnego rozwoju pro­
d u kc ji i  zwiększenia je j e fektyw  
riości, przyspieszenia postępu 
nauki i  techn ik i, wzrostu w yd a j 
ncści pracy, wszechstronnej po­
praw y jakości pracy we wszyst­
k ich  ogniwach gospodarki naro­
dowej.

P lanuje się wzrost dochodu na 
rodowego w  porównaniu % po­
przednią 5 -la tką  o 24—28 proc. 
i  podniesienie realnych docho­
dów w  przeliczeniu na jednego' 
mieszkańca o 20—22 proc.

85—80 proc. przyrostu docho­
du narodowego i ok. S0 proc. 
przyrostu p ro d u kc ji przemysło­
w e j uzyska się dzięki wzrostowi 
wydajności pracy.

P rodukcja przemysłowa w  cią 
gu 5 - la ‘ k i zw iększy się o 35—39 
proc., w tym  środków p rodukc ji 
o 38~~42 proc., a a rtyku łów  kon­
sum pcyjnych o 30—32 proc. P la 
nuje się podniesienie w ydajno­
ści pracy w  przemyśle o 30—34 
proc.

P R Z E W ID U J E  » «  o s ią g n ię c ie  w  
r o k u  ISB0 p r o d u k c j i  1340—IZ30 m ld  
k W h  e n e r g ii  e le k t r y c z n e j,  u ru c h o m ię  
n ie  m o c y  e n e rg e ty c z n y c h  rz ę d u  67— 
— 70 m in  k W , w  ty m  w  e le k t r o w ­
n ia c h  a to m o w y c h  —  13—13 m in  k W . 
W y d o b y c ie  r o p y  n a f to w e j łą c z n ie  * 
k o n d e n s a te m  g a z u  m a  w z ro s n ą ć  d o  
820—649 m in  to n .  g a zu  z ie m n e g o  do  
490— 455 m ld  m  sześć., a w ę g la  d o  

750—810 m in  to n .
Z a p la n o w a n o ,  że w  r o k u  1900 w  

Z S R R  p r o d u k o w a ć  s ię  b o d z ie  168— 
17# m in  to n  s ta ll .  O  60—68 p ro c .

w z ro ś n ie  p r o d u k c ja  p r z e m y s łu  cha 
m te z n e g o  i  p e tro c h e m l m e f i o ,  w y *  
tw » !*z a n le  n a w o z ó w  s s tu e c n y e h  o -  
s ią « n le  i «8 m in  U m ,  *  p re ę r fs y  I 
w łó k ie n  s * tu e a n y « h  —  Z«S9— 18»  
t y * ,  to n .

P r o d u k c ja  p r z e m y s ł«  łw fck le g o  
s w lę k /n y  s ię  o 3«—M  p r o c . ,  p ro d u fe
e j»  t k a n in  o s ią g n ie  XSJł— 18.1 m ld  
m . k w „  a p r o d u k c ja  a rs y fc u łó w  ga  
a p o d a rn tw a  d o m o w e g o  i  u ż y t k u  
k u l tu r a ln e g o  w z ro ś n ie  t , f  ra za .

J a k  w s k a z u je  d o k u m e n t .  p o d « »  
w  owe- z a d a n ia  r o ln ic tw a  p o le g a ją  
n a  t y m ,  ż e b y  s  a p e w n ić  d a ls z y  
w z ro s t  i  w ię k s z ą  s ta b i ln o ś ć  p r o ­

d u k c j i  r o ln e j .  W  p o r ó w n a n iu  8 po 
p r z e d n ią  5 - la t k ą  p rz e c ię tn a  p r o d u k  
c ja  w  a k a ł i  r o c z n e j  w ssro śn ie  o 
14—17 p r o c . ,  a p rz e c ię tn a  ro c z n a  
w y d a jn o ś ć  p r a c y  w  k o łc h o z a c h  i  
s o w c h o z a c h  —  o  27—38 p ro c . P la ­
n u je  s ię , że p rz e c ię tn e  ro c z n e  z b to  
r y  zb ó ż  o s ią g n ą  215— 229 m in  to n . 
a b a w e łn y  — c o  n a jm n ie j  3 m in  
to n .

N a  in w e s ty c je  w  t * j  d z ie d z in ie  
g o s p o d a rk i p rz e z n a c z y  s ię  171,7 
m ld  r u b l i .  K o n ty n u o w a n a  bo d z ie  
te c h n ic z n a  m o d e r n iz a c ja  r o ln ic tw a  
w p r o w a d z a n ie  p o to k o tw o -p rz e m y -  
s ło w y e h  m e to d  p r o d u k c j i  i  n o w o ­
c z e s n e j te c h n o lo g i i .

D o k u m e n t  p r z e w id u je  r o z le g ły  
p r o g r a m  r o z w o ju  s p o łe c z n e g o  i  
p o d n ie s ie n ie  p o z io m «  ż y c ia  lu d n o ś ­
c i.  Ś re d n ie  z a r o b k i  r o b o tn ik ó w  1 
p r a c o w n ik ó w  u m y s ło w y c h  w z ro s n ą
0 15—18 p r o c . ,  o s ią g a ją c  p o d  k o n ie c  
5 - la t k l  co  n a jm n ie j  179 r u b l i  m ie ­
s ię c z n ie . D o c h o d y  k o łc h o ź n ik ó w  
z w ię k s z ą  s ię  o  24—21 p ro c . ,  a  w y ­
p ła t y  i  ś w ia d c z e n ia  z e  sp o łe c z n e g o  
fu n d u s z u  s p o ż y c ia  o  28—30 p ro c .

Z b u d o w a n e  isedą ż ło b k i  i  p rz e d ­
s z k o la  d la  2,8— 2.8 m in  d z ie c i,  n o ­
w e  s z k o ły  d la  c o  n a jm n ie j  f  m in  
u c z n ió w ,  w  t y m  d la  o k .  4f i  m is  
na  w s i.  P r z e w id u je  s ie  o r z y g o to w *  
n ie  9,6 m in  s p e c ja l is tó w  *  w y ż s z y m
1 ś r e d n im  w y k s z ta łc e n ie »  z a w o d o ­

w y m .
Z a m ie rz a  s ię  n a d a l d « łv ć  do  za ­

p e w n ie n ia  s ta b i ln o ś c i p a ń s tw o w y c h  
ce n  d e ta lic z n y c h ,  z w ię k s z y ć  o b r o ty  
h a n d lu  o  27—29 a ro e .,  w y b u d o w a ć  
d a m y  m ie s z k a ln e  o łą c z n e j p o ­
w ie r z c h n i  949— 559 r a ln  ra  i w .  o ra #  
z a p e w n ić  d a ls z ą  p o p ra w «  o c h ro n y  
z d r o w ia  lu d n o ś c i.

D o k u m e n t  p r z e w id u je  w z ro s t r o  
K  s o c ja l is t y c z n e j  k u l t u r y  5 s z tu k i  
w  w y c h o w y w a n iu  lu d z i  ra d z ie c k ic h  
i  k s z ta łt o w a n iu  ic h  p o t r z e b  d u c h o ­

w y c h .  P r z e w id u je  s ię  d a ls z y  ro z ­
w ó j  d z ia ła ln o ś c i w y d a w n ic z e j ,  te ­
le w iz j i  i  r a d io fo n i i ,  ro z b u d o w ą  * !e  
c i k in .

D o k u m e rU  z a k ła d a  w z ro s t w  c ią ­
g u  B - la tk i o b r o tó w  h a n d lu  z a g ra ­
n ic z n e g o  o  38—83 p r o c .

W s z e c h s t ro n n ie  b ę d z ie  r o z w i ja n a  
i  p o g łę b ia n a  w s p ó łp ra c a  z  k r a ja m i 

s o c ja l is t y c z n y m i w  r a m a c h  k o m ­
p le k s o w e g o  p r o g r a m u  s o c ja U s ty c z - ; 
n e j  in te g r a c j i  g o s p o d a rc z e j.  Z a ­

m ie rz ą  Kią r o z w i ja ć  i  
w ią z i  g o s p o d a rc z e  i  n a u k o w o - te c h -  
n iC K iie  s k r a ja m i  r o z w i ja ją c y m i  s ią  
o r a *  w s p ó łp ra c ą  *  p rz e m y s ło w o  
r o s w in ią t y m i  k r * , t * m l  k a p i ta l is ty c z ­
n y m i.

P o d e jm o w a n e  b ę d ą  n ie z b ę d n a  
k r o k i  w  Cfeki re a iia a c .ll pcestana- 
W le ń  s to tu  k o ń c o w e g o  K B W K , z m ie  
?r a ją c y c h  d o  ro z s z e rz e n ia  l  p o g łę ­
b ie n ie  m ię d z y n a r o d o w e j  w s p ó lo r * -  
e y  w  d z ia d z in ie  g o s p o d a r k i;  n a u k i  
i  te c h m k i,  o c h r o n y  ś ro d o w ta k a  n a ­
tu ra ln e g o  i  w  in n y c h  d z ie d z in a c h .

O s ią g n ię c ia  w  s p o łe c z n o -g o s p o d a r  
e t y m  r o z w o ju  k r a ju  m a ją  d u ż e  
s n a c z e n ie  m ię d z y n a ro d o w e  — c z y ­
ta m y  w  z a k o ń c z e n iu  d o k u m e n tu .  
R e a liz a c ja  n o w e g o  p la n u  p ię c io le t ­
n ie g o  je szcze  b a r d z ie j  ^ g r u n tu je  
m ię d z y n a r o d o w e  p o z y c je  Z w ią z k u  
R a d z ie c k ie g o , p r z y c z y n i  s ię  «ta d a l­
sze g o  u m o c n ie n ia  ś w ia to w e g o  a ys te  
m u  s o c ja l iz m u  i  z e s p o le n ia  w s z y *  
s t k lc h  s i ł  w a lc z ą c y c h  o  p o k ó j  i  p o ­
s tą p  s p o łe c z n y . *

Pocztówka z Egiptu

P an i Jad w ig a
GDY zwrócono %tą do Jcdwiai 

Ort-echowskie] s propozycją wy­
jazdu na Bliski Wschód, niełatwo 
przyszło je j podjąć decyzję. Po­
przedziły | jł długie rozmowy z mą 
żem. dyskusje z synem, koleżan­
kami. przyjaciółmi. Pracując 13 
łot joko pracownik cywilny w 12 
Dywizji Zmechanizowanej wiele 
razy już opuszczało dom, rodzinę 
i wyjeżdżała w  swoją jednostką 
na poligony. Teroz jednak trzeba 
się było zdecydować na półroczny 
wyjazd i to bardzo daleko, no 
inny. odległy kontynent. Jednak 
się zdecydowała, chociaż nie 
przyszło je j to łatwo. Jeszcze tu i 
przed odłoŁem, na lotnisku w Go­
leniowie miało wątpliwości ery 
słuszną podjęła decyzję.

I>2 3 » . p o  3 m ie s ią c a c h  p o b y t®  w  
E g ip c ie  n ie  k a tu je  .p o d ję te j d e c y s j i .  
U w a ż a  s w ó j  p o b y t  »n a  B l is k im  
W ffc łłc tda ie  ja k o  w y r ó ż n ie n ie  -aa d o ­
b r ą  p ra c ę , aa  J e » c w  je d e n  su k c e s  
I  w ie lk ą  p n ty g o d ę  6 w e g o  ż y c ia .  J e s t 
ś o łn ie n e n t  D o r a ź n y c h  S H  Z b r o j ­
n y c h  O N Z  w  s to p n ia  s z e re g o w c a , 
i-o s iad a . 1 »  c e r u  n r  2628. Ł a d n ie  
p r e z e n tu je  s ię  w  tw a r z o w y m ,  d o b ­
r z e  s k r o jo n y m  j  u s z y t y m  ^ n a  m la *  
r ą ’* m u n d u rs e  p o ls k ie g o  ż o łn ie « «  
% n ie b ie s k ą  c h u s tą  O N Z . B ia ły m  
O r k r a  n a  le w y m  I  g o d łe m  U N IT E D  
N A Y iO N S  n a  p r a w y m  r ę k a w ie  b lu ­
z y  w o jlU re w e ], W m y w ? ,  k tó r z y  sm*» -

S p J a d w ig ę  r *  S « * e e in a  sa z g o d - k « h  
, i *  ż a d n a  s u k n ia  n ie  z d o b iła  j « j  

t a k  k o r z y s tn ie  j a k  w le w a ł«  te «  
m u n d u r .

P ra c ę  w  E g ip c ie  m a  p . J a d w ig a  
t r u d n ie js z ą  n iż  w  k r a ju .  K a ż d y  k to  
z e t k n ą ł  e ię  b l iż e j  a fo rm a ln o ś c ią  ro i 
fu n k /c jo n o w a n J ą  je d n o s te k  O N Z  —  
na szą  r o d z im ą  „ b iu r o k r a c ję ’* m o » ć  
m u s i  e© n a jm n ie j  m  b a rd z o  t t r a ia r -  
k o w & n ą . C a ła  w y m ia n a  p is m  P o l­
s k ie j  J e d n o s tk i  z  K w a te r ą  G łó w n ą  
O N Z , p o m ię d z y  k o n ty n g e n ta m i D o ­
r a ź n y c h  S i l  Z b r o jn y c h ,  d o k u m e n ty  
w e w n ę tr z n e  s z ta b «  p o ls k ie g o  o r a *  
r o z le g ła  k o re s p o n d e n c ją  *  k r a je m  
w y s tu k iw a n e  są  n a  m a s z y n ie  
„ O M E G A ”  n ie s t r u d z o n y m i p a lc a m i 
p . J a d w ig i .

M im o  to  j e s t  z a d o w o lo n a  z  w y ­
k o n y w a n e j  p r a c y .  P o w s z e c h n y  kss- 
e n n e k  i  u z n a n ie  ja k ie  z d o b y ł»  so­
b ie  s w o ją  s u m ie n n o ś c ią  i  o f ia r n o ­
ś c ią . w z o r o w ą  p o s ta w ą  o b y w a te l­
s k a . r e k o m p e n s u ją  w k ła d a n y  trud.

O D C Z U W A  b r a k  R c c z c c is a , do  
k tó re g o  p r z y b y ła  *  w o j .  lu b e ls k ie # «
16 la t  te m u .  K o c h a  s w o je  p ię k n e  
m ia s to  z je g o  w s z y s tk im i  z a le ta m i 
i  w a d a m i.  7. k i l k o  © trz y m a n y c h  
o d z n a c z e ń  n a jw y ż e j  e e n i s o b ie  a *  
h o n o r o w a n ie  „ G r y f e m  P o m o r s k im ” . 
P rz e d e  w s z y s tk im  je d n a k  tę s k n i  są  
s w o im  d o m e m , s y n  e ra  A r k a d iu s z e » ,  
m ę ż e m , r o d z in ą .  R e g u la rn ie  d w a  
rą ® y  w  t y g o d n iu  p is z e  l i s t y  «1»  n a j-  
b l iż s te j  r o d z in y .  U t r z y m u je  r ó w ­
n ie ż  ż y w ą  k o re s p o n d e n c ję  z  k o *  
le ż a n k a m i z  p r a c y ,  z p r z y ja c ió ł ­
m i  I z n a jo m y m i.  K a ż d a  p o c z ta  p r z y *
» « » I j e j  m n ó s tw o  l is tó w  I  k a r t e k  
z  k r a j u .  *
W woła** od psney slićriels hie- 

« «  p . «« ta te i w  W Y * i* irw

--------------------- . po
K u tzu » je  te n  c ie k a w y ,  p « te a  k e n t r a -  
n tó w  k r a j ,  je g e  u n ik a ln e  z a b y tk i  
s ta r o ż y tn e j  k u l t u r y .

C Z E G O  p ra g n ie  m o k a z j i  D n i»  *Ło- 
b ś e t t  S a c z ę ś liw e g o  p o w r o tu  d o  k r a ­
j u  m p o e s a e ie m  d o l a r *  e p e łu ic n e g o  
o lfc w ią a h n  o ra z  p rz e k a z a n ia  g ó rą -  
e y « h  p o z d r o w ie ń  A a  w z e y o tk W *  
•e e m e ln la t te h .

m * d y * s w v  w w w A m m m m

Brytyjska poczta
coraz droższa 
i coraz gorsza
L O N D Y N  P A P  U s łu g i  ś w ia d ­

c z o n e  p rz e z  b r y t y js k ą  p o c z tą  są 
c o ra z  d ro ż s z e , n a to m ia s t ic h  ja k o ś ć  
c o ra z  g o rs z a  — d o  ta k ie g o  w n io s k u  
d o sz ło  s to w a rz y s z e n ie  g r u p u ją c e  
k l ie n tó w  p o c z ty .  W  o p u b l ik o w a ­
n y m  r a p o r c ie  s to w a rz y s z e n ie  w s k a ­
z u je ,  i ż  w  c z a s ie  p ie rw s z y c h  i m  
la t  fu n k c jo n o w a n ia  p o c z ty  b r y t y j ­
s k ie j  p o d w y ż s z a n o  o p ła ty  z a le d w ie  
3 - k r o tn ie ,  n a to m ia s t  w  c ią g u  o s ta t­
n ic h  11 la t  p rz e s z ło  7 - k r o tn ie .

P o d w y ż k i  te  b y n a jm n ie j  n ie  sp o ­
w o d o w a ły  p o p r a w y  ja k o ś c i u s łu g  
p o c z ty ,  te n . p u n k tu a ln o ś c i  i  s z y b ­
k o ś c i  d o rę c z a n ia  p rz e s y łe k , a le  
w rę c z  p r z e c iw n ie  —  l i s t y  i  p a c z k i 
„ id ą ’* c o ra z  d łu ż e j.  S ta r a  t r a d y c ja  
p o c z ty  b r y t y js k ie j ,  ż fl U s t n a d a n y  
r a n o ,  d o rę c z a n y  je s t  te g o  sa m e g o  
d n ia  w ie c z o re m , z o s ta ła  p r a k ty c z n ie  
z a rs u c o n a . Z a p o w ie d z ia n a  p o d w y ż ­
k a  o p ła t  za d o rę c z a n ie  p a c z e k  s p o ­
w o d u je  — j a k  tw ie r d z i  s to w a r z y ­
sz e n ie  —  z a n ie c h a n ie  p rz e z  o b y w a ­
te l i  k o r z y s ta n ia  *  t e j  u s łu g i,  b o ­
w ie m  s ta n ie  s ię  o n a  p o  p r o s tu  za 
d ro g a . P o c z ta  t w ie r d z i  ze s w e j 
s t r o n y  że o p ła ty  za p a c z k i aą d e ­
f ic y to w e  1 w  z w ią z k u  *  t y m  p o n o ­
s i o g ro m n e  s t r a t y .  R ó w n ie ż  k o s z ty  
te le g ra m ó w »  z o s ta ły  p o d w y ż s z o n e  
d o  te g o  s to p n ia , że  l ic z b a  k o r z y s ta ­
ją c y c h  z  t e j  u s łu g i  je s t  p r a k ty c z ­
n ie  z n ik o m a .

O s tre  o s k a rż e n ia  p a d ły  te ż  p o d  
a d re s e m  u s łu g  te le fo n ic z n y c h .  P o d ­
c za s  g d y  p rz e d  10 la t y  te le fo n y  w  
W . B r y t a n i i  n a le ż a ły  d o  n a jta ń s z y c h  
w  E u ro p ie  z a c h o d n ie j,  to  o b e c n ie  
są o n e  n a jd ro ż s z e , p r z y  c z y m  Ja­
k o ś ć  u s łu g  u le g ła  w y d a tn e m u  po ­
g o rs z e n iu . C o ra z  w ię c e j o s ó b  r e ­
z y g n u je  z  p o s ia d a n ia  w  d o m u  te le ­
fo n u .  g d y ż  je » ł o n  d ta  n ic h  * •  
k o s z to w n y .

Zm arła  
Zofia Siftflsńslcs

G E N E W A  PA S *. W  G e n e w ie  *» « **»  
la  w  w ie k o  82 l a t  w y b i tn a  m a la r ­
k a  I  g r a f  łe z k a  p o la k *  « k re s u  m ię ­
d z y w o je n n e g o  Z o ł ia  S t r y je ń s k a .  
J e j  d z ie ła ,  k tó r e  p r*y j*k » s 3 y  s ła w ę  
a r ty s t c e  w  k r a ju  i  aa g r a n ic ą ,  b y ły  
g łó w n ie  in s p iro w a n e  p rz e «  p o la k i 
f o lk lo r .  W  s w y c h  h o m p o s y c ja e h  
« « e d a ta w ia ła  r w Ł u iw a »  p o ls k ie  
e b rs ę d y  lo d o w e ,  ta d c e , » b yea a |** 
d u n ę o k k i r ,  b a ś n ie  f  le g e n d y , p e ł­
ne  f a n ta z j i  i  b u m o m .

3Pjb
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VADE/MECim
WYBORCY

POWSZECHNOŚĆ WYBORÓW

WŁAŚNIE zasadę powszechności wyborów Konstytucjo PRL wy­
mienia na pierwszym miejscu wśród innych podstawowych zasad 
prawa wyborczego. Określa ona krąg osób uprawnionych do 
udziału w wyborach.

Prawo wybierania (czynne prawo wyborcze) posiada każdy oby­
watel majqcy w dniu wyborów ukończonych 18 lat, bez względu 
na płeć, przynależność narodową i rasową, wyznanie, wykształ­
cenie, czas przebywania w obwodzie głosowonia, pochodzenie 
społeczne, zawód i stan majqtkowy.

Nowa ordynacja wyborcza czyni wyjątek jeśli chodzi o wymóg 
posiadania obywatelstwa polskiego jako worunku posiadania 
prawa wyborczego. Udział w wyborach mogą wziąć takie osoby, 
których obywatelstwo polskie nie zostoło stwierdzone, ale które 
zamieszkują na terytorium PRL od co najmniej 5 lat, a zorazem 
me posiadają obywatelstwa innego państwa.

Zasada powszechności prawa wyborczego nie ogronicza moż­
liwości wyłączenia prawa wyborczego w sytuacjach szczególnych. 
Ordynacja stwierdza, i i  nie mają prawa wyborczego osoby ubez- 
wiasnowolnione całkowicie łub częściowo prawomocnym wyrokiem 
sądowym, i  powodu choroby psychicznej oraz osoby pozbawiono 
przeć sąd praw publicznych. Ogronicza się także prawa wy­
borcze osób: odbywających karę pozbawienia wolności albo karę 
aresztu, umieszczonych w ośrodkach przystosowania społeczne- 
go, przebywających w zakładoch dta psychicznie chorych. Ogra­
niczenie praw wyborczych tych osób sprowadza się jednak jedy 
nie da odsunięcia ich od udziołu w głosowoniu.

.P ra w d z iw a  c n o ta ...'

Odpowladalą 
na krytyką

W E Z W A N IU  I  C O  B A U U t

W  O D P O W IE D Z I OM n o ta tk ę  p t .  
« B r ó d  p le n i  s ię  w  s e rc u  miaaSm*', 
Z a rz ą d  G o s p o d a rk i T e r e n a m i w  
S z c z e c in ie  w y ja ś n ia ;

C zęść te re n u  p o ło ż o n e g o  p r z y  u l-

d o  1939 r. 1 p r z e z n a ­
c zo n a  p o d  b u d o w ę  k io s k u  w a r z y w ­
n o -o w o c o w e g o . W iz ja  lo k a ln a  p rz e  

Z a rz ą d  w
________ _____ _ ,  p e łn i  p o ­
tw ie r d z i ła  f a k t  z a ś m ie c e n ia  te g o  te  
z e n u .

W  z w ią z k u  z ty m  w y s to s o w a liś ­
m y  p is m o  w z y w a ją c e  d z ie rż a w c ę  
d o  n a ty c h m ia s to w e g o  u p o r z ą d k o ­
w a n ia  w y d z ie rż a w io n e g o  te re n u .

K ie r o w n ik  Z a rz ą d u  
m g r  A n to n i  W IS Z O W A T Y

P R Z E P R O W A D Z O N O  K O N T R O L Ą

O D P O W IA D A J Ą C  n a  n o ta tk ę  p t .  
p B r u d  p le n i  s ię  w  s e rc u  m ia s ta ” .
W  k tó r e j  z w ra c a  s ię  u w a g ę  m . In .  
c a  n ie p o rz ą d e k  p r z y  w e jś c iu  l  na  
k la tc e  s c h o d o w e j b lo k u  p r z y  n i .  
K o m u n y  P a r y s k ie j  4 a , b ę d ą c y m  
p o d  z a rz ą d e m  S to c z n i R e m o n to w e j,  
c z u je m y  s ię  w  o b o w ią z k u  w y ja ś ­
n ić ;

B lo k  te n . J a k  i  c a łe  o s ie d le  * 
d n ie m  1 s ty c z n ia  1974 r .  p rz e k a z a ­
n o  w  a d m in is t r a c ję  ó w c z e s n e m u  
D Z B M  N a d  O d rą . A k t u a ln ie  a d ­
m in is t r a c ję  s p r a w u je  O A D M  n r  S 
p r z y  u l .  K o m u n y  P a r y s k ie j ,  k t ó r y  
z g o d n ie  z  u m o w ą  z o b o w ią z a n y  Jest 
m .  In .  d o  u t r z y m y w a n ia  c z y s to ś ­
c i  n a  o s ie d lu  o ra z  p ro w a d z e n ia  b ie ­
ż ą c y c h  n a p r a w  w  b u d y n k a c h  tn ie s z  
k a ln y c h .

W  z w ią z k u  ze s tw ie r d z e n ie m  za­
s z k o d z e n ia  d r z w i  w e jś c io w y c h  d c  
k la t k i  s c h o d o w e j p r a c o w n ic y  
O A D M  z m u s z e n i b y l i  w y m o n to w a ć  
Je w  c e lu  w y re m o n to w a n ia .  P r a w ­
d o p o d o b n ie  w  ty m  c z a s ie  p r z e p r o ­
w a d z o n o  w  t y m  b lo k u  k o n t r o lę ,  
k tó r e j  e fe k te m  b y ło  s tw ie rd z e n ie  
J a k o b y  „ d r z w i  s ię  g d z ie ś  z a p o d z ia ­
ł y ” . W e d łu g  o ś w ia d c z e n ia  k ie r o w ­
n ic tw a  O A D M  S, d r z w i  z o s ta ły  p o ­
n o w n ie  z a in s ta lo w a n e  w d n iu  u k a ­
z a n ia  s ię  n o t a t k i  w  „ K u r ie r z e ” .

P rz e p ro w a d z a n e  d o r y w c z o  p rz e z  
p r a c o w n ik ó w  S to c z n i k o n t r o le  o ra z  
o p in ie  m ie s z k a ń c ó w  b lo k u  p o tw ie r ­
d z a ją  d b a ło ś ć  d o z o r c z y n i a  c z y ­
s to ść  n a  k la tc e  s c h o d o w e j 1 o to ­
c z e n ia  b u d y n k u .  U s z k o d z e n ia  t y n ­
k u  n a  ś c ia n a c h  b ę d ą  u s u n ię te  p o d  
czas m a lo w a n ia  k la te k  s c h o d o w y c h .

Z - c a  d y r e k to r a
d /8  e k o n o m ic z n y c h  i  p r a c o w n ic z y c h  

m g r  J a n u s z  Ł Y Z W lN S K I

P Ó Ź N O , B O  P Ó Ź N O ...

N A W IĄ Z U J Ą C  d o  n o ta t k i  p t .  
„ N o w a  „ D a n a ”  p r a w ie  g o to w a , 
a ie . . .  N ie s o lid n o ś ć  B i t y ” ,  d y r e k c ja

Z je d n o c z e n ia  P r z e m y s łu  M a s z y n  i  
A p a r a tó w  E le k t r y c z n y c h  „ E m a ”  w  
W a rs z a w ie  in fo r m u je ,  że d w a  z a ­
le g le  t r a n s fo r m a t o r y  1004/15/04 d la  
Z a k ła d ó w  „ D a n a ”  z o s ta ły  w y s ła n e  
S lu te g o  b r .

O p ó ź n ie n ie  d o s ta w y  w y n ik ło  z k o  
n ie c z n o ś c i z r e a liz o w a n ia  w  p r z y ­
s p ie s z o n y c h  te rm in a c h ,  d o s ta w  d la  
In n y c h  p r io r y te to w y c h  o b ie k tó w  
In w e s ty c y jn y c h .  W  ś w ie t le  o g ó ln ie  
z n a n e g o  d e f ic y tu  n a  te  w y r o b y ,  
p o w o d u je  t o  z a k łó c e n ia  w  p ie r ­
w o tn ie  u s ta lo n y m  p la n ie  d o s ta w .

D y r e k to r  4 / i  p r o d u k c j i  
m* * t  In * .  T a d e u s s  K O Ź B IA Ł

W R A W N I E M K  K O M U N IK A C J I

D O  D Y R E K C J I  W o je w ó d z k ie g o  
P rz e d s ię b io rs tw a  K o m u n ik a c j i  M ie j  
• k l e j  p r z e k a z a liś m y  l i s t y  C z y te l­
n ik ó w  w  s p r a w ie  k o n ie c z n o ś c i 
u s p r a w n ie n ia  k o m u n ik a c j i  a u to b u ­
s o w e j w  o s ie d la c h  K a l in a  i  P r z y ­
ja ź ń .  W  o d p o w ie d z i d y r e k c ja  
W P K M  In fo r m u je ;

Z  d n ie m  18 lu te g o  b r .  u le g ła  z m ia  
n ie  o r g a n iz a c ja  r u c h u  U n i i  a u to ­
b u s o w e j n r  75. D la  u s p r a w n ie n ia  
o b s łu g i o s ie d l i  K a l in a  i  P r z y ja ź ń  
u r u c h o m io n o  l in ię  n r  75 b is  n a  t r a  
t i e  O s ie d le  K a l in a  — B a s e n  G ó r n i­
c z y , n a  k tó r e j  a u to b u s y  k u r s u ją  
w  d n i  p o w s z e d n ie  w  g o d z in a c h  
s z c z y tu  z c z ę s to t l iw o ś c ią  8 m in u t .

J e d n o c z e ś n ie  u le g ł  z m ia n ie  ro z ­
k ła d  ja z d y  U n i i  75. A u to b u s y  
t e j  U n i i  k u r s u ją  w  g o d z in a c h  szczy  
t u  n a  t r a s ie  K r z e k o w o  — B a s e n  
G ó rn ic z y  ze z m n ie js z o n ą  c z ę s to t l i ­
w o ś c ią  8 m in u t  ( p o p rz e d n io  co  5 
m in u t ) .  P o c z y n io n e  z m ia n y  p o p r a ­
w i ł y  z d o ln o ś ć  p rz e w o z o w ą  n a  o d ­
c in k u  O s ie d la  K a l in a  — B a se n  G ó r ­
n ic z y  1 z w ię k s z y ły  c z ę s to t l iw o ś ć  
k u r s u ją c y c h  a u to b u s ó w  d o  4 m i­
n u t .

I  z a s tę p c a  d y r e k to r a  
t o * .  J a n  M A Z U R K IE W IC Z

Posizi@9&tna
zb io rn ik i

W Z R A S T A J Ą C E  z u ż y c ie  r o p y  
n a f t o w e j  i  g a zu  z ie m n e g o  p o w o d u ­
je  k o n ie c z n o ś ć  b u d o w y  c o ra z  b a r ­
d z ie j  p o je m n y c h  z b io r n ik ó w ,  w  
k tó r y c h  m o ż n a  te  s u ro w c e  m a g a ­
z y n o w a ć . W e d łu g  w y l ic z e ń  n a u k o w  
c ó w  w  R F N  d la  z a s p o k o je n ia  p o ­
t r z e b  w  z a k re s ie  m a g a z y n o w a n ia  
r o p y  . i  g a zu  n a le ż a ło b y  z b u d o w a ć  
o k . 700 z b io r n ik ó w  n a z ie m n y c h , 
k a ż d y  o p o je m n o ś c i o k . 50 000 m 
sześć. B u d u ją c  n a to m ia s t  z b io r n i ­
k i  p o d z ie m n e  w  k a w e rn a c h  w y łu ­
g o w a n y c h  w  z ło ż a c h  s o l i  m o ż n a  b y  
z m n ie js z y ć  i c h  l ic z b ę  d o  o k .  250 i  
za o s z c z ę d z ić  b l is k o  14 k m  k w .  p o ­
w ie r z c h n i  n ie z b ę d n e j po d  b u d o w ę  
z b io rn ik ó w .

U R Z Ą D Z E N IE  do  o s t rz e n ia  ły ż e w  
d z ia ła ją c e  n a  z a s a d z ie  a u to m a tu  o -  
ra z  s a m o in k a s u ją c e  n a le ż n o ś ć  o -  
p ra c o w a n o  w  k a n a d y js k ie j  f i r m ie  
M e rc o  In te r n a t io n a l  L t d .  A u to m a t  
s z c z e g ó ln ie  n a d a je  s ię  d o  in s ta lo ­
w a n ia  n a  o g ó ln o d o s tę p n y c h  ś l iz ­
g a w k a c h  c z y  lo d o w is k a c h .  M o żn a  
n a  n im  o s t rz y ć  ły ż w y  ró ż n e g o  r o ­
d z a ju  i r ó ż n y c h  r o z m ia r ó w ,  p o z w a ­
la  n s  to  s p e c ja ln ie  o p ra c o w a n y  ze ­
s p ó ł e le m e n tó w  d o c is k a ją c y c h  t a r ­
czę ś c ie rn ą  w  d o s to s o w a n iu  d o  

p r z e k r o ju  o s t rz a  p ło z y  ły ż w y .  K o ­
r z y s ta n ie  r. a u to m a tu  n ie  w y m a g a  
ż a d n e j w y k w a l i f i k o w a n e j  o b s łu g i.

Samochód 
napędzany woda

N O W Y  S I L N IK  •  n a p ę d z ie  w o - 
d o r o - b e n z y n o w y m  z b u d o w a li  a m e ­
r y k a ń s c y  k o n s t r u k t o r z y .  S p a la  o n  
o «» p ro c . m n ie j  p a l iw a  i  z n a c z n ie  
m n ie j  z a n ie c z y s z c z a  a tm o s fe rę  n iż  
k la s y c z n e  s i l n i k i  b e n z y n o w e . O b e c ­
n ie  z a s a d n ic z y  p r o b le m  p o le g a  n a  
z b u d o w a n ia  ja k  n a jm n ie js z e g o  g e ­
n e r a to ra  g a z u , k tó r e  t o  u rz ą d z e n ie  
d a ło b y  s ię  z a tn s ta lo w a ć  w  s a m o ­
c h o d z ie . G a z  p o w s ta je  p r z y  z e tk n ie  
c iu  b e n z y n y  z w o d ą . N a  IW  l i t r ó w  
b e n z y n y  s i ln ik  z u ż y w a  J7 l i t r ó w  
w o d y .

Rewelacyjna
bakteria

N O W Y  J O R K . U c z e n i a m e ry -  
Sf.iańsey z u n iw e r s y te tu  k a l i f o r n i j ­
s k ie g o  o ra z  N A S A  o d k r y l i  n o w y  
g a tu n e k  b a k te r i i ,  k tó r e  m o g ą  z a ­
m ie n ia ć  ś w ia t ło  s ło n e c z n e  na  e n e r ­
g ię  e le k t r y c z n ą .

T e  p r y m i t y w n e  o r g a n iz m y  „ p o s łu ­
g u ją  s ię ”  m e c h a n iz m e m  p o d o b n y m  
d o  te g o . J a k i w y s tę p u je  w  p ro c e ­
s ie  fo to s y n te z y  r o ś l in n e j .  J a k  w ia ­
d o m o , r o ś l in y  p o k r y w a ją  część  s w e ­
go  z a p o trz e b o w a n ia  n e  e n e rg ię  
w c h ła n ia ją c  z a w a r ty  w  a tm o ­
s fe rz e  d w u t le n e k  w ę g la  o ra z  ś w ia ­
t ło  s ło n e c z n e .

P o r a d y  p r a w n e
H a l in a  K o w a ls k a ,  S ta rg a rd . J e ż e li 

f u n k c j e  p o w ie rz o n e  P a n i  c z a s o w o , 
h ie  b y ł y  d o ty c h c z a s  o b ję te  z a k re ­
s e m  o b o w ią z k ó w , a  n a d to , je ż e l i  z 
tą  d o d a tk o w ą  p ra c ą  w ią ż e  s ię  o d ­
p o w ie d z ia ln o ś ć  m a te r ia ln a ,  p r a c o ­
d a w c a  n ie  m o że  w  sp o s ó b  w ią ż ą c y  
p r a w n ie  n a r z u c ić  ro z s z e rz e n ia  d o ­
ty c h c z a s o w y c h  o b o w ią z k ó w  o n o ­
w e , b a r d z ie j  s p e c ja l is ty c z n e  1 o d ­
p o w ie d z ia ln e  m a te r ia ln ie  c z y n n o ś c i 
—  be z  z g o d y  p r a c o w n ik a  i  be z  
p r z y z n a n ia  d o d a tk u  za  te  c z y n n o ­
ś c i. A n e k s  p rz e d ło ż o n y  p rz e z  za ­
k ła d  p r a c y  n a le ż y  u z n a ć  za  je d ­
n o s t r o n n e  n a rz u c e n ie  n o w y c h  w a ­
r u n k ó w  p r a c y  i  p ła c y ,  «o s ta n o w i

n a ru s z e n ie  d o ty c h c z a s  o b o w ią z u ją ­
c e j u m o w y  o  p ra c ę .

W a s y ł H u s a k ,  S z c z e c in . Z a k ła d  
p r a c y  m o ż e  r o z w ią z a ć  u m o w ę  o 
p ra c ę  be z  w y p o w ie d z e n ia ,  je ż e li 
c h o ro b a  p r a c o w n ik a  t r w a  d łu ż e j 
n iż  3 m ie s ią c e , g d y  p r a c o w n ik  
b y ł  z a t ru d n io n y  w  ty m  z a k ła d z ie  
k r ó c e j  n iż  6 m ie s ię c y . T a k  w ię c  w  
P a ń s k im  w y p a d k u ,  ro z w ią z a n ie  z 
P a n e m  u m o w y  o  p ra c ę  b y ło  n ie ­
p r a w id ło w e  1 s p rz e c z n e  z  za s a d a ­
m i K o d e k s u  P r a c y  ( a r t .  53 § 1 k . 
p r a c y ) .  P o d k r e ś la m y ,  że ró w n ie ż  
w y p o w ie d z e n ie  u m o w y  o  p ra c ę  w  
o k r e s ie  c h o r o b y  p r a c p w n ik a ,  s tw ie r  
d z o n e j z a ś w ia d c z e n ie m  le k a rs k im ,  
je s t  n ie d o p u s z c z a ln e .

W ID O K, k tó ry  roztacza 
się z G łodów ki należy do 
najpiękniejszych w Polsce, 
nic uńęe dziwne (/o, że tu ­
ryści n iemal godzinam i po­
tra fią  podziwiać wspaniałą 
panoramę Tatr.

(C A F  — Momot)
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Jak wypoczywali uczniowie?
N IE  T A K  DAW NO zakończyły się ostatnie obozy zimowe dla 

dzieci i  m łodzieży. W tegorocznej z im ow ej akc ji wypoczynko­
w e j K u ra to rium  Okręgu Szkolnego, W ydzia ł O światy ł  W ycho­
wania Urzędu M iejskiego, zakłady pracy, organizacje m łodzie­
żowe i społeczne, zorganizowały dla m łodzieży szkół podstawo­
wych i średnich w ie le obozów wędrownych, ko lon ii i  pó łko­
lon ii. W arto więc pokusić się o ocenę proponowanych uczniom 
fo rm  wypoczynku.
N A  PO CZĄTEK k ilka  liczb. b r z m i  T O  w s z y s tk o  na  p e w n o

M ło d z ie ż  n a s z e e o  m ia s t a  o d w i e -  b u d u l 3 c o > c h o ć  z a g łę b ia ją c  s ię  b a r -  M io a z ie z  n a s z e g o  m ia s t a ,  o o w i e  d z ie j  w  zagacin ie n ie ,  d o c h o d z im y  do
dziła w  bieżącym roku około 10 całego szeregu niedomagań, niepra- 
wo jew ództw  oraz uczestniczyła widłowości, a nawet niechęci do or- 
w oho/aeh na terenie NRD i gazowania zajęć u czn io m  szkół n“  le f enie NK U  i naszeg0 miasta. Weźmy pod uwagę 
CSRS. We wszystkich form ach Choćby k lu b y  sportowe. Spośrod 
wypoczynku uczestniczyło 31 826 ty c h , które przejawiły jakąś inicja- 
uczniów. Jest to liczba niemała, P a i ” “ Ä BÄ i Ä  
choć w ie le dzieci

( n a b ó r  m ło d z ie ż y  s z k o ln e j 
c z a s  s e k c j i  w io ś la r s k ie j  o ra z  n a u k a  p ły -

70 tys. samochodów 
zaimportuje CSRS

PR AW IE  70 tysięcy samocho- csns „ k a ,« «  m ,  % j a r ­
dów, osobowych z im portu  zasili “ £ £ • , £  S &  Z i
W bieżącym roku  czechosłowac- »¡cym wzięciem niż „tysiąc pięćset­
k i rynek m otoryzacyjny. N a j- k i"  (oprócz samochodów osobowych, 
wiecei ho 30 lv«ieev «»tuk za- ..“ ototecliM”  sprowadzi * Polski Więcej, DO .iU l>sięcy SZtUK, za r6Wnieź 288 wozów dostawczych 
kup iła  praska „Mototechna W  „Nysa” ). Asortyment samochodów * 
ZSRR; będą to WOZY „Ż ig u li" ,  importu uzupełnią dostawy rumuń- 
(eksnortnwn na?«-» i  ads”  nrn  skich .»Dac«”  w Hrabię 3 tys. s*tuk, (eksportowa nazwa „Łaaa , p ro . j ugosi«>Wjańskich „zastaw io i”  (z ty- 
dukowanych na licencji F iata w  *iące) ora* włoskich „Fiatów it r *  
W ołżańskich Zakładach Samo- t580 szt.h Ponadto przewidziany jest 
rhodow vrh w  mieście T o łd in tt il *akuP niewielkich partii wozów in- cnoaowycn w  mieście log iJau i), nych marek zachodnioeuropejskich 
W  tym  półtora tysiąca typu („Sinica", „Austin Allegro” , „Mor- 
comtoi, a także „W o łg i”  W  wers- M in i ” ), » ’ © k o n t r a k t y  s O dpo. 

jach lim uzyny i un iw ersalnej S rS w a r te '“ “ " *  
oraz „M oskw icze”  w  na jnow ­
szych modelach przekazanych *  in f o r m a c j i  p o d a n y c h  prze* cen- 
niedawno do seryjne j p rodukcji. ^ ' ¡ L ^ ^ ^ T a n y c Y ^ W a t !

d ó w , z w ła s z c z a  z *  Z w ią z k u  R a d z ie e -  
D R U C H I  co  d o  w ie lk o ś c i  d o s ta w -  k ie g o , n a p ły w a ć  b ę d z ie  r ó w n o m ie r ­

na b ę d z ie  w  ty m  r o k u  N R » ,  s k ą d  n ie  p rz e z  c a ły  r o k  w  a n a lo g ic z n y c h  
s p ro w a d z a  C z e c h o s ło w a c ja  ł  ty s .  e© d o  w ie lk o ś c i  d o s ta w a c h  k w a r ta l -  
„  W a r tb u r g ó w ”  (w  ty m  p o ło w ę  „ D e  n y c h ,  c o  u m o ż liw i  u t r z y m a n ie  r y t -  
L u x e ” ) o ra z  *  t y s .  „ T r a b a n tó w ” , w  m ic z n o ś c i s p rz e d a ż y .

w o l n y  m u s i a ł o  s o b ie  z a g o s p o d a -  w a n ia ) ,  „ p o g o ń "  ( ś liz g a w k a  d la
r o w a ć  ( l i c z b a  m ło d z ie ż y  c z k o l -  d r ie c l>- - O g n iw o ”  1 „ S ta l  S to c z n ia ” , r o w a c  (H C Z D a m io a z ie z y  S Z K O I- Z o rg a n iz o w a n e  im p r e z y  o k a z a ły  s ię
n e j  W  n a s z y m  m ie ś c ie  w y n o s i  w y r y w k o w y m i .  p rz e p r o w a d z o n y m i 
o k o ło  5 3  t y s . ) .  o p r ó c z  w s p o m -  ó la  z n ik o m e j l ic z b y  u c z n ió w  szcze ­
k a n y c h  w v i a z d ó w  n a  z i m o w i * -  c lö s k lc h  s * * 01- k lu b y  s p o r -n . a n y c n  w y j a z a o w  n a  z i m o w i *  to w e  n ie  d y s p o n o w a ły  k a d r ą  Iń s ­
k a ,  m ło d y m  l u d z i o m  z a p r o p o -  t r u k t o r s k ą ,  s p rz ę te m , c z y  c h o ć b y  
n o w a n o  l i c z n e  o b o z y  w ę d r o w -  b o is k ie m  s p o r to w y m ?  C zy  cza s  t r e -  
n e  w v r ie rrk i z a h n w v  r n W i *  n ln g ó w  m ło d z ie ż y  z rz e s z o n e j w  ty c h  n e ,  w y c i e c z k i ,  z a  n a w y ,  z a ję c ia  k !u b a e h i n le  pöSW ai * i  na  z o rg a n iz o -
sportowe, pokazy film ow e, l t p ,  w a n ie  ż a d n y c h  z a ję ć  d la  m ło d z ie ż y  

n ie  z rz e s z o n e j?  C h y b a  n ie .  Z a b ra k ło  
■' ~ ‘  n a to m ia s t o d p o w ie d n ie g o  p o r o z u m ie ­

n ia  m ię d z y  W y d z ia ła m i O ś w ia ty  l  
W y c h o w a n ia  U rz ę d u  M ie js k ie g o  i  
W o je w ó d z k ie g o , « k lu b a m i  » p o r to ­
w y m i.  D o d a jm y ,  że k lu b y  s p o r to w e  
o b s łu ż y ły  z n ik o m ą  l ic z b ę  1 448 d z ie c i.

Z A K Ł A D Y  P R A C Y  I In s ty tu c je  — 
to  p o tę ż n y  p a r tn e r ,  *  d u ż y m i m o ż ­
l iw o ś c ia m i m a te r ia ln y m i  i  l o k a lo w y ­
m i.  N ie s te ty ,  Ic h  p r a c y  n a  rz e c z  
m ło d z ie ż o w e g o  z im o w e g o  w y p o c z y n ­
k u ,  ta k ż e  n ie  m o ż n a  o c e n ić  n a j le ­
p ie j .  N a  w y ró ż n ie n ie  z a s łu ż y ły  Je­
d y n ie :  H u ta  „ S z c z e c in ” , S to c z n ia  
„ W a rs k ie g o ” , C h e m ite x - W is k o r d  i  
P o lm e . L ic z b a  d z ie c i,  k tó r e  w z ię ły  
u d z ia ł w  r ó ż n o r o d n y c h  fo rm a c h  w y ­
p o c z y n k u  p r o p o n o w a n y c h  p rz e *  z a ­
k ła d y  p r a c y ,  w y  no «  i 11 ty » . D o  b a r ­
d zo  B ila  n y c h . n a le ż y  z a l ic z y ć  o b ó z  
w  Z a w o i,  z o rg a n iz o w a n y  p r z e *  C e n ­
t r a ln y  Z w ią z e k  S p ó łd z ie lc z o ś c i P r a ­
c y .  C Z S P  z o r g a n iz o w a ł ta k ż e  5 -d n io -  
w ą  w y c ie c z k ę  a u to k a r o w ą  do  P o z n a ­
n ia ,  W ro ę ła w ia ,  K a to w ic  1 O ś w ię c i­
m ia . N ie s te ty ,  w ię k s z o ś ć  p o z o s ta ­
ł y c h  z a k ła d ó w , o g r a n ic z y ła  s ię  t y l k o  
d o  z o r g a n iz o w a n ia  w ie c z o rk ó w  I 
„ c h o in e k ”  d la  d z ie c i,  na  k tó r y c h  
w rę c z o n o  im  p a c z k i,  a I n s t r u k to r z y  
w y p e łn i l i  p r o g r a m . I  to  w s z y s tk o . 
C h y b a  n ie  tę d y  d ro g a . O d  z a k ła d ó w  
p ra c y  m o ż n a  o c z e k iw a ć  w ię c e j,  t y m  
b a r d z ie j  że  z n a jd u ją  on e  o p a rc ie  w  
K u r a to r iu m  O k rę g u  S z k o ln e g o  i  W y ­
d z ia le  O ś w ia ty  i  W y c h o w a n ia  
U rz ę d u  M ie js k ie g o .  T e  sam e u w a g i 
d o ty c z ą  ta k ż e  o r g a n iz a c j i  s p o łe c z ­
n y c h ,  m o g ą c y c h  p o s z c z y c ić  s ię  j e ­
d y n ie  im p r e z a m i z o r g a n iz o w a n y m i 
d la . . .  241 d z ie c i.

H A R C E R S T W O  Ź le m l S z c z e c iń ­
s k ie j  p o d c z a s  z im o w e j p r z e r w y  w a ­
k a c y jn e j ,  p r z e p r o w a d z iło  z a k ro jo n lą

na  s z e ro k ą  s k a lę  H a rc e rs k ą  A k c ję  
Z im o w a . W  U  k u r s a c h  s z k o le n io ­

w y c h  u c z e s tn ic z y ło  o k o ło  l  200 h a r ­
c e rz y  i  c z ło n k ó w  d r u ż y n  H a r c e r s k ie j  
S łu ż b y  P o ls c e  S o c ja l is ty c z n e j .  O k o ło  
240 d r u h ó w  z d r u ż y n  s z k o ln y c h  
p r z e b y w a ło  na  o b o z ie  w  je d ­
n e j ze  s z c z e c iń s k ic h  s z k ó ł, n a to ­
m ia s t w  c z e c h o s ło w a c k ie j m ie js c o ­
w o ś c i S t r b ie - T a t r z a ń s k ie j  p r z e p r o ­
w a d z o n o  d w a  k u r s y ,  na  k tó r y c h  
s z k o lo n o  in s t r u k to r ó w  i  n a u c z y c ie l i.  
T a k  w ię c  z im o w e  fe r ie  p o d  p a t r o ­
n a te m  Z H P  p r z e b ie g a ły  p o d  z n a ­
k ie m  w y p o c z y n k u  i  z d o b y w a n ia  
w ie d z y .

P o  r a z  k o le jn y  z d a ły  e g z a m in  f o r ­
m y  p ó łk o lo n i i ,  o b o z ó w  w ę d ro w n y c h  
i  tz w . z a ję ć  w  m ie js c u  z a m ie s z k a ­
n ia .  W  w ie lu  s z c z e c iń s k ic h  s z k o ­

ła c h  z o rg a n iz o w a n o  l ic z n e  te g o  t y ­
p u  z a ję c ia ,  u a t r a k c y jn io n e  w y c ie c z ­
k a m i d o  z a k ła d ó w  p r a c y ,  p o k a z a m i 
f i lm o w y m i ,  z a ję c ia m i b ib l io te c z n y ­
m i c z y  s p o r to w y m i.  N a  p o c h w a łę  
Z a s łu g u ją  s z k o ły  p o d s ta w o w e  n r  n r  
12, Z3 i  47. C z y n n y  u d z ia ł w  o r g a n i­

z o w a n iu  z a ję ć  d !a  m ło d z ie ż y  w z ią ł 
ta k ż e  P a ła c  M ło d z ie ż y  o ra z  k lu b y  
„ S ło w ia n i r ”  i  „ S p ó łd z ie lc ó w ” . .

N A  Z A K O Ń C Z E N IE  je s z c z e  k i l k a  
u w a g . Is to tn ą  s p ra w ą  je s t  s ta w k a  
ż y w ie n io w a  d la  d z ie c i.  K s z t a ł tu je  s ię  
o n a  r ó ż n ie , in n ą  d y s p o n u je  s z k o l­
n ic tw o ,  in n ą  z a k ła d y  p r a c y .  J e j  w y ­
so k o ś ć  p o w in n a  u le c  u je d n o l ic e n iu .  
P o n a d to  s z k o ły  ś re d n ie  p o w in n y  b y ć  
w c z e ś n ie j in fo r m o w a n e  o o k re s ie  
f e r i i  z im o w y c h .  W  t y m  t o k u  n p .  fi 
s z k ó ł d o p ie ro  w  g r u d n iu  d o w ie d z ia ­
ło  s ię  o te r m in ie  ro z p o c z ę c ia  w a ­
k a c j i ,  z cze g o  w y n ik i  c a ły  sze re g  
t r u d n o ś c i  w  z o r g a n iz o w a n iu  a t r a k -  
e y jn y c h  f o r m  w y p o c z y n k u .

POZOSTAJE jeszcze na ko­
niec w yrazić nadzieję, że W y­
dział O światy i W ychowania 
Urzędu M iejskiego nawiąże lep­
szą współpracę z zakładami 
pracy, k lubam i sportowym i i 
organizacjam i społecznymi. N ic 
nie stoi na przeszkodzie, by 
przygotowania do le tn ie j akc ji 
wypoczynkowej rozpocząć już 
teraz, nie ty lko  od strony szko­
lenia kadry in s truk to rsk ie j. 
Można przecież w  porozum ieniu 
z w ym ien ionym i współorganiza­
toram i zastanowić się nad fo r­
m ami le tniego wypoczynku i 
m ożliwościam i jego ua trakcy j­
nienia. Tegorocznej współpracy 
W ydzia łu O światy i W ychowa­
nia U M  z zakładam i pracy czy 
k lubam i sportow ym i w organ i­
zowaniu zimowego wypoczynku 
dla dzieci i m łodzieży na pewno 
nie można ocenić na celująco.

P iotr C Y W IŃ SK I

A - -

N A JW IĘ K S ZY M  w k ra ­
ju  producentem b iżu te rii 
srebrnej i  z ło te j jest Fa­
bryka W yrobów z M eta li 
Szlachetnych „ W ärm et”  w  
Warszawie. Stąd pochodzi 
ponad 80 proc. w ytw a rza­
nych u nas w yrobów  ju b i­
lerskich. K ra jo w i i  zagra­
n iczn i odbiorcy cenią sobie 
kunszt i  ładne wzorn ictw o  
bransolet, p ierścionków, w i 
siorków  i  spinek zdobio­
nych kam ien iam i półszla­
chetnym i i  syntetycznym i: 
W ciągu roku powstaje o- 
koło dwa m iliony  sztuk 
tych  p ięknych drobiazgów. 
Ostatnio na liście wyrobów  
„ W arm etu”  znalazły się ta - . 
ce, cukiernice, kasetki, 
szkatu łk i, patery i  bombo­
n ie rk i, przed k tó rym i 
otw ie ra ją  się duże m ożli­
wości zbytu zarówno na 
naszym rynku  jak i za 
granicą.

NA ZD JĘCIU : nanizane 
na pręt odlewy pierścion­
ków  ze złota.

(CAF—K w ia tkow sk i)

T R O P E M  „ K O B I E T Y “
„K U  W IĘKSZEM U  

kobietam i zwą...H — tak uża­
la ł się nad znieważanymi n ie­
w iastam i k ron ika rz  i  pisarz 
M arcin  B ie lsk i (1495— 1575) w  
sławnym  „ Sejm ie niewieś­
cim ” , A le  dziś wszyscy chyba 
ju ż  zapomnieli, ja k  bardzo 
w yraz  „ kobieta”  był uwłacza­
jący  i  ja k  dalece obelżywy, 
skoro Grzegorz Knapski, lin g ­
w ista żyjący na przełomie 
X V I—X V II  w ieku, pom inął 
go w  słow niku polsko-laciń- 
sko-greckim  („Thesaurs polo- 
no-la tino-grecus” ), m im o iż  
zamieścił w  n im  w ie le innych  
słów, de lika tn ie  m ówiąc — 
grubiańskich. S łow n ik  docze­
kał się trzech toydań, ale we 
wszystkich „ kobieta”  została 
pominięta.

Idąc dale j tropem  „ kob ie ty* 
w arto  przypomnieć Francisz­
ka Siarczyńskiego (1758—1829), 
znanego z pracow itości h isto­
ryka, dyrektora  B ib lio tek i 
Ossolińskich we Lioowie, k tó ­
ry  tw ie rdz ił, iż ks. W ujek w  
przekładzie Pisma św. an i ra ­
zu nie uży ł słowa „ kobieta  
N atura lnym  więc porządkiem  
rzeczy ks. S tanisław  B ie lick i 
w  m owie pogrzebowej k u  czci 
Sebastiana Lubom irskiego  — 
tego z ,J°otopu” , k tó ry  p rz y j­
m ował kró la  Jana Kazim ierza  
w  Lubow n i — również sta­
rannie pom inął to „ brzydkie "  
siłowo: „Szczęśliwy w  niesz­
częściu — m ów ił — otaczały

łoże jego — po^oazna świekra, 
w ierna małżonka, serdeczna 
ją tre w  (synowa), trzy  nadob­
ne n iew iestk i i  trzy niewinne  
dziew ki jego” .

W najdawniejszych czasach 
o p łc i nadobnej mówiono 
„p o d w ik i” . W yraz pochodzi od 
zawicia głowy. Potem z jaw iło  
się słoioo „ b ia ło g ło w a „ nie­
w iasta” , słowo również stare 
w po lskie j mowie, oznaczało 
pierw otn ie  pannę m łodą (nie­
w iasta  — nieświadoma). Po­
nieważ przez długie stulecia 
słowo „ kobieta”  nie m iało  
prawa obywatelstwa, nie we- - 
szło i do najstarszych p rzy­
słów. Bardzo stare przysłow ie  
powiada: UU białych głów  
długie włosy, a rozum k ró t­
k i” , Identycznie w a lo ry  um y­
słu kobiecego oceniali pobra­
tym cy Polaków: Serbowie, 
Czesi, Rusini. M im o rycerskie j 
czci, jaką w Polsce otaczano 
białogłowy, starzy Polacy nie 
lu b il i babskich rządów. Po­
tw ie rdza ją  to następujące 
przysłówka: „Rząd nieuńeści 
n ie  czyni czci", „Tam , gdzie 
mąż niedołężny, żona chodzi­
ła  bez czepka” . Lud  w yrażał 
się m n ie j w y tw o rn ie : „B iada  
temu dom owi, gdzie krow a  
dobodzie w o łow i” . Piętnasto- 
wieczne natomiast przysłow ie  
ostrzega przed lekkom yślnoś­
cią kobiet: „Z  koniem  nie 
ig ra j, niewieście nie ulegaj,

pieniądze sarn chowaj, ebeesz- 
U być bez szkody

W m iarę up ływ u czasu 
zm ieniały się poglądy, kobie­
ty  um acniały swą pozycję go­
dzinną  i  towarzyską, pocho­
dzenie m a tk i liczyło się bar­
dzo, zaczęto m ówić o pocho­
dzeniu „po kądzie liu. Od ko ­
biet żądano w a lorów  charak­
teru  i  serca. M ówią o tym  
bardzo charakterystyczne przy 
słow ia t „ Zona ma być trzeź­
wa, ochędoźna i cno tliw a” , 
gdyż „ Nic po w ienie (posagu) 
— gdy niecnota w  zenie” .

Czucie m iłości również zna­
lazło odbicie to przysłow iach: 
„ W ierna miłość, w ie lk ie  bo­
gactwa, zranione sumienie — 
nie mogą być zatajone” . A le  
przysłow ia zaw iera ją także 
przestrogi przed płochym i u- 
czuciam i: „K to  m iłu je  rzew­
nie, ten szaleje pewnie; kto  
się kocha po w o li, tego głowa 
nie boli” . Szczęśliw i pożycie 
małżeńskie również znalazło 
w yraz w  stosownych pow ie­
dzeniach np. „M i ły  w  tym  do­
m u pokó j przemieszkuje, gdy 
mąż przygryw a, żona p rzy­
śpiewuje” . Niezależnie jednak 
od stanu cyw ilnego: „N ie w ia ­
sta ma być w panieńskim  sta­
nie w styd liw a , w  małżeńskim  
poczciwa, ale we w dow im  sta­
teczna” .

Szlachecka pasja do p ięk­
nych koni, róuma uw ie lb ien iu  
dla cnót niewieścich, została

utrw alona w tych samych
przysłow iach: „K om u się ko­
nie wiodą i... żony” , lub „K o ń  
jeźdźcem  — żona mężem sto i” .

W X IX  stuleciu, gdy „ biało­
g łowa”  lub  „ niew iasta”  na do­
bre ustąpiła miejsca „ko b ie ­
cie” , zm ien iły się i  p rzysło­
w ia : .J tobieta bez serca, męż­
czyzna bez odwagi — niew ie­
le w a rc i” , „G dzie kobiety pa­
nują, tam  mężczyźni rządzą” , 
„Czego kobieta chce, Bóg tego 
chce” . Podobnych przysłów i 
powiedzeń można by cytować 
bardzo wiele. Zainteresowani 
mopą zajrzeć do „N ow e j księ­

gi przysłów  polskich”  wyda­
ne j w  1970 r. pod redakcją 
znakomitego uczonego prof. J. 
K  rzyżanowskiego.

O braź liw y  ongiś w yraz  „k o ­
bieta”  ma dziś w  Polsce za­
stosowanie to o fic ja lnych  lub 
urzędowych wystąpieniach. 
M ów i się o sytuacji społecz­
ne j kobiety, ale potocznie ko­
leżanki z pracy lub  znajome 
— to „b a b k i” , czasem zdrob­
niale  — „babeczki” . O „bab­
kach”  i  „ babeczkach”  nie ma 
jednak jeszcze przysłów.

M arla SZUSZKIEW IC ZÓ W  A

Z sali Filharmonii

Muzyka
FERENCA LISZTA

M J J A  s u j s ze ś ć d z ie s ią t la t  o d  u ro ­
d z in  w ie lk ie g o  a r t y s t y  w ę g ie r ­
s k ie g o , p ia n is ty  i  k o m p o z y to ­
ra ,  k t ó r y  z r e w o lu c jo n iz o w a ł m u ­
z y k ę  fo r t e p ia n o w ą  i  s y m fo n ic z ­
ną . W zb o g a c e n ie  te c h n ik i  p ia ­
n is ty c z n e j.  u z y s k a n ie  n o w y c h  
b a r w  b r z m ie n io w y c h  fo r t e p ia n u ,  
n o w a to r s tw o  w  d z ie d z in ie  h a r m o ­
n ik i ,  r o z lu ź n ie n ie  s c h e m a tu  s y m fo ­
n i i  cUa c e ló to  m u z y k i  p r o g r a m o w e j,  
s tw o rz e n ie  p o e m a tu  s y m fo n ic z n e g o  
ja k o  n o w e g o  g a tu n k u  m u z y c z n e g o ,  
n a d a n ie  k o n c e r to w i  fo r te p ia n o w e m u  
z n a c z e n ia  s y m fo n i i  z fo r t e p ia n e m ,  
w p r o w a d z e n ie  n o w e j  f o r m y  im p r e ­
z y  m u z y c z n e j  — r e c i t a lu  s o l is ty  — 
to  z a le d w ie  część z a s łu g , ja k ie  o d ­
d a l  m u z y c e  F e re n c  L is z t.  J e g o  ta  
u t w o r y  w y p e łn i ły  p r o g r a m  o s ta t ­
n ie g o  k o n c e r tu  s y m fo n ic z n e g o  F i l ­
h a r m o n i i  S z c z e c iń s k ie j.  -

A  je d n a k  w b r e w  te m u , c o  z o s ta ­
ło  p o w ie d z ia n e  w y ż e j ,  o k a z u je  s ię, 
t e  r e w o lu c y jn o ić  je g o  m u z y k i  m ia ­
ła  c h a r a k te r  o g r a n ic z o n y  d o  d a n e j  
e p o k i,  o t o  S y m fo n ia  D a n te js k a ,  w  
z a m y ś le  w ie lk ie  d z ie ło  p ro g ra m o to e  
o p a r te  n a  „ B o s k ie j  k o m e d i i "  D a n ­
te g o  —  j u ż  p rz e z  tw ó r c ę  n ie c o  o -  
k r o jo n e  — s łu c h a n e  d z iś  to  k o n ­
k r e tn e j  In te r p r e ta c j i  M e  r o b i  z a ­
m ie rz o n e g o  w ra ż e n ia , l lu s t r a c y jn o ić  
s to s o w a n a  d la  z o b ra z o w a n ia  o k r o p  
n o ś c i p ie k ła  ra z i s w ą  n a iw n o ś c ią  
na s  —  o s w o jo n y c h  ju ż  t  w s z e lk ie g o  
r o d z a ju  z g r z y ta m i  i  in n y m i  d o s a d ­
n y m i e fe k ta m i a k u s ty c z n y m i s to so ­
w a n y m i  to  m u z y c e  n a s z e j d o b y .  
N ie c o  g łę b sza  w y ra z o w o  część  
p rz e d s ta w ia ją c a  c z y ś c ie c , w  to y k o -  
n a n U t s z c z e c iń s k im  d z iw n ie  s k r ó ­
c o n a ,  «  ta k ż e  f i n a ło w y  „ M a g n i f i -  
c a t "  o k a z u ją  s ię  z n ó w  za  b a rd z o  
c k l iw a ,  c h o ć  u ż y c ie  c h ó r u  c h ło p ię ­
c e g o  —  w  ty m  w y p a d k u  ze s p o łu  
s z c z e c iń s k ic h  „ S ło w ik ó w ”  p r o w a ­
d z o n e g o  p rz e z  E lż b ie tę  B e rc z y ń s k ą -  
K u s — u  b a n d a  ó w  f i n a ł ,  p r z y d a ­
ją c  m u  c ie k a w e j  p a s te lo w o ś c i  
b r z m ie n ia ,  le cz  t r u d n o  t u  m ó w ić  o 
z a m ie r z o n e j p rz e z  tw ó r c ę  a tm o s fe ­
rz e  ja k ie jś  m is ty c z n e j e k s ta z y . A  
m o ż e  to  w y k o n a w c y  za  m a ło  * łę  
w c z u l i  w  Is to tę  t e j  m u z y k i  —  t r u ­
d n o  ro z s tr z y g n ą ć .

Z  „m u ro to a n ą ”  p o z y c ją  r e p e r tu a ­
ro w ą ,  ja k ą  je s t  K o n c e r t  fo r t e p ia n o ­
w y  E s -d u r ,  w y s tą p i ł  w ra z  z n a s z y ­
m i f i lh a r m o n ik a m i  p o d  d y r e k c ją  
S te fa n a  M a r c z y k a  p ia n is ta  k u b a ń ­
s k i  C e c i l io  T łe le s . M o ż n a  m ie ć  p e w ­
ne  z a s t rz e ż e n ia  d o  je g o  r o d z a ju  
te c h n ik i  a k o r d o w e j  1 o k t a w o w e j  —  
za  m a ło  n a s y c o n e  b r z m ie n ie  t  n ie  
z a w sze  c z y s te  t r a f ie n ia  w s k o k a c h .  
N a to m ia s t  w ra ż l iw o ś c ią  n a  b a rw ę  
w e  w s z y s tk ic h  o d c ie n ia c h  p ia n a  
o ra z  p e r lls to ś c ią  b te g n ik ó w  ł  t r y ­
ló w  b o g a to  r o z s ia n y c h  w  u tw o r z e ,  
a ta k ż e  b e z p o ś re d n io ś c ią  s w e j g r y ,  
p o z b a w io n e j z e w n ę trz n e g o  e f e k c ia r ­
s tw a ,  z a im p o n o w a ł s o l is ta  s łu c h a ­
c z o m , k tó r z y  s k ło n i l i  g o  d o  b is o to a - 
n la .  to  w y n ik u  czeg o  u s ły s z e l iś m y  
e g z o ty c z n ie  d la  na s  b rz m ią c ą  K o ­
ły s a n k ę  k o m p o z y to ra  k u b a ń s k ie g o ,

R O M A N  K R A S Z E W S K I

Dwa porady w jednym roku
2 6 - L E T N IA  B u łg a rk a  N lk o la  Iw a ­

n o w a  u s ta n o w iła  w  u b .  T o k u  
s w o is ty  r e k o rd .  W  c ią g u  je d n e g o  
r o k u  u r o d z i ła  c z w o r o  z d r o w y c h  
d z ie c i,  a le  n ie  b y ły  to  c z w o r a c z k i:  
w  s ty c z n iu  p r z y s z ły  n a  ś w ia t  p ie r w  
sze b l iź n ia k i ,  a w  g r u d n iu  —  n a ­
s tę p n a  p a ra  dz ie c i.

Ryszard Badowski <59.

TAÜEMNICA
BURSZTy NOWED

W * %?

-  Spenetrujemy Inne wraki hitlerowskich statków, w tym 
pasażerckiej jednostki „Goya", bo Bursztynowa Komnata 
musi gdzieś się znajdować. Nie rozpłynęła się przecież 
w powietrzu ani w wodzie.

Opierając się na informacjach „Rekinów", „Sztandar 
Młodych" podał, że na „Wilhelmie Gustloffie1* prawdopo­
dobnie jest 12 skrzyń z Bursztynową Komnatą.

Jedynym pismem, które potraktowało sprawę powściągli­
wie, był „Głos Wybrzeża” : Wydaje się wielce nieprawdo­
podobne, aby Bursztynowa Komnata znajdowała się w jed­
nej z czterech rozerwanych części „Gustioffa". Nie było 
realnych możliwości przewiezienia drogą lądową Burszty­
nowej Komnaty do Gdańska lub Gdyni w okresie grudzień 
1944 — styczeń 1945 roku. Gazeta zwracała uwagę, że 
„Wilhelm Gustloff", z racji swej wielkości, nłe mógł za­
winąć do Królewca, leżącego nad Pregołą, uchodzącą do 
płytkiego Zalewu Wiślanego, w tym czasie skutego lo­
dem. Nie mogło być także mowy o przeładunku komnaty 
w porcie gdańskim z innego statku no „Gustioffa". Hitle­
rowcy ogarnięci już byft ponfką i na wybrzeżu panował 
nieopisany wręcz bałagan.

Na „Gustloffie" walczono e każdy metr wolnej po­
wierzchni — pisze „Głos Wybrzeża" — o sejfów na statku 
strzegły uzbrojone oddziały wartowników (statek przewoził 
dobytek dygnitarzy hitlerowskich).

Wkrótce do prasy przeniknęła wiadomość, że już w 1956 
roku płetwonurkowie Polskiego Ratownictwa Okrętowego 
dokonali oględzin wraku I stwierdzili, że ktoś przed nimi 
penetrował statek, używając do tego celu palników acety­
lenowych. Drzwi kasy pancernej były otwarte, o kasa pu­
sta. Pojawiły się więe wątpliwości, czy warto posyłać na 
głębokość 60 metrów młodych ludzi, narażając Ich życie 
i angażując poważne śjodki?

Atak „Rekinów" na «wrak przesunięto no początek Hpca 
1973 roku. Ekipie poszukiwawczej towarzyszyć miał opera­
tor filmowy.

Wreszcie ukazują się relacje płetwonurków. Oto co mó­
wili, po powrocie z wyprawy do „Gustioffa" w 1973 r.

Michał Rybicki: „Gustloff" przytłoczą swoim ogromem. 
Na głębokości około 15 metrów majaczy Jego ciemno syl­
wetka. Trudno objąć ją wzrokiem. Wrak nie jest zarośnię­
ty. Dno morza twarde, piaszczyste.

Stanisław Koczorowski: Byłem już no kilku wrakach, ni­
gdy jednak na tak wielkim. „Gustloff" jest bardzo »nisz­
czony. Pozarywane pokłady, rozharatone burty, zwalone 
nadbudówki. Na pokładzie pelengowym widać fłady po­
żaru. Wedrzeć się do wnętrza wraku będzie nie łoda 
sztuką.

Aleksandro Christa: Miałam opisać odłamany dziób 
statku. Jest rozbity prawie doszczętnie. „Gustłołf", jok wia­
domo, tonął dziobem. Moja obecność pod wodą ograni­
czyła się w zasadzie do pomiarów tej częśd statku.

Jerty Kułakowski: Badałem dokładnie rufę »totku. Leży 
ona kilkadziesiąt metrów od śródokręcia. Jest chyba naj­
lepiej zachowaną częścią wraku. Jej wnętrze, łatwo do­
stępne, jest jednak puste. Ktoś był przed nami. Pod śrubą 
jest płytki, ciągnący słę do •  metrów, rów wypełniony 
szkieletami.

„Trybuna ludu" bardzo powściągliwie zrełacjon owale 
wyniki nurkowania „Rekinów": Jak dotychczas jedynymi 
„trofeami" z penetracji wraka tą  wymontowane światła 
topowe, pięknie rzeźbiony dzban i dwo zrealizowane fil­
my -  kolorowy i czarno-biały, e także dokumentacja foto­
graficzna poszukiwań.

A w gruncie rzeczy, to o co w tej wyprawie płetwonur­
ków chodziło? Jaki był je j zasadniczy cel?

Sprawę wyjaśnił Tadeusz Stec w „Gazecie Krakowskiej". 
Eugeniusz Zielonko, naczelnik wydziału hydrotechnicznego 
w Gdańskim Urzędzie Morskim powiedział ref>orterowi 
wprost:

Dotychczas „Gustloff" nie zagrażał bezpieczeństwu że­
glugi. Teraz jednak na Bałtyku pojawiają się coraz więk­
sze statki o dużym zanurzeniu. Trasą, na której leży wrak, 
pływać będą wkrótce 100-tysięcznłki obsługujące Port Pół­
nocny. Gdański Urząd Morski. musi sprawdzić, czy jakieś 
elementy zatopionego transportowce, na przykład maszty, 
których wierzchołki mogą znajdować się niezbyt głęboko 
pod wodą, nie stanowią zagrożenia. Bałtyk jest morzem 
płytkim, dletego należy się liczyć z ewentualnością takiej 
właśnie podwodnej przeszkody.

Podejmujemy więc wspólne działanie z gdańskimi płet­
wonurkami. Spróbują oni, przy naszej pomocy technicznej 
I fachowej, zojrzeć do wnętrza wraku, i ustalą czy „Gust- 
lo ff" nie zagraża bezpieczeństwu żeglugi dla dużych stat­
ków.

A więc po co tyle pisano o poszukiwaniach Bursztyno­
wej Komnaty?

NOWE KIERUNKI POSZUKIWAŃ
Edmund B. z Poznania powiadomił redakcję „cxpressu 

Poznańskiego", że jeden z jego starszych braci przebywał 
podczas wojny na robotach w województwie koszalińskim. 
Na kilka dni przed wejściem do miasta jednostek radziec­
kich był świadkiem tajemniczego wydarzenia. Nocą do 
człuchowskiego zamku podjechały ciężarówki i zatrzymały 
się przy bramie. Z kilku samochodów wydobyto i wniesiono 
do wnętrza skrzynie wielkości 2,5 na 1,5 m. Operacji to­
warzyszyła uzbrojona eskorta wojskowa. Przez następne 
dni z zamku nic nie wywieziono, a żołnierze radzieccy, 
którzy wkrótce tam wkroczyli, niczego nie znaleźli.

(c.d.n.)
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Wielki dzień szczecińskiej „jedenastki“

Portowcy rozgromili Lecha
Wyniki i tabele

2 liga piłki nożnej
G K S  T y c h y  —  G ó r n ik l : ł  (0:8)
B u c h  —  S z o m b ie rM
P o lo n ia  « .  L e g ia 2:0 (1:0)
W id z e w  — Ł K S 3:0 < l:0)
L e c h  — P O G O Ń 9:4  (8:1)
S ta ł R z e szó w  — Ś lą s k 9:2 (8:1)
R O W  -  W is ła 1:3 0 : 1 )
S ta ł M ie le c  Z a g łę b sa 3:8 (0 :0 )

T A B & L A
i .  R u c h  33:11 23—13

.. O K S  T y c h y  
S ta  i  M ie le c

3iTiON
.  W id z e w  
. W is ta  

R O W  
. G ó r n ik  
. P o lo n ia  
- S z ron  b ie r k i  
l. L e g ia  
. L e c h  
i. Z a g łę b i«
. Ł K S
■. S ta l R ze szó w '

1S:19
17:17
16:18
16:1«
13:18
1 9 :»
15:1»
12:23
11:23
10:24

a t—»
25—18
21—1«
14—13
1 8 -  25 
21— 21 
ie —17 
82—24 
27—33 
24—31
19— 27 
1 8 -2 4  
U —33

I I  liga
P Ó Ł N O C

M o to r  — D ą b
Z a w is z a  — B a ł t y k  
S ta l  S to c z n ia  — G w a rc& ä
A r k a  — P o lo n ia  B d g . 3:0  (3:0)
P o lo n ia  W -w a  —  L e c h ls 8:1 (8:0)
S to c z n io w ie c  — U rs u s 2:0 (2:0)
Z a g łę b i«  W . _  A v ia 1:1 (1:8)
O l im p ia  — J a g ie l le  n i * l.-fl (0 :0 )

T A B E L A
I .  A r k a 3S-A 34—9
2. L e e  h i  a 23:7 25—11
3. M o to r 25:11 22— 7
A  S to c z n io w ie c 18:14 583— 18
3. G w a r d ia  K . 10:14 18—22
* .  U rs u s 17:13 2 2 -5 3
T. B a ł t y k 17:58 56— 53
». S T A L  S T O C Z N IA 17:19 » —19
9. O l im p ie 13— 11

10. P o lo n ia  B d g . 16:1« 12—21
U .  Z a g łę b ie  W łb . 13:17 19—14
S2. J a ^ e d lo n ła 12:28 Í7—S2
15. P o lo n ia  W - w * 12:38 7— 54
14. A v ia 12:?0 12—23
Í8  Z a w is z a 11:21 10—35
W D ą b * : » 8—39

P O fc O D N ll

B K S  B le ls a o  -  W te lo it«  l : i  (8:1)
U r a n ia  — K o ro n a  2:1 (2:0)
S ta r  —  M a ta p s n e w  2:8 (1:0)
S ta l  S t .  W . — A K 3  K i w i «  1:0 (0:8)
P la s t —  Z a g lQ b ie  L .  9 :0  (2 :0 )
O d ra  —  G K S  K a to w ic e  8 :8  (1:0)
S la r lc a  —. M o to  J e te t  1:1 ( 1: 1)
S p a r ta  — O w a r d ia  W ~w a 1:8 (1:0)

T A B E L A
1, O d ra
8, P ia s t
3. M a ła o a n e w
4. S ta r  ‘
3. B K S  B ie ls k o  
* . W is ło k a
7. G K S  K a to w ic »
8. S ta l S t . W o !*
i .  U ra n ia

10. Z a g łę b ie  Ł .
11. S ia rk a
12. G w a r d ia  W -w a  
1S. M o to  Je łea
14. Sparta 
1*. K o ro n a  
M- AKS

2«;« 
21:11 
19:13 
18:14 
18:14 
18:14 
M icie 
16:58 
13:17 
14:1* 
14:1« 
13:1» 
W: »  
13:1» 
11:» 
U n

10—12 
15—16 
14—24 
9— 

17— »  
»4 -21 
10—16 
13— 17 
RS—19

I  liga piłki ręcznej kobiet
P O G O Ń  
S t a r t  — 
R u c h  — 
A Z S  K a t .  
P O C O S  -  
Ruch — 
A Z S  K a t .  
S ta r t  — 
C ra c o v i*

— S o ś n ic *  3:54 (3:8)
A K S  C h o rz ó w  11:19 (9:3) 
A Z S  W ró c i.  l « : l l  (10:3)

. —  O trn e t 16:20 (8:6)
* A K S  C h o rs ó w  16:11 (8 :8 ) 
O tm ę ł  23:22 (13:9)
— A Z S  W to c i .  17:20 (12:12)

S o ś n ic a  11:12 (5:8)
— S k r a  19:1» < » :ll)

T A B R U

X  AÆS W ro c la w  
* .  RUCh 
S. S k r a
4. A K S  C H o rvô w
5. C ra c o v ia  
8. S o śn ico

*R 3  M4--23S
22 :* 246-585
W :S 284— 217 
13:13 ICO— 198 
13:15 224—239 
12: t6  197— 194 
12:18 248—264 
52:18 243—263 
12:18 191— 223 
8 : »  577—M4

TU TOTO!
P  P . T O T A L IZ A T O R  F O R T O W Y  

s s w is d & m ią ,  że w  d n iu  7  m a rc a  
13W r .  w  s tu d io  7 V P  w  W a rs z a w ie  
o d b y ły  s ię  d w a  lo s o w a n i»  m a k ia - 
d ó w  p a  D u ż y  L o te k .

I  L O S O W A N IE :
K  I ,  17» » .  U , i3  do da « . M

I I  L O S O W A N IE :
7» 1«, 18, £0. 21. S3

W y lo s o w a n o  r ó w n ie *  k o ń c ó w k i  
•M im e m  b a n d e r o li  ( t y l k o  d la  k u p o ­
n ó w  o p ła c o n y c h  n a  d w a  lo s o w a n ia  
k w o tą  o d  35 z ło ty c h ) :  s z e ś c io c y f ro ­
w ą :  1418S1; p ię e io c y f ro w a :  §1381; 
e s s te ro c y f ro w ą : u e i ;  t r a y c y f r c w ą
2 4 i; d w u e y ir o w ą ;  i ł .

P IŁ K A R S K A  E K S TR A K LA S A  STO C ZYŁA w  sobotę I w  
niedzielę ko le iną serię spotkań. L iderzy tabe li — Ruch i  Tychy 
— uzyskali w y n ik i remisowe, toteż nadal m ają jednakową 
liczbę punktów . O jeden pun kt natom iast zm niejszyły dystans 
do prowadzącej d w ó jk i pozostałe zespoły należące do ligow ej 
czołówki. Swoje mecze w yg ra ły  bowiem : Stal M., Pogoń, Śląsk, 
W idzew I W isła.

LECH POZNAŃ — POGOŃ 
SZCZECIN 0:4 (0:1). B ram ki dla 
Pogoni zdobyli: Leszek W olski 
— w  43 m in., Adam  Kensy —■ 
w  50 m in., Zenon Kasztelan — 
w  75 m in. i  M iros ław  Justek — 
w  88 m in. W idzów 25 tys.

SROGI zawód spotkał 25-ty- 
aięczną poznańską w idownię. 
Ko le jarze w  pierwszym  swoim  
występie na w łasnym  boisku 
zostali bowiem  rozgrom ieni 
przez bardzo dobrze dyspono­
waną drużynę Pogoni. W  zasa­
dzie ty lk o  przez pierwsze 15 m i­
nu t gospodarze p row adzili ró w ­
norzędną grę. Później, w  m iarę 
up ływ u czasu, zarysowała się 
coraz widoczniejsza przewaga 
gości. Przede w szystkim  p iłk a ­
rze Pogoni le p ie j ra d z ili sobie 
na ośnieżonej naw ierzchni, ła t­
w ie j operow ali p iłką , b y li szyb­
si od poznaniaków, dok ładn ie j­
si w  podaniach. W  ich akcjach 
nie było przypadkowości, k tórą 
prezentow ali łechici. Serię bra­

mek dla portow ców  rozpoczął 
W olski zdobywając prowadze­
nie po bardzo ładnej, p recyzyj­
nej akc ji w  w ykonan iu  W aw- 
rowskiego i  Kasztelana. Po 
przerw ie poznaniacy na k ró tko  
przyspieszyli. O fensywna gra 
Pogoni szybko jednak zepchnęła 
lec h itó w  pod własną bram kę. 
N ie zorganizowana defensywa 
okazała się ła tw a  do sforsowa­
nia, co od razu „zaowocowało”  
w  postaci bram ek zdobytych 
przez p iłka rzy  Szczecina. W ze­
spole Pogoni szczególnie w yróż­
n i l i się W aw row ski i  Justek.

Piłka ręczna

Porażka i zwycięstwo
zespołu Pogoni

W  H A L I  S p o r to w e )  p r z y  u l .  N a ­
r u to w ic z a  U lg o w e  p4»aarte4 rę c * « «  
P o g o n i s to c z y ły  w  p ią te k  i  w  n ie ­
d z ie lę  k o le jn e  m is i r z o w s k i«  p o je ­
d y n k i .  3  b m . a w e z e c iiH a n k i u le g ły  
g l iw ic k ie j  S o ś n ic y  8:11 (3 :6 ), a 
w c z o r a j  w y g r a ły  s A K S  C h o ra d w  
18:11 (8:3).

P O R O Ś : «J a n o w s k a  1 R u s e k  — p o  
3, l>r<Ksd, P e ra y A n ita  |  Z a b ło c k *  — 
po I.

S O S N tC A : B u d a M s h a  i  B y re fc  — 
p o  3, D e d a  i  W io fe ł« »  —  p o  *  I 
Ś l iw k a  —  I .

P O G O Ń : M a * o re k  i  R u s e k  — pa 
5, C a n a w s k a  — 3. P * w y ó s k a  -  Z, 
M a te jc r .u k  —  I .

A K S :  S te fa i-s k »  —  S, A d a m s k a , 
E m m e r im g ,  G ó ro b d e w ie z  —  p o  2 
o ra z  K o s iń s k a  i  K o z ie ls k a  -  p o  5.

S P O S R O D  o b u ,  s to ją c y c h  n a  p r z e ­
c ię tn y m  p o z io m ie  s p o tk a ń ,  c ie k a w ­
s z y m  b y ł  B ie c *  n ie d z ie ln y .  P r o w a ­
d z o n y  o n  b y ł  w  ż y w y m  te m p ie ,  
w ię c e j  b y ło  u r o z m a ic o n y c h  a k c j i  1 
w ię c e j  b r a m e k .  W  p ią te k  n a to m ia s t  
p i ł ic a r k i  p rz e z  w ie le  m in u t  g r a ły  
b a rd z o  p a s y w n i« ,  e  c z y m  n a j le p ie j  
ś w ia d c z y  f a k t .  i ż  w  p r z e c ią g u  20 
m in u t  o tń o  d r u ż y n y  —  P o g o ń  j  S o ś ­
n ic a  » d o b y ty  t y l k o  p o  t r z y  g o le .

O *

W  środę poznamy zdobywcę Pucharu „Kuriera“

1  pierwszym mecz» 
-  zwycięstwo Arkonii

PRZY le kk im  mrozie i  pad*ją tym  śniegu rozegrana w c ie ­
ra j w  Stargardzie pierwsze spotkanie fina łow e IX  zimowego 
tu rn ie ju  p iłkarskiego organizowanego przez OZPN o Puchar 
„K u r ie ra  Szczecińskiego**. Zespoły B łęk itnych  I A rk o n ii w y ­
stąp iły  w  swych na js iln ie jszych składach, toteż w a łka  by ła  za­
cięta i cmocjonnjąea. W ygrała A rkon la  S:fl (2:0).
M IS T R Z  o k r ę g u  — A r k o n i *  — A r k  o n  ta :  D ż e g a n . S K ra n u k  t W  o>- 

n - t r s u c i ł  o s t re  te m p o  o d  D ie rw s a y c i ł  t t i a k ) .  Ł a to m ,  S Ł ya n a ó a k i, t ta y n a l.  
m in u t  m e c z u . P o  k l i k a  f t ia k s c b  w  S c h a b . J a n  a c h a . T u s iń s M , L e ż a k . 
39 m in .  s z c z e c in ia n ie  z d o b y l i  p r o -  S ts A c z a *  (,Juaz«>. P a ra d a  
w a d z e n ie  a b r a m k ę  u a y s k a i P a ra -  S ę d z io w a li:  <?. L u ź n y ,  i ,  Z u k o w -  
d a  *  p o d a n i*  Ł ę ż a k a . W  % m ks . * k i  1 M . R u tk o w s k i  (w s z y s c y  *e 
p ó ź n ie j S ta ń c z a k  p o d w y ż s z y ł w y n ik  S ta r g a rd u ) .
n a  2:6. P c  z m ia n ie  s t r o n  B łę k i t n i  S p o tk a n ie  re w a n ż ó w *  o d b ę d z ie  
p r ó b o w a l i  o d r o b ić  s t r a t y .  N ie s te ty ,  a ię  w  n a jb l iż s z ą  ś ro d ę  o « o d * . 13.30 
m im o  w y w a lc z e n ia  k i l k u  tz w .  J80- n a  s ta d io n ie  w  L a s k u  A r h o n s k lm .  
p r o c e n to w y c h  s y tu a c j i  n a p a s tn ic y  P o  m e c z u  ty m  p o z n a m y  z d o b y w c ę

Stargardzki mityng pływocki

s ta rg a r d z c y  n ie  p o t r a f i l i  u m ie ś c ić  P u c h a ru  „ K tw ie r n  S z c z e c iń s k ie g o ’ 
p i ł k i  w  s ia tc e . C o  p r a w d a  w c z o r a j  (T .R .)
d o b rz e  b r o n i ł  D ż e g a n , je d n a k  1 o n  
s k a p i tu lo w a łb y  *  p e w n o ś c ią  p r z y  
c e ln ie js z y c h  s t r z a ła c ii  w y k o n y w a ­
n y c h  z a le d w ie  z k i l k u  m e tr ó w .  W  
ty m  cz a s ie  R d y  B łę k i t n i  m ie l i  p rz e ­
w a g ę . je d e n  » w y p a d ó w  A r k o n i i  
z a k o ń e z y ł s ię  z d o b y c ie m  t r z e c ie j  
b r a m k i  a p a d ła  o n a  p o  s t r z a le  P a ­
r a d y .

Z e s p o ły  w y s tą p i ły  w  n a s tę p u ją ­
c y c h  s k ła d a c h :

B łę k i t n i :  B y lc e r  (H a je w a k i) ,  S k o ­
r u p a .  C t io le b a . P a k u ls k i ,  S z y d ło w ­
s k i.  W a l iń s k i  ( M u la r c z y k  i  L . K m i­
ta ) .  M .  K m .« » . B ie ń k o ,  R y g ie l,

Sła! Stocznia nie wykorzystała
atutu własnego boiska

Remis w premiero w$m 
spotkaniu na Ban^urskiege

W  CHŁO DNE sobotnie przedpołudnie. przy padającym okre­
sami śniegu — na boisku przy u i. Bandurskiego odbyło się 
prem ierowe spotkanie p iłka rsk ie  w iosennej ru n d y  rozgrywek 
o m istrzostwo I I  lig i,  w  k tó rym  Sta! Stocznia zm ierzyła się % 
G wardią Koszalin. Mecz zakończył się w yn ik ie m  0:0. W idzów: 
ponad 2 tys. Zawody prow adził p. Strzelecki a Bydgoszczy.
S T A L :  C r y b u k .  3 .  K r y « t y n ia k .  p i ł k i  1 s ła b y m i tB B ie je tn o ś c ia m i 

B a r to s .  P a w la c z y k ,  » o fo w ia k .  i  i w -  s t r z e le c k im i .  S ta d o w c y  n ie  w y k o -  
fa w lc z  ( o d  K i m in .  T . E r y i l y n i a k t .  r a y s ta l i  k i l k u  t * w .  s tu p r o c e n to w y c h  
W a l i łk e .  J a c h a .  B a re a y k  («wl 4« o k a z j i  d o  » d o b y c ia  b r a m k i .  M .  In .  
m in .  S t e fa n ik ) ,  S se s& a ko w a k i, C z a r -  w  38 m in t ic ie  S z o o ta k o ty a k i t r a f i ł  
n o ta .  w  s p o je n ie  s łu p k a  a po p rtze e*k% , a

G W A R D IA :  M a J e e k l. C h w is te k ,  w  66 m in .  S te fa n ik ,  p o  ła d n e j  e e n -
M a k o w s k l.  K la s a . P łu s k o ta .  IM oe ft. s ra e  C a a m o ty , p ra e s tra e U i n k i l k u  
M ila .  N o w ic k i ,  G i le w s k i ,  D e łe g a , m e tr ó w  p o n a d  b r a m k ą .  P o d o b n ie  
P a lk a .  p u d ło w a l i  g w a rd z iś fe i. k t ó r z y  n o ta

G W A R D Z IŚ C I p rz y a tą o .U i d o  m e -  b e n c  s tw o r z y l i  w ię c e j  n ie h e z p ie e z -  
c z u  bes  ż a d n e g o  r e s p e k tu  d ia  ze - n y c h  s y tu a c j i  n l i  ze sp ó ł g o s p o d a - 
s p o lu  g o s p o d a rz y , p ro w a d z ą c  p rz e z  r z y .  b ę d ą c  w  t y m  s p o tk a n iu  ze sp e - 
c a ty  czaa o t w a r tą  g r ę .  O fe n s y w n y  łens n ie c o  le p s z y m  o d  n a s z e j .J e ­
s t  >4 w a lk i  p r e fe r o w a ła  r ó w n ie *  S ta l  d e n a s tk i " .  G r a l i  o n i  b o w ie m  s z y b -  
S tc c z n la . D z ię k i  te m u  rrte cz  b y l  2 y -  e łe j  i  z  w ię k s z y m  p o lo te m . W  d r u -  
w y  i  e m o c jo m t ią c y .  S ta ł o n  je d n a k  ż y n je  t e j  n a jle sa szym  p i łk a r z e m  b y ł

B. Schmidt i B. Ma«
najlepszymi

zawodnikami
B L IS K O  128 z a w o d n ik ó w  1 za- 

w o d a lc K e k . w  t y m  p ly w a e z l t i  i  p ły ­
w a c y  *  R o s to c k u  i  P o c z d a m u  
(N R D ) o r a *  K r is t la n a ta d  (S z w e c ja )  
u c z e s tn ic z y ło  w  14 m ię d z y n a r o d o ­
w y m  m it y n g u  p ły w a c k im  o rg a n iz o ­
w a n y m  z o k a z j i  k o le jn e )  r o c z n ic y  
w y z w o le n ia  S ta r g a rd u .  N a j le p s z y m i 
z a w o d n ik a m i o k a z a l i  s ię  r e p re z e n ­
ta n c i  B m p a r u  R cstocS *. B a rb a ra  
S c h m id t  i  Bi.-rn-d M a u . k tó r z y  u z y ­
s k a »  n a jw y ż s z e  no rty  za w y n ik i  
(w g  ta b e l i  w ie lo b o jo w e j) .  B . 
S c h m id t  p rz e p ły n ę ła  406 m  at, tm ,  
w  cza s ie  3:81.4 a B  M a u  480 m  s t. 
d o w . w  4:13.4. B .  S c h m id t  z d o b y ła  
p u c h a r  d y r e k to r a  P T tO K P  s B . 
M a u  p u c h a r  p r e z y d e n ta  m , S ta r ­
g a rd u .

W  im p r e z ie  u e s « H n le * v h  w  zasa ­
d z ie  m ło d z i  z a w o d s u c y . n ie  z a g o to ­
w a n o  w ię c  re a R iita tó w  z b l iż o n y c h  d o  
r e k o rd ó w ,  p o s z c z e g ó ln e  p o je d y n k i  
b y ły  je d n a k  b . z a c ię te  i  d o s ta rc z y ­
ł y  s y m p a ty k o m  p ły w a n ia  s p o ro  
e m o c ji .  D ra m a ty c z n ą  «.’a lk ę  ro z e -  

». z a w o d n ic z k i w  w y ś c ig u
__ d o w , B o e l ( K r i -

s t ia n s ta d j  z a p e w n iła  s o b ie  z w y c ię ­
s tw o  d o p ie ro  n a  f in is z u  m in im a i-  
n ie  w > -p r*e d z a ją c  1. H « » le n ie w *k ą  ze 
S t a l l  S to c z n ia . 2  p o ls k ic h  s a w o d -  
n ic z e k  be zap irze can le  n a j le p s z ą  b y ła  
m is t r z y n i  P o ls k i J u n io r ó w .  M  G u -  
l a io w s k *  ( S t i lo n )  —  iflfl m  « .  d o w , 
p r z e p ły n ę ła  o n a  w  1:82.8. B a rd z o  
d o b rz e  w y p a d ł  t& k te  z a w o d n ik  S ta ­
l l  S to c z n ia  Z .  M a c h o w s k i.  S to c z y ł 
o n  z a c ię ty  p o je d y n e k  t  R . E rn s te m  
"  n a  588 m  s t. m o t .  O b a j

je d n a k o w y  e *a s  — 1:829
łr)

g r a ły  n p .

g a "

W R O C Ł A W . Z a k o ń c z y ł s ię  t u t a j  
f in a ło w y  t u r n i e j  w  p i łc e  r ę c z n e j 
m ę ż c z y z n  o  P u c h a r  P o to k i.  P ie ę w -  

.  _______________ _____ ____________  _______ ______ ___  .._________  s ssę  m ie js c e  w y w a lc z y ł  S la s k  'W ro ­
s ła b y m  " p o z io m ie . Z a w io d ła  p rz e  b lv s & m liW T r G i le w s k i ,  k t ó r y  p o ra -  c ła w ,  p rz e d  S p ó jn ia  G d a ń s k . V /a -  

d e  w s z y n tk tm  d r u ż y n a  s z c z e c iń s k a , w ia ł  n a s z y m  z a w o d n ik o m  n a jw ię -  w e te m  K ra te ó t* ’ i  G r u n w a id e tn  P o * -  
ra ż ą s  m e  a s i le p s & y w  o p a n o w a n ie : ! ' c e j k ło p o tó w .  CMi n a ń .

N A ZDJĘCIU, nu b ra m k fN o r  
teegot/y rzuca Jerzy Klttmpe j.  3  
praw e j — P io tr Cieśla.

Polska „siódemka“ 
awsnsowaia do turmsja 

olimpijskiego
8.8 T Y S . W ID Z Ó W  o g lą d a ło  W 

p o z n a ń s k ie j h a l i  A r e n a  e m o c jo n u ­
ją c y  p o je d y n e k  e l im in a c j i  o l i m p i j ­
s k ic h  p i łk a r z y  rę c z n y c h  P o ls k i I  
N o r w e g ii .  T r iu m f o w a ła  p o ls k a  ..s ió ­
d e m k a * ’ 2-5:17 (13.8). T y m  sam y® » 
b ia ło - c z e r w o n i  z a p e w n i li  so b ie  w y ­
ja z d  d o  M o n t re a lu ,  a w a n s u ją c  d o  
g ro n a  12 d r u ż y n  g łó w n e g o  t u r n ie ju  
o l im p i js k ie g o  w  p i łc e  r ę c z n e j m ę i -  
ezywn.

Arkończycy
w słabej formie

N IE  N A J L E P S Z A  fo rm ę  w a te r -  
p o l is tó w  A r k o n i i  z a p re z e n to w a n ą  w  
m e c z u  i  łó d z k ą  A n l la n ą  t łu m a c z o ­
n o  n ie d y s p o z y c ją  k i l k u  c z o ło w y c h  
z a w o d n ik ó w ,  s p o w o d o w a n a  p rz e b y ­
tą  c h o ro b ą . N ie s te ty  w  s o b o tę  i  
n ie d z ie lę  p r z e k o n a l iś m y  s ię , że  ze ­
s p ó ł s z c z e c iń s k i, p r e te n d u ją c y  d o  
k o le jn e g o  t y t u łu  m is t r z a  P o ls k i  
p rz e ż y w a  g łę b s z y  k r y z y s .  W  s p o t­
k a n ia c h  z m ło d ą  d r u ż y n #  S t i lo n u  
G o rz ó w  g w a rd z iś c i z a p r e z e n to w a li  
b a rd z o  s ła b ą  fo rm ę  a m o m e n ta m i 
g r a l i  j a k  n o w ic ju s z e ,  n ic z y m  n ie  
p r z y p o m in a ją c  d r u ż y n y  m a ją c e j  d u ­
że a s p ira c je .  G o rz o w ia n ie ,  k tó r z y  
w  p rz e d m e c z o w y c h  p r z e w id y w a ­
n ia c h  m ie l i  b y ć  d o s ta rc z y c ie la m i 
k o le jn y c h  p u n k t ó w  p o k a z a li  w y s o ­
k ie  u m ie ję tn o ś c i a  p o n a d to  w ie l ­
k ą  a m b ic ję .  C o p r a w d a  A r k o -  
iv i&  p o d z ie l i ła  s ię  *  p r z e c iw n ik a m i 
p u n k t a m i  p o k o n u ją c  w  p ie rw s z y m  
ra e ca u  d r u ż y n ę  S i ł ło n o  8 :3  (3:1 . 2:3, 
8:2, 1:9) o r a *  d o z n a ją c  p o r a ż k i v r  
d r u g im  4 *  (1 :2 . 1:2, 8:5, 2:1) a le  to  
w  n ic z y m  n ie  z m ie n ia  o p in i i  o  a k ­
tu a ln e j  fo r m ie  s z c z e c iń s k ic h  w s *  
te r p o l is tó w .

O  f ie  n ie  p o c h le b n e g o  n ie  m o ż n a  
p o w ie d z ie ć  o  a e n io ra c h  A r k o n i i ,  o  
t y le  s ło w a  u z n a n ia  n a le ż ą  s ię  m ło ­
d z ik o m  te g o  k lu b u  p r o w a d z o n y m  
p rz e z  Z .  U rb a ń s k ie g o ,  k tó r z y  *  m e­
c z u  n a  m e c z  g r a ją  c o r a *  le p ie j .  M i ­
m o  d o z n a n ia  d w ó c h  p o ra ż e k  za  
z d o b y w c a m i P u c h a ru  P o ls k i zespo­
łe m  S t ilo n u  8 : io  i  4 : i t  p o k a z a li  sze­
re g  c ie k a w y c h  z a g ra ń , lite )

Tenis stołowy

Lider pokonany
w S z c z e c in ie

W 1 C E L ID B R  r o z g ry w e k  o  m l»  
s lr z o s tw o  I I  l i g i  te n is a  s to ło w e g o  
— ze sp ó ł S ta l i  S to c z n ia , p o d e jm ą -  
w a ł  w  s o b o tę  5 w  n ie d z ie lę  n a j ­
le p s z ą  d r u ż y n ę  t a b e l i  —  g d a ń s k i 
M R iC S  S p o tk a n ia  n a  s z c z y c ie  za­
k o ń c z y ły  e ię  re m is e m . W  s o b a tę  
b o w ie m  z w y c ię ż y l i  9 :8  s rz c z e c ln ia a ią , 
a m e c z  r e w a n ż o w y  w  t y m  s a m y m  
s to s u n k u  w y g r a l i  g o śc ie . W  o k u  
p o je d y n k a c h  p u n k t y  d la  S ta l i  S to c z ­
n ia  z d o b y l i :  M . U rb a ń s k a  1 J .  P a -  
w łu B ie w ic z  —  p o  4. K .  S ta c h o w ia k  

3,3, T .  G r u s z c z y ń s k i — 8. j ,  
S le m ic ń c z u k  i  P . W y  k m  z — p o  i  .S 
o ra z  H . B o ja r s k a  —  0,5 p k t .

P r z o d o w n ik  U sn  r o z g ry w e k  jesk 
n a d a l  M R K S . k t ó r y  w y p rz e d z a  
* to c z n ło w c ó v /  r ó ż n ic ą  4 p k t .  D o  za­
k o ń c z e n ia  m is t r z o s tw  o in ę p o n ^ is to tn  

Je t& e rę  9 gp oM ta ń , U £}
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P O N IED ZIA ŁEK , 
8 M ARC A

D Z I &
y ,  W ir . c c a t o g o  

JU TR O : 
i K » 4 » r * y n y ,  F r u m l — fc l

P O G O D A
ZACH M U nZEN lB  p rn -  

toaż-t&s łfaż«, okntmtHi éfo6 
« y  f t t ie p .  T e m p .  o k n i e  — J 
< t Wiatry »labe, śmienn*.

**i«aaw w y n o s i ł*  M M ,9  m f i łb a r a  
< * *  a n i  H g ) .  w  « tą g a  
« t t ia  n a s tą p i a i e m t n ^  s p o ­
d e k  c iś n ie n ia .

K O L E J O W A  —  «e l. 468-ZU P o c ią g i 
p rz y je ż d ż a ją c e  —  »34; P o c ią g i o d ­
j e ż d ż a j ą  — »33.
P U N K T  IN F O R M A C J I T U R Y S T Y C Z ­
N E J  —  J e d n c ń c i N a r o d o w e j 56. 6et, 
488-31 —  g . »—18.

I I »  K U R T . 16.3» B e ta o n lk  W  ( k o ­
lo r ) .  M .4» O to łe tokyw . W „ E w f ta n y -  
» * "  < k r t . ) .  W.46 R f i i o  n a tU o a m  
O ta L l. H  U  „ H e j .  g d y b y  D i«  d x le w -  
« t y a y -  " .  W .«  S e « «  n »  » te ł* .  1» 
r P o W t*  w  o c ta c h  »w ia ta *»  ( k e l .k  
16J6 D o b ra n o c . 58.3» D z ie n n ik  IW  
fh o L I .  S M «  S p o r t  ( k o D .  96.96 T e a t r  
T V  „ T a  ró ż n e , p re e c ó ż n e  •W le zą '*1 
fk o ł. ) .  9J.46 p r o g fz m  r o z r y w k o w y  

lę  J e k a le o te « "  A o Ł > . » 8 48„ N a p r a w d ę  
DsScraiUc T V

ntoGRAM n
M .4» J .  n i e m i » « .  s t j g  F á sn  ra d e . 
. .N ie b o  n a le ż y  4© d z ie w c z ą t”  ( k o ­
lo r ) .  17,96 L a b o r a to r iu m  4». 18.61
“  ...................  I  R ja k ty fc a . ) t . »  P r© -

SśrSH^s6* *  *s :*s
M .M  D z ie n n ik  T V  ( k o l . ) .  » 1 3  

a to l. ) .  » ! »  8 w « 4 t. o b y c z a je .
28.55 P ię k n e  « fe n y  ( k o lo r ) ,  
g o d z in y ”  ( k o l. ) .  •■ » .»  J K r a  
'• d * .  „ P o k ó j .  e  k t ó r y  W -

(oe  f * K  J3CT r a i
W iA .D O iM O & C J: 16, M . 16. » ,  90. K .

f l . M ^ L i s t  z  P o la k i .  16.1» Z  p o ls lu e j 
fOJKrtefci. 10.66 C o m p te tw r lu s a  A J& er 
S t ro b e l.  Ki.OS U  p r z y ja c ió ł.  W .11 
P r o p o z y c je  d o  L is t y  P r z e b o jó w .  
« . »  P ły ta  S u p e rs o n ie . 17 R a d io ­
t a ! * « .  17.36 P a ra d a  p o lr t t ie j  p io ­
s e n k i.  « . »  P rz e b o je  <Sł* E w y .  t» J »  
Z  n a g ra ń  o r k ie s t r y  P R . » .» 5  N a u ­
k o w c y  r o ln ik o m .  96.9» D ź w ię k o w y  
p la k a t  r e k la m o w y .  » - W  K o n c e r t  
Ż ycze ń . » .1 6  A k t o r z y  1 p io s e n k a . 
21.48 Z  a r c h iw o m  ja z z u . U .38 N a  
trą b e e  jg?a J f łu e ln .  9 3 .»  P r o p o n u je ­
m y  l  z & p ra s z a m y . 82.M  M in l - r e r i t p ł  
B . N ie m a « . 88.16 K o re s p o n d e n c ja  *  
» g r a n ic y .  » .1 6  M u z y k a  n a  e s t ra ­
d a c h  » w ia ta .  * M  P r o g r a m  n o c n y  
6 L u b l in a .

P R O G R A M  B
(n a  f a l i  834 m  1 B M  61,38
16 P r o g r a m  d la  m ło d z ie ż y . 18.4» 
K o b ie ta  w  m u z y c e  d a w n e j.  I 6 . l t  

16.3» M e lo d ie  z  m u -  
A k tu a ln o ó e i

D R U Ż B A  ( te l.  423-61) — „ H o n o r  sa­
m u r a ja -  ,g. 18.80, 16. » .a «  __ in p  

( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  
J tO S M tJ S  ętcS. 8S5-9Ł) — „ Ż u d io "  —.  
f i .  « - » .  11 /18 .5». 16. 1 « .» . »  -  O S A . 
J ; »  (p o n ie d a u a łe k  1 w to r e k ) :  B A Ł ­
T Y K  ( te l,  333-33) —  „ P a p ie r o w y
K s lę t y c ”  g. 10.S6. l i .  t » % .  l » , n M  
~  1. W  ( p o n ie d z ia łe k  i  w to ­
r e k ) ;  C O L O S S E U M  ( te l.  468-18) _  
„ m e p e s k r o m ie m  h a jd u c y -  » , a 
11.15, u . »  —  r u m . ,  l .  16; „ K la n  
S y c y l i j c z y k ó w "  * .  1«. l» . » .  n  _  j * * 
p a n o r a m ..  1. u  ( p o n ie d z ia łe k  1 w to -  

, P O L O N IA  ( te l .  22-18-M ) — 
p ę d z l a  *  T e k s a s u "  g . 10.3«. lS .M . 
M  —  U S A . L  18; „ D u łs c y ”  g . 18J6. 
t8  —  p o i . ,  J. 15 ( p o n ie d z ia łe k  1 w to ­
r e k ) ;  P IO N  IK R  ( te l.  471-02) —  .L a -  

łk u & r  * •  17 ~  p o i ' :  - T o m -  
i l!L . p s i .Vc h  6  Ja ~  » • :  . .T o  ja  z a b i łe m ”  g . ia ,  »  —  p o i. .  1. 1$; 
.J e s te m  n ie w ie r n y m  m a te m "  g  22
— f r . .  1. 18; w to r e k :  „Z a b a w a  w  
r y c e r z a ”  g .  io .  i y ; „ T o m c io  P a lu c h ”  
*  A  i , ! *  15 ■ ł ® *— tr - . ‘ . .K ło p o t l iw y  
f ie ś ć "  g .  18. 30 -  p o i, ;  ..J e s te m  n ie ­
w ie r n y m  m e ż e m ”  g. * 2; P R O M IE Ń
—  ,J £ to  s z u k a  z ło ta ”  g .  16. i s  »
r :  VC S R S  „ 1 łB ; p r z y j a 2 ń  m » -
b ie )  —-  , .B u b u  z  M o n tp a rn a s s e ”  « 
17 16 -  f r . ,  1. 18; 1 M A J  ( Ż y d o w i 
* e ) —■ „ Z e z n a n ia  k o m is a rz a  p o l i c j i  
p rz e d  p r o k u r a to r e m  r e p u b l i k i ”  g .

L  15 —  p a n o r a m .;  B I A -  
ŁY Ż A G IE L  (T rz e b ie ń )  — .jSmłer- 
c lo n o ć n y  ła d u n e k "  g . »  —  U S A . 
1. 15; S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )  —  „ N i *  
o g lA d a j s ię  te ra z ”  g. i t ,  19 —  u u . ,  
Ł  15; Z A T O K A  (N o w e  W a rp n o )  —  

Z b r o d n ia  Jest z b r o d n ia ”  g . 18 —  
i r . ,  1. 1»; S T O K R O T K A  ( S m le r d n l-  
ea ) —  „F IS p  i  p la p  w  L e s r ii C u -  
d i o j k i i n s i ! ! . ! "  »  _  U S A ; W I -  
S Ł A  (G o le n ió w )  —  ,.R o z m o w a ”  — 
U S A . L  15; D A R  ( S ta rg a rd )  —  „ W  
tm a łn ą  n o c ”  —  U S A . 1. 13: I N A  
( S ta rg a rd )  —  .J D w a j lu d z ie  z m ia -  
* t a ” _ ~  łT -  1. 10: O B Y F  ( G r y f in o )
—  ..w y b a w ie n ie m  b ę d z ie  i r a ie r ó ”  —

R E P E R T U A R  K T N  —  n a  p o d s ta w ie
I n fo r m a c j i  O P R F .

W Y S T A W Y

« Z P IT A L B

C H IR . D z a s c n ę C A  —  W o jc ie c h a  f ;  
W E W N . —  A r is o ń s k a ; C H IR . —  n  
P o m o rz a n y  1 Z d u n o w o ; P O Ł O Ż ­
N IC T W O  —  P o m o m n y :  N E U R O ­
L O G IA  —  A r t to f ts k a ;  D E R M A T O L O ­
G IA  —  P o m o rz a n y ;

P R Z Y C H O D N IK

D Z t f iC IĘ C A  —  «1. W o jc ie c h a  f  —  
f i .  I b - T ;  D O R O S Ł Y C H  —  « L  W o J - 
tó a  P o b rtd c g o  n  —  g. 19—7 ; N A D  
O D R A  18 —  g . » —« ; S T O M A T O L O ­
G IC Z N A  —  W o j.  P o te k le « ©  TJ —  g . 
2 0 -7 .

m Rotekse
JZ-em  m o rs a ”  8 J . p o ie k i 
1 t e .  1» P r c ^ r e m  6 la  k ia s  
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p o l i t y k a .  » .5 8  P ię k n e  
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1 O b ie k  
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m e  ( k o i  ) . 1 7 .»  S t t 0 id  Y V  M ło d y c h -  
W . l*  P a k ty ,  o p in ie ,  h ip o te c e  18.4» 
P o la k «  w  o c z a c h  » w ia ta  ( k o l. ) .  19.3» 
D o b ra n o c  ( k o l. ) .  1 9 .»  D z ie n n ik  T V  
( k o l . ) .  » .1 8  S p o r t  ( k o l. ) .  «581 P r z y ­
p o m in a m y .  ra d z im y .  » . »  P ł fe i fT V P  
„ T rz e c ia  g r a n ic a ”  ( k o l. ) .  « .« » ¿ S d a t  
t  P o ls k a  ( io #  ). «1.18 D z ie n n ik  T V  
( k o l- ) .  22.23 „ Ś p ie w a  J a K  J o k ła ”  -  
o d e . H  (k o i. ) .

P R O G R A M  I I
16.65 J .  a n g ie te k i.  » .4 6  GeaMC od  
z a p o m n ie n ia ”  ( k o i . ) .  17.86 M a ia c te w o  
i  f» m  (k o i. ) .  1 7 .«  T e a t r  T V  „ T e  
ró & n e , p rz e ró te te  o b l ic z a '’ . )9  K r o ­
n ik a  P o m o r ra  Z a c h o d n ie g o . 1 6 »  
D o b ra n o c . 1 9 .»  D z ie n n ik  W  (k o l.) .  
20.16 S p o r t  ( k o l. ) .  » .2 5  W to r e k  m e ­
lo m a n a . 21.25 ,.24 g o d z in y ”  ( k o l. ) .
21.39 K lu b  f i lm o w y  „ \V le e r » r n i  g o ś ­
c ie ” . 2 3 .»  J .  n ie m ie c k i.
U W A G A :  T V  za s tre e g a  « o b ie  m U >  
n y  w

T T  N R D  (B a  r t tn |

14. »  „ Ś w ia t  w  k tó r y m  ż y je m y ” .
15. »  j ę z y k  a n g ie ls k i  1 8 .»  D la  
s z k ó ł:  „ K la r a  Z e t  k i n ” . M M  M a g a ­
z y n  m o to r y z a c y jn y .  27.25 W ia d o ­
m o ś c i.  1 7 .»  T e le te k a . iB .« f  G im n a ­
s ty k a .  18.16 S p o r t .  16 .8» JS o b ra n o c  
d z ie c io m  16.69 O n a , o n  i  t y s ią c  
p y ta A .  18.86 A k tu a ln o ś c i  » . «  .J to -  
d z e ń a tw o "  —  f l l r a  T V .  2 1 .»  C z a r ­
n y  k a n a ł .  91.46 A k tu a ln o ś c i.

i  P rz e g lą d  A k
17 P ie ś n i i  ta A

ta  —  J a p o n ia . 17.26 ..B y ła m  z 
te rn  o t w a r ty m ” . 1 7 .«  D n i  m u z y k i  
0qQgaa<svej w  K r a k o w ie .  1 8 .«  Z a -  
ffra ś fe a m y  d o  m y ś le n ia ,  19 M u z y c z ­
n e  o p o w ie ś c i „S z e e h e re z a d y ” , »*36 
O  t y i n  w a r to  p o s łu c h a ć . 1 9 U  Z  n a ­
g r a ń  s k r z y p a c z k i K S ji  D a n c z o w -  
« k i f t j.  20.56 K o n c e r t  m u z y k i  o p e ro ­
w e? . 21.55 T e a t r  P R  „ M a t  z o łty s a " ,  
22.86 M u z y k a  o ta te r y jn o - k a n ta to w « .  
«3:16 U tw o r y  M o c a r te .  «3.31 C o z ł y  
» h a ć  nr ¿ w ie c ie .
P R O G R A M  H I

( U k F  66,96 M t tx )
JBJ3 w  k r ą g l i  ja z z u . 1 3 .»  K y ra -  

a fc a d e tn łc k i.  15.46 Z  n o w y c h  
• -  B a n d  B a l i .  1«

k i .  16 .»  
ż y w y  — G w in e a . H asz  

f o k  78. 17.05 M u z y c z n a  p o e r ta  U K F . 
W .«  O c h m is t r z  3 1 u ta . 18 M u z y k o -
b r s n ie .  16.S0 
k ic h .  1 « ,«  „ K w ie c ie " .  16 . . f i  ż y c ia  
a w a o tu r i i i k a ” . 1 9 .»  O p e ra  ty g o d n ia .  
16.86 „ P r z y ja d ę !  z  p ie k ła ” . »  M a l-  
g o « k a . H a n n a  1 M a r la  w  p io se n ce  
poM fcłeJ. 20.18 N o  po tooczu W le tk ic j  
p o l i t y k i .  » 2 3  T e c h n o lo g ia  m u z y k i .  
20.£9 „6#  m in u t  n a  g o d z in ą ” . 21.50 
..P le k n e  p o ls k ie  d z ie w c z y n y ” . M  
F a k t y  d n ia .  22.68 G w ia z d a  s ie d m iu  
W ie c z o ró w . 22.15 T r z y  k w a d ra n s e  
ja z z u . 23 C h w i la  p o e z j i .  » .6 5  C ze*

p r o g Tr a m  I V
( U K F  CS,76 U f ie )

14.98 „D z ie c io m  ś w ia ta ” , 18,16 M a je  
ia s e y n s e je  l i t e r a c k ie .  18.36 ..O g n ie m  
i  p j ie c z e m " .  16.03 U tw o r y  o r k ie ­
s t r o w e  C a r la  N ie ls e n a . I « .«  P rz e ­
g lą d  A k t u a ln o ś ć  W y b rz e ż a . 17 P r o ­
g r a m  s te re o . 1 7 .»  ..O d ty c h  co  n a  
m o r z u " .  19.25 J .  n ie m ie c k i.  1 6 .«  T y ­
g o d n io w y  p rz e g lą d  a u d y c j i  o ś w ia ­
to w y c h ,  16 B a k te r ie  w  s łu ż b ie  e ł» o - 
w le k a .  19.18 3 . r o s y js k i .  19.36 J a z *  
M tó d le h e łm  1675. 20.15 P r o g r a m  a te -  
re o . 21.26 S e n a ty  b a ro k o w e . 82.15 
S p o tk a n ia  z h is to r ią .  22.33 „ J e j  p o r ­
t r e t ” .

N R  47 ( d o d a tk o w o  o d t r u t k i  i
—  »1. W y z w o le n ia  i l  —  te l.
N R  92 —  K r z y w o u s te g o  7a  —  te ł.  
*W -7 3: N R  48 —  L e le w e la  1 —  te ł.  
T28-M ; N R  »  —  B to ic z y n ;  N R  11
—  D ą b i« .
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Kronika wypadków
D O  D Y 2 U R N S G O  a z p ita ia  p r z y -  

w ie z io n o  w c z o r a j  D a n u tą  T . ,  m ie sz ­
k a n k ą  u l  P o w s ta ń c ó w  W ie lk o p o l­
s k ic h ,  u  k tó r e j  le k a rz e  s tw ie rd z i? )  
p o p a rz e n ia  I  i  H  e t. tw a r z y  o ra z  
r ą k .  K o b ie c ie  b u c h n ą ł w  tw a r z  
p ło m ie ń  p o d c z a *  r o z p a la n ia  w  p te -

M 2 N IO N E G O  p ią tk u ,  
g o d z . 16 u  z b ie g u  u l ic  6 L ip c a  1 
B o h a te ró w  W a rs z a w y  t r a m w a j U n h  
„7 ”  z d ą ż a ją c y  w  K ie ru n k u  ś ró d ­
m ie ś c ia  p o t r ą c i !  k o b ie tą  la t  o k o ło  
W , k tó r a  p o n io s ła  ś m ie r ć  n a  m ie js ­
c u . „ D r o g ó w k a ”  p r o s i  ś w ia d k ó w  
w y p a d k u  o r a *  o s o b y  m o g ą c e  p r z y ­
c z y n ić  a lg  d e  u s ta le n ia  to ż s a m o ś c i 
z m a r łe j  ( k o b ie ta  n ie  m ia ła  p r z y  so­
b ie  ż a d n y c h  d o k u m e n tó w )  o  s g lo -  
sz e n le  s łg  w  K M  M O , u l .  K a s z u b s k a

96 p o k . 14 te ł.  867-942 łu b  p o k . 7 te ł 
» 7 - 2 «  W g o d z . 8—15.

W C Z O R A J , k r ó t k o  p o  g o d z . 2* no  
n i .  s w a ro & y c a  m ik r o b u s  „ N y s a ”  n r  
r e j .  M A  5294 n a  w y s o k o ś c i p o s e s ji 
n r  25 p o t r ą c i ł  p i ja n ą  k o b ie tą , k t ó ­
r a  n ie s p o d z ie w a n ie  w b ie g ła  na  
J e zd n ię . O f ia rę  w y p a d k u ,  z o b ja ­
w a m i w s t rz ą ś n ie n ła  m ó z g u , o d w ie ­
z io n o  d o  s z p ita la .

N O C Ą  z 4 n a  8 b m . w e  w s i G o ś - 
c im lc r ?  g m . K a rn ic e  u le g ł ś m ie r ­
te ln e m u  z a t ru c iu  c z a d e m  w y d o b y ­
w a ją c y m  s ię  z  n ie s z c z e ln e g o  p ie ca  
6 4 - le tn t S ta n is ła w  L .

5 B M . w  b r a m ie  d o ra u  p r z y  * L  
K r z y w o u s te g o  76 z n a le z io n o  z w ło k i  
* 4 - le tn le g o  E d w a rd a  T a d e u s z a  s ., 
m ie s z k a ń c a  u i .  W a le c z n y c h . P r z y ­
c z y n y  z g o n u  u s ta l i  s e k c ja  z w ło k .

<«P)

N A U K A

S T U D E N C I u d z ie la ją  k o  
r e p e ty c j i  z  m a te m a ty k i ,  
f i z y k i ,  e le k t r o te c h n ik i  t  
m e c h a n ik i .  W ia d o m o ś ć : 
t r i .  724-88. 69T2-G
K O R E P E T Y C J I  8  f r a n ­
c u s k ie g o , n ie m ie c k ie g o , 
ła c in y  i

a a o e y  d o  s p rz e d a ż y  —  k o n  ■ 
k u p lą .  O d s tą p ią  1 łu b  2 88-26-6« o d  6—56.

*  k u c h n ią .  W to d o ra o ś ć *  B Ł O T N IK I  d e  M e z lm rt-  
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2742-G t y :  S tew o O tf ła e  '  
t e e te c lo  961«.

ROEN«
p o s ia d a ją c y  46- 

d o ś w ia d c c e n ie  k o ­
lo r .  T r i .  « » -5 » , 
s ic z .  2974-G

d z ie lą
le tn i«  
r e p e ty to r .

D O S W IA B C E O N Y  p e d a ­
g o g  u c z y  m a te m a ty k i ,  
f i z y k i .  e le k t r o te c h n ik i.  
G u m le A e e . D u b le t  1 (d o  
ja z d  D w o r s k ą  lu b  W r o ­
c ła w s k ą )  . 8416-0
S T U D E N C I u d r ie la ją  k o  
r e p e ty c j i  ■ m a te m a ty k i ,  
f i z y k i .  T e l.  241-76,^godx.

3591-0 
je d n o r o d z in n y  

—  « p rz e d a m . W  r o z l i ­
c z e n iu  d w a  m ie s z k a n ia  
d w u p o k o jo w e .  O fe r t y :  
B iu r o  ' ‘
9145.

16—16.

N IE R U C H O M O d C t

D O M E K  1- lu b  2 - ro d a t« -  
n y .  m o l«  b y ś  p rz e c n a -

je d n o ro d s in n y  
•— a p ra e d a m . w  r o z l i ­
c z e n iu  9 p o k o je ,  k u c h ­
n ia  i  p o k ó j ,  n o w e  b u ­
d o w n ic tw o  w  c e n tr u m  
Szezecdna. B z e z e c in -D ą -  
b ł * .  u l .  N y s y  16.

O K I-O

O B IE K T Y W Y  <to a p a ra ­
t u  fo to g r a f ic o n e c o  N d-

P O G O T O W 1 E  te łe w te y j-  
n e . S ła w iń s k i,  te k r fo n  
» -9 8 -M . 276B-C

w 4e. T a s ^ o w S k i.
746-59.
7 E U C V 1 K 7 J N I  
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r e n e k .  2316-G
P O G O T O W IE  te ś e w te y j-  

iy d » k 4 . t r i .

W W W  a
k o ś ft 5 X 4  t

d a é : S to rg a x d , 
V fm r ie N k a  t& .  49-P

46-P

• Y R B N Ę  MM, U in t iL  1 »a 
wi4MK«nk> p o  k a p iś a l-  
n ya u  re m o n c te  z  p o w o ­
d u  w y ja z d u  —  «ęjcze- 
d a m . O g lą d a ć : cw d s le n - 
p le  p o  15, G o le n ió w ,  B i. 
B o h . W a rs z a w y  4.

9)92-G
M O T O C Y K L  „ » - P ia n e -  
tę ”  ta n io  a p ra e d a m . T r i .  
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3467-G

( r ó g  K t s n o w -
s k le j ) .  M 17-G
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Sra e d a m . U l .  P . S c ie -  
e n a e g o  8 / « .  9936-G
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™  M -8  S ta r ­

g a rd . D s w a m ć : t e l  26-46 
p o  W. W a r u n k i  d e  u -

tn a łż e ń -
r iw o  ( e z io n k a t r ie  o p ó i-  
d r ie łn l )  p o o c u k u ją  p o ­
k o ju  p r z y  « « o b ie  s ta r -  
m e j  w  e a tn la n  m  o p ie ­
k ę  i  « t r z y m a n ie .  D U t-

¡ n ; .  -  s ? k
M A Ł Ż E Ń S T W O  a 5 - le i -  
n fen  d z ie c k ie m  p o s z u k u ­
j e  p o k o ju .  T e ł.  363-415 
d o  go dz . 1», t r i .  781-96.

2Ó5C-G
P O S Z U K U J Ę  u m e b lo w a  
n e g o  p o k o ju .  T e l.  706-08. 
g o d * . 17—30. 3 « 3 -G
D O M E K  je d n o ro d z in n y  
( w y g o d y )  g a ra ż , p o m ie ­
s z cze n ie  n a  w a r s z ta t ,  ©- 
g r ó d e k  w  S z c z e c in ie , se 
m ie n ię  n a  d o m e k  w  
Ś w in o u jś c iu  łu b  s p rz e ­
d a m . W  ro r i tc z e n ś u  m ie  
■ f ik a n ie  3—3 -p o k o jo w e , 
w y g o d y ,  g a ra * .  O fe r ty :  
B iu r o  O g ło s z e ń  B eceee in  
* 0 4 .
B P O K O J E , k u c h n ia ,  
*■ o . e ta ż o w e , I  p ię t r o ,  
b a lk o n ,  w y s o k i  s ta n ­
d a r d ,  s n n d e n lę  » b 3 łu b  
4 p o k o je ,  m o ż e  b y ć  do  
s p rz e d a ż y . O f ic y n a  w y -  
tó u c z o n a . W ia d o m o « :  
t r i .  426-68. *12’ -O
O D N A J M Ę  p o k ó j  t r z e m  
p a n o m , n a jc h ę tn ie j  s tu ­
d e n to m . IH . C ko rsR tyń - 
M a  » .  ---------- -

Z G U B Y

łe ł  w oB ne j
M  b i-

f^ Z C O S iĘ S fO R S T W O

U  *  ÓmpA t  1 to B O M  be . $>  w *  
tKomA I i*M łf w gwts. 7-90

Md aatosirsią
w  d ą g *  u l ,  fc o e y  S r ie fc

pswsdzeaebądt
R S e tB d A  ham wjA »  u  . m a

U p r a e jm ie  p fo a tm y  m te & z k o ń c ó w  p o -  
b o s k ic h  ośkoHc o  z o c H o w c m lu  s z e re g  ó ) -  
*e¡ osirołności, gdyi w oazie  wyso- 
d z c n tk i k o n s te u te r fi m o g q  r ta s lq p íó  sH a «  
w s trz ą s y  j a k  r ó w n ic *  o d p r y r f t i  b e to n « .

Judnocjeśnie informujemy fóerowców, 
fto w druadt jw . sam kniętr *o«*«m*  rila  
rutka kołowego odektek autosteody od 
« i. Zw errywecWej rio  krzyżówki łg c ią - 
eej úfog% rio  Ooieniowa z outostraaq, 

939-K

H t t U G O W T  W te R t f l t  
„ łs U c ra "  p r c y jm u je  do  
r e g e n e r a c j i  c e w k i s a p ło  
n o w e  ty p o w e  i  n ie t y ­
p o w e , o ra z  p r z e w ija n ie  
t r a n s fo r m a to r ó w ,  u d z ie ­
la m  g w a ra n c j i .  T e le fo n  
494-1«, g e tta . 0 -4 6 .

2701-G
P O K O J U , e w e n tu a ln ie  
d o m k u  c a m p in g o w e g o  
( tr z y o s o b o w e g o ) na o -  
k r e a  t r z e c h  m ie s ię c y  M  
n ic h  n e d  m o re e n t — p o -  
s z u lra ję .  W ia d o m o ś ć ; 
E d w a r d  G a w ro ń r ic i  — 
28-214 L t r t> m i. M o n ta ż o ­
w a  14/90, t r i .  863-7«.

r . 9 - K

Dbaj
o własne 
zdrowie!

Korzystając z lodówki
przez cały rok —

jesz zawsze świeże potrawy!
Jeóia satrważyaB błędy w W P̂ acy —

NIK CZEKAJ, TBŁEFOI. JJ DO 
PUNKTU PRZYJĘĆ I ZGŁOSZEŃ „ARGEDIT 

tel. 440-11, 440-11
egynmeffo od godz. 9 do l t .  M 5-K

^ K U R IE R  f iZ C Z E C m S K r  — D Z IE N N IK  R O B O T N IC Z E J  R P O Ł D Z .  W Y D A W N IC Z E J  ,J» R A S A  — K S IĄ Ż K A  — R U C H ” . W Y D A W C A : S a c z e c lń s » «  W y d a w n ic tw o  P ra s o w a  
W S z c z e c in ie  R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  76-996 S z c z e c in , p L  H o łd u  P r u s k ie g o  * .  s k r y t k a  p o c z to w a  76-852. R E D A G U J E  K O L E G IU M . T E L E F O N Y : c e n tr a la  4 9 6 -« ; s e k re -  
ta r ia t  r e d  n a c z e ln y  457-41; s e k re ta rz  r e d a k c j i  487-21. e e k r e ta r la t  te c h n ic z n y  438-21 fw e w n  63): d z ia ł m ie js k i  482-35: d z ia ł  m o r s k i  427-77: d z ia ł  s p o r to w y  979-56; d z ia ł  łą c z n o ś r i 
*  c z y te ln ik a m i 496-21. B iu r o  O g ło s z e ń  964-94; re d . p o ra n n a  (p o  g o d z . •> 224-028. 224-2S8 d a le k o p is y  224-6!« P r e n u m e ia te  p r z y jm u ją  O d d z ia ły  R S W  „P ra s a  -  K s ią ż k a  -  R u c h ”  
o ra z  U rz ę d y  P o c z to w e  i  d o r ę c z y c ie le  w  te r m in a c h :  d o  29 lis to p a d a  n a  s ty c z e ń  1 k w a r ta ł ,  I  p ó łro c z e  o r a *  n a  c a ły  r o k ;  d o  16 k a ż d e g o  m ie s ią c «  <a w y ją t k ie m  g r u d n ia )  p o  
p rz e d z a je e e g o  o k r e s  p r e n u m e ra ty  Z a k ła d y  p r a c y .  In s t y tu c ja  I  o rg tm iz a c je  s k ła d a ją  z a m ó w ie n ia  na  p r e n u m e ra tę  w  m ie 1 s c o w v m  O d d z ia le  R S W . a w  m ie js c o w o ś c ia c h , w  k tó -  
TJ .  “ •  U d z i a łu  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  b ą d ź  m tk o rę c z y e łe U . N a to m ia s t  p re n u m e ra to rz y  in d y w id u a ln i  w y lą c z e te  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  hę d S  u  d o r ę c z y c łe ł l .
V r  ł n ^ - k s u  3Włr»/ss«n4 D r u k :  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G r a f ic z n ą  K -#
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Zanotowane dziś rano

Kwiatek dla Ewy
PO W ITAŁ ten dzień u>szyst- K ie ro w n ic z k a  k w ia c ia r n i ,  p a n i W a n -  

kie szczecinianki śniegiem i fo,"“«, Te
kw iatam i. Już Od wczesnych go-  n ie  s p rz e d a  w s z y s tk ic h .  N a jw ię k -  
dzin  rannych w idz ia ło  się na u - 8X3 p o w o d z e n ie  m a ją  g o ź d z ik i,  k tó -  

,  TlJ c h  ie s i n a jm n ie j .  n a jw ię c e j  za : licach panów  —  najczęściej z d o s ta rc z o n o  w  t y m  r o k u  d o  k w ia -  
jednym  kw iatk iem , choć zdarza-  c la r ń  S zcze c in a  tu l ip a n ó w  t ż o n k u  
lo  się, źe z k ilkom a wiązanka-  u- ,Jlych ^ dzie 2 pew’
m i. No CÓŻ —  kw ia ty  W  tym  p a n  j a n  K a rw o w s k i,  s p o tk a n y  na  
d n iu  o fia row uje  się żonom, m at-  je d n e j  z u l ic  z n a rę c z e m  k w ia tó w

'uT d ,W ? ? atiom » i  l alf i ?nk° m i S » ' «  ’wnam$Z‘' “ i
PAZf.d  '  K w ia c ia rn ia m i,  p o m n ia (  n  s w o ic h  p ra c o w n ic a c h  

k tó r e  d z iś  w y ją tk o w o  o tw a r te  t o -  %,a ta  J o la  ,  Iw o n a  s p o tk a n e  p rz e d  
* ta \V  ) d ź  *  7‘  a  ,n a 't k io la c ia rn ią  p r z y  a l.  M a r ia n a  B u c z -
w e t  o  8. S k le p  W o je w ó d z k ie j  ł  p ra n n ą  *u  k u p ić  t r a d y c y jn y
S p ó ld z ie in i O g ro d n ic z o  •  P szcze la rz  k w ia te k  d la  s w o ic h  m a m  i  n a u c z y -
t k i e j  p r z y  a i.  W y z w o le n ia  c ie s z y ł  e !g jefei T a k ic h  o b ra z k ó w  s p o ty k a  s ic  
s ię  p o w o d z e n ie m . W  k o le jc e  e to. ■ .g { l u lic a c h  m ia s ta . ( } k :
j ą  i  p a n ie  ł  p a n o w ie . C z e m u  p a n ie ?
O d p o w ie d ź  je s t  p r o s ta .  M a m y  —  .............  - --------------------------
p u ją  k w ia t y  k tó r e  p o te m  ic h  d z ie ­
c i w rę c z ą  s w o im  n a u c z y c ie lk o m  czy  
w y c h o w a w c z y n io m  p rz e d s z k o ln y m

Zanim popłynie mleczna rzeka

Aktywne oczekiwanie
DZIENNE SPOŻYCIE mleka w  Szczecinie wynosi około 200 c iń s k i  r y n e k  350 ty s . litrów mleka, 

tys. litró w , jednak w  wolne od pracy dni zapotrzebowanie n ic h ° r e z e f w ”  zao^trzeniowyc^°,^có 
wzrasta. Wówczas należałoby uruchom ić zapasy. A  czy dys* r y m i  b ę d z ie m y  u> »ta n ie  z a s p o k a -  
ponuje takowym i Szczecińska Spółdzielnia Mleczarska? k a ż d e  ż ą d a n ie  r y n k u .  Z a k o n -

PREZES SSM M arian 
czak stwierdza:

e z e n ie  t e j  in w e s ty c j i ,  r e a liz o w a n e j  
P a ń -  p ro d u le c j l.  I lo ś ć  t c  . t a n o w i  na szą  P™ “  J T « d o d rx a it i lc ie  p r z e M ą b io r -  

,m z e rw ą  s l r n te s lc s n , " ,  k tó r ą  m u -  B u d o w n ic tw a  P rz e m y ,to w ą g n
s im y  o p e ro w a ć  w  ra z ie  a w a r i i  lu b  p rz e w id z ia n e  je s t  
U) o k re s ie  w z ro s tu  z a p o trz e b o w a -  
nia- N ie  i«si to  w ie lk o ś ć  d u ż a ,  SZCZECIŃSCY mleczarze nie

. k o n ie c  1978 r .

—  M U S IM Y  zaw sze  b y ć  _____
to w a n i ,  t e  tu  n ie k tó r y c h  d n ia c h  Bd y ż  p r z y  b u d o w ie  na szeg o m a g a -  . , . < . . 3 .  Ip r fn a J r  n a  o f o te l  w  i e h .  
m ia s to  zażą da  o d  nas w ię c e j  m le -  z y n u  o g ra n ic z e n i b y l iś m y  p o w ie r z -  czekają jednak na e lek t W ie l ­
k a  M i  200 ty s .  l i t r ó w .  P rz y  u l .  J a -  t€ re n u  j a k i  m ie l iś m y  d o  d y -  k l e j  inw estyc ji. N im  ruszy W i d
g te l lo ń s k te j  s tw o r z y l iś m y  w ię c  p r o -  s p o z y c j i ,  je d n a k  m a g a z y n  te n  p o -  ka rzeka mleka, robią wszystko 
u H z o ry c z n e  z a p le cze  m a g a z y n o w e , swaia n<, m n a  u t r z y m a n ie  c ią g ła -  uv ri7;<.{ał ram tatrzeni* sklenów 
10 k tó r y m  m o ż e m y  s k ła d o w a ć  za - ¿ f i  r a n n a t r r a n in  tn in s tn  •- _ ‘
pa s  na  p o z io m ie  p o ło w y  d z ie n n e j

Choć śniegu niewiele

Znów
zaskoczenie?
S O B O T N IM I o p a d a m i ś n ie g u  n ie  

p r z e ję ła  s ię  z b y tn io  w ię k s z o ś ć  d o ­
z o r c ó w  i  w ła ś c ic ie l i  p r y w a t n y c h  po ­
s e s j i .  U w a ż a li  o m ,  że  w s z y s tk o  
s z y b k o  s ię  s to p i,  n ie  w a r to  w ię c  u -  
p rz ą ta ć  c h o d n ik ó w .  S ta ło  s ię  In a ­
c z e j.  W ie c z o re m  te m p e r a tu r a  sp a d ła  
p o n iż e j z e ra , z a m ie n ia ją c  c h o d n ik i  
w  lo d o w is k o .  P o d o b n ie  z re s z tą  z a ­
re a g o w a ło  M P O  n a  n ie s p o d z ie w a ­
n y  a ta k  z im y .

—  O  g o d z in ie  17.3* z a w ia d o m i l iś ­
m y  M P O  o  ty m ,  że  je z d n ie  gą śłi- 
■ k ie . D o p ie ro  w  t r z y  g o d z in y  p ó ź ­
n ie j  n a  m ia s to  w y je c h a ły  p ie rw s z e  
p ia s k a r k i .  E fe k te m  t e j  o p ie s z a ło ś c i 
b y ła  n ie re g u la r n a  k o m u n ik a c ja  na  
» l in ia c h  a u to b u s o w y c h .  N a  sześc iu  
z  n ic h  p rz e z  g o d z in ę  w c a le  n ie  k u r ­
s o w a ły  a u to b u s y . B y ło  J ib y t  ś lis k o  
— p o w ie d z ia ł d y s p o z y to r  c e n t r a l i  
r u c h u  W P K M  J e rz y  S z m e k ie l.

D z iś  w  n o c y  p o n o w n ie  s p a d ł 
ś n ie g . S y tu a c ja  n a  je z d n ia c h  1 c h ó d  
n ik a c h  w y g lą d a ła  je d n a k  n ie c o  le ­
p ie j .  Ś l is k o  b y ło  t y l k o  na  d ro d z e  
d o  P o lic ,  g d z ie  a u to b u s y  m u s ia ły  
je ź d z ić  z  z a c h o w a n ie m  m a k s im u m  
o s t ro ż n o ś c i C h o d n ik i n a to m ia s t 
p r z y p o m in a ły  s z a c h o w n ic ę . O to  n p . 
p o s e s ja  p r z y  a l.  W o js k a  P o ls k ie g o  
132 b y ła  u p rz ą tn ię ita ,  ta k ż e  c h o d n i­
k i  p rz e d  c z te re m a  p ie rw s z y m i s k le ­
p a m i p r z y  a l. W o js k a  P o ls k ie g o  
134. D a le j le ż a ł śn ie g , aż d o  d o m ó w  
n r  136 i  138, g d z ie  d o z o rc a  p a m ię ­
ta ł  o  s w o ic h  o b o w ią z k a c h . ( ja s )

Potrzebny komis 
ze sprzętem 

zmechanizowanym
J E D E N  x n a s z y c h  C z y te ln ik ó w  

p o d z ie l i ł  s ię  z n a m i u w a g a m i na  
te m a t  a r t y k u łu  p t .  „J e s z c z e  je d n a  
s p ra w a  d o  z a ła tw ie n ia ” . P o ru s z a liś ­
m y  w  n im  s p ra w ę  z m e c h a n iz o w a ­
n e g o  s p r z ę tu  g o s p o d a rs tw a  d o m o w e ­
g o . k t ó r y  a lb o  n ie  n a d a je  s ię  dc 
u ż y t k u ,  a lb o  Jest p rz e s ta rz a ły  i  t r z e ­
b a  s ię  go  ja k o ś  p o z b y ć  z  d o m u .

C z y te ln ik  p r o p o n u je  s tw o r z e n ie  
s k le p u  k o m is o w e g o , w  k tó r y m  m o ż ­
n a  b y ło b v  sp rze d a ć  s ta rą  p ra lk ę , 
lo d ó w k ę  c z y  o d k u rz a c z . R ó w n o ­
c z e ś n ie  — n a  k o s z t k o m ite n ta  — 
m o ż n a  b y ło b y  ta m  d o k o n a ć  n a p ra ­
w y .  p r z y w r a c a ją c e j  s p r z ę to w i je g o  
w a r to ś ć  u ż y tk o w ą .  N a  p r z y k ła d  
p r a lk a  ze s p a lo n y m  u z w o je n ie m  s i l ­
n ik a  n a d a w a ła b y  s ię  p o  re m o n c ie  
d o  s p rz e d a ż y , c h o ć  o b e c n ie  p rz e z n a ­
cza s ię  j ą  na  z ło m . T y m c z a s e m  
k o s z ty  j e j  d o s ta w y  d o  n u n k t u  s k u ­
p u  p rz e k ra c z a ją  w a r to ś ć  s u m y  u z y ­
s k a n e j ze s p rz e d a ż y .

A u to r  l i s t u  p r z y p o m in a ,  że  sw e g o  
cza su  b y ła  w  S z c z e c in ie  ta k a  p la ­
c ó w k a  p r z y  u l .  P o c z to w e j.  N ie  p o ­
w in n o  w ię c  b y ć  w ię k s z y c h  k ło o o -  
tó w  z j e j  p o n o w n y m  u r u c h o m ie ­
n ie m . ( t)

Niebezpieczna
dziura

U  Z B IE G U  u l ic  W ą s k ie j i  W ie l­
k o p o ls k ie j  m ie ś c i s ię  s p o r y  b a sen  
p rz e c iw p o ż a ro w y .  Z a b e z p ie c z o n o  go 
d r u c ia n y m  o g ro d z e n ie m . I  w s z y s tk o  
b y ło b y  w  n a j le p s z y m  p o rz ą d k u . 
g d v b y  n ie  w ie lk a  d z iu ra  w  o g ro ­
d z e n iu , p rz e z  k tó r ą  n a  te re n  te g o  
z b io rn ik a  w o d y  p rz e d o s ta ją  s ię  d z ie ­
c i  z  p o b l is k ie j  s z k o ły .

W ia d o m o , że  o to c z e n ie  b a se n u  n ie  
p o w in n o  b y ć  m ie js c e m  z a b a w  u c z ­
n ió w .  N ie  u p i ln u je  s ię  ic h  je d n a k  
ta k  d łu g o  d o p ó k i P rz e d s ię b io rs tw o  
E k s o ło a ta c l l  U rz ą d z e ń  K o m u n a l­
n y c h  w  S zcze c in  ^ n ie  z a ła ta  p a r ­
k a n u  i  n ie  n d e t r ie  w  te n  sp o só b  
d o s tę p u  d o  z b io r n ik a .  (b o n )

M .
>• ^ | |

ü

t *
> „ 'V.
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Na zdjęciu: Przyszli inżynierow ie z lancą tlenową.

Foto: Z b .  Jodkowski

Hki dL W yłwod ntn

Z lancą (ilen
OD DŁUŻSZEGO czasu trw a - zrezygnowało z użycia m ateria- 

ją  zmagania z potężnym i m ura- łów  wybuchowych. Zaczęto k ru  
m i schronu u zbiegu al. Wyzwo szyć beton w  sposób tradycy jny  
lenia i  al. M ariana Buczka. Kom u — m łotam i pneumatycznymi, 
nalne Przedsiębiorstwo Robót In  T rw a  to jednak zbyt długo i jak 
żynieryjńych, wykonujące mo- do te j pory przynosi niew ie lk ie  
dernizację śródm iejskie j a rte rii, efekty.

Z pomocą kom unalnym  przy­
szła Politechn ika Szczecińska, ; 
dokładnie j mówiąc — studenci 
roku  dyplomowego W ydzia łu Bu 
dowy Maszyn i O krętów, człon­
kow ie Koła Naukowego Sekcji 
Spawalniczej. Zaproponowali o- 
n i użycie lancy tlenowej do cię 
cia betonu. W ubiegły piątek o- 
głądaliśm y pierwsze próby.

N A  P A G Ó R K U  z e b ra ł s ię  s p o ry  
t łu m e k  c ie k a w s k ic h ,  p r z y g lą d a ją ­
c y c h  s ię  i  t r o c h ę  p rz e s z k a d z a ją c y c h  
p r a c y  s tu d e n tó w .  B e z  p r z e rw y  k to ś  
p y t a ł ,  na  c z y m  to  p o le g a , c z y  je s t 
to  jś k a ś  n o w o ś ć .

— J e s t to  m e to d a  zn a n a  od  w ie lu  
la t ,  r z a d k o  je d n a k  s to s o w a n a . P o ­
le g a  o n a  n a  s p a la n iu  że la z a  w  
a tm o s fe rz e  t le n u .  W y tw a r z a  s ię  
p r z y  ty m  w y s o k a  te m p e r a tu r a  — 
o k o ło  2 ty s .  s to p n i.  Podc.zas d rą -  

. ,  . ż e n ią  t o p i  s ię  b e to n . C ie p ło  p o w o -  
b m . d o  d u je  ta k ż e , że t r a c i  o n  sw ą  w y t r z y ­

m a ło ś ć  i  m o ż n a  go  p o te m  ła tw ie j  
ro z b ić  m ło te m  p n e u m a ty c z n y m  — 
w y ja ś n iła ,  p a n i d o c . d r  in ź .  D a n u ta  
K ło s o w s k a . — A le  te ra z  p ro s z ę  s ię  
o d s u n ą ć . O s tro ż n ie . . .

ś c l z a o p a trz e n ia  m ia s ta .
C o ra z  w ię c e j  k l ie n tó w  zg ła sza  

z a p o trz e b o w a n ie  n a  m le k o  w  b u ­
te lk a c h  i  o p a k o w a n ia c h  b e z z w ro t­
n y c h . Z a  k i l k a  <£hj p r z y  u l .  J a ­
g ie l lo ń s k ie j  r u s z y  d r u g i  a g re g a t do  
b u te lk o w a n ia  m le k a .  W  te n  sp o ­
sób  d z ie n n a  p r o d u k c ja  m le k a  w  b u  
te łk a c h  w y n ie s ie  I« *  ty s .  l i t r ó w .  
P o n a d to  ice  w s z y s tk ic h  11 z a k ła ­
d a c h  t  7 o d d z ia ła c h  S S M , g d z ie  
t y l k o  z n a jd u je  s ię  w o ln e  m ie js c e ,  
in s ta lo w a n e  są m a s z y n y  ł  u rz ą d z ę  
n  ta  p o z w a la ją c e  na  p a c z k o w a n  le  
m le k a  ł  tw a r o g ó w  u> fo lie .

S S M  z o rg a n iz o w a ła  ta k ż e  s ys te m  
tz w . s a te l i ta rn e g o  z a o p a trz e n ia  
S zcze c in a  w  m le k o  i  p r z e tw o r y .  
I  ta k  w  S ta rg a rd z ie  r u s z y ła  j u t  
p r o d u k c ja  m le k a  w  f o l i i ,  k tó re  w  
r a z ie  p o t r z e b y  m oże  b y ć  s k ie r o w a ­
ne na  s z c z e c iń s k i r y n e k .  W  te n  
sa m  sp o só b  u s ta w io n a  z o s ta ła  p r o ­
d u k c ja  ś m ie ta n y  h o m o g e n iz o w a n e j  
w  G o le n io w ie . N a to m ia s t u> c ią g u  
k i l k u  n a jb l iż s z y c h  d n i  w  P y r z y ­
ca ch  r u s z y  w ie lk a  t  n o w o cze sn a  
m a s ie ln ie a , p ro d u k u ją c a  k i l k a  g a ­
tu n k ó w  m a s ła  n a jw y ż s z e j ja k o ś c i.  
T a k ie  u k ie r u n k o w a n ie  i  r o z w in ię ­
c ie  p r j& u k c j i  m le c z a r s k ie j je s t  r ę ­
k o jm ią .  że ta k ż e  w  o k re s ie  le tn ic h  
s z c z y tó w  n a  W y b rz e ż u , g d y  z ja d ą  
t r m  ty s ią c e  w c z a s o w ic z ó w  — m le ­
k o  n ie  b ę d z ie  s ia n o u d to  a r t y k u łu  
d e f ic y to w e g o .

PR ZYG LĄD AJĄC się pro­
dukc ji szczecińskich mleczarzy 
i porównując ją  z w yrobam i 
innych placówek w  k ra ju  nale­
ży na plus zapisać fakt, że pow 
staje tu  szereg dobrych specja­
łów ja k  np. ser g ry fic k i i  zgęsz 
czone mleko w  tubkach. Po­
nadto transport m leczarski w 
Szczecinie, na k tó ry  od czasu 
do czasu narzekamy, należy do 
najlepszych w  kra ju .

—  J E D N A K  w s z y s tk ie  nasze  p o ­
c z y n a n ia  to  p ó łś ro d k i ,  k t ó r y m i  b ę ­
d z ie m y  „ p o d p ie r a ć  s ię "  jeszcze  
p rz e z  o k re s  n a jb l iż s z y c h  tr z e c h  la t  
— u z u p e łn ia  p re ze s  S S M . —  N a ­
re szc ie  p r z y  S zo s ie  S ta r g a rd z k ie j  
r u s z y ła  b u d o w a  k o m b in a tu  m le ­
c z a rs k ie g o  z p r a w d z iw e g o  z d a rz e ­
n ia .  P o  je g o  ro z r u c h u  d z ie n n ie  
k ie r o w a ć  b ę d z ie m y  na sa m  szcza­

nie szwankowało.
(Mac*!

OTWARTE
D R Z W I

KLUBÓW

„ P o c z t y -P R E Z E N T A C J A  k lu b u  
l i  o n ”  t r w a  od  n ie d z ie li  
p ią tk u  12 b m . w łą c z n ie , a p r o p o ­
z y c je  w y d a ją  s ię  b a rd z o  ró ż n o r o d ­
n e . W  n ie d z ie lę  m ie l iś m y  o k a z ję  
u c z e s tn ic z y ć  w  t r a d y c y jn e j  g ie łd z ie  
k o le k c jo n e r ó w  o ra z  z w ie d z ić  w y ­
s ta w ę  K łu b u  K o le k c jo n e r ó w .  O d b y ­
ła  s ię  r ó w n ie ż  p ró b a  s y m p a ty c z n e ­
g o  ze s p o łu  w o k a ln e g o  . .H a jd u c z k i” . ,
..S tu d io  N o w o ś c i”  z a p re z e n to w a ło  i r a -—
n a jś w ie ż s z e  n a g r a n ia  p ły to w e ,  w y -1  D o  ro z g rz a n e j w  k o k s o w n ik u  
s tę p y  a r ty s t y c z n e ,  f i l m y  o ra z  s p o t-  i k i  s ta lo w e j p o d łą c z o n o  p rz e w ó d

— U w a g a ! O d k rę c a m  t le n !  
P o c z e k a j, jeszcze  c h w ilę . r»ob-

k a n ie  z  p o d r ó ż n ik ie m .

P O N IE D Z IA Ł E K .  8 B M .

G o d z . 10 d o  18 —  k ie rm a s z  k o ­
s m e ty k ó w :

g o d z . 12 d o  15 —  s p o tk a n ie  z e m e ­
r y t a m i  i  r e n c is ta m i:  |

g o d z . 17 d o  22 —  „S e rd e c z n e  ż y -  i
c z e n ia ”  — s p e c ja ln y  p ro g r a m  d la  
P ań. i

W T O R E K . 9 B M .

G o d z . 15.15 d o  16.45 —  im p re z a  
d la  d z ie c i,  p o łą c z o n a  z w y s te n e m  
te a t r z y k u  d z ie c ię c e g o  o ra z  f i lm y  
„ B o le k  i  L o le k ” ; ,

go dz . 17.15 —  n a u k a  ję z y k a  a n -
g j , . lw ie g o  f j i a p o c z ą tk u ją c y c h :  

go dz . 17 d o  22 —  t u r n ie j  p a r  b r y ­
dża  s p o r to w e g o . 1

d o p ro w a d z a ją c y  t le n  z b u t l i ,  
k o ń c u  la n c y  p o ja w i ł  s ię  p ło m ie ń  i 
is k r y .  D w a j s tu d e n c i w  a zb e s to ­
w y c h  u b r a n ia c h  p r z y t k n ę l i  ją  do 
ś c ia n y  s c h ro n u . Z a c z ę li n a c is k a ć  
c o ra z  m o c n ie j.  R u r k a  z a g łę b ia  s ię  
p o w o l i  w  b e to n ie .

S tu d e n c i P o l i t e c h n ik i  S z c z e c iń ­
s k ie j ,  p r a c u ją c y  w  ra m a c h  s p ó ł­
d z ie ln i  „ B r a t n ia k ” , n ie  b ę d ą  je d n a k  
m o g li  p o c ią ć  c a łe g o  b u n k r a .  Ic h  
• '"p o o c  n a le ż y  t r a k t o w a ć  ja k o  le k ­
c ję  p o g lą d o w ą . Z a o f ia r o w a l i  s ię , że 
n a u c z ą  p r a c o w n ik ó w  K P R I ,  j a k  p o ­
s łu g iw a ć  s ię  la n c ą  t le n o w ą . M a m y  
o - d z ie ję ,  że w y k o n a w c y  D rz ~ b u d o - 
v y  s k o r z y s ta ją  z te g o . C z=ka  ic h  

’■ec’ " ż  jeszcze  je d e n  o rz e c h  do  
i - a la  _  s c h ro n  w  p - ' - ”  ' 

„ K a s k a d y ” . (Jas)

„W  N IE C C E  N ie b u s z e w s k ie J  J e r t 
u l ic a  H ip o l i t a  C e g ie ls k ie g o . T a k a  
n a z w a  f ig u r u je  w  b iu rz e  m e ld u n ­
k o w y m  i  ta k  je s te m  z a m e ld o w a n y . 
N a to m ia s t n a  ta b l ic z c e  u m o c o w a n e j 
n a  p ie rw s z y m  d o m u  u l ic y ,  f ig u r u je  
n a z w a  „ U l .  ś w . M a r c in a ” . O b o k  
z n a jd u je  s ię  in n a  u l ic z k a  o zn a czo ­
n a  im ie n ie m  H ip o l i t a  C e g ie ls k ie g o  
(c h y b a  z a m ia s t ś w . M a r c in a ) .  M ię sa  
k a m  ta m  od  n ie d a w n a  i  m o i k r e w ­
n i  i  z n a jo m i b łą k a ją  s ię  n ie  m o g ą c  
m n ie  o d n a le ź ć . G d z ie  w ła ś c iw ie  
m ie s z k a m ? ” .

T A K I  o t r z y m a l iś m y  l is t  od  p . J , 
N ie m y s k łe g o  z u l .  C e g ie ls k ie g o  
72/5 (a m oże  z u l .  ś w . M a rc in a ? ) .

Notatnik szczeciński
4  P O L S K I Z w ią z e k  E m e r y tó w .  

R e n c is tó w  i  In w a l id ó w  S ze ze c tn - 
P o g o d n o  in fo r m u je  c z ło n k ó w  i  
o so b y  z a in te re s o w a n e , że s ie d z ib a  
z w ią z k u  p rz e n ie s io n a  zo s ta ła  n a  u ł .  
K r a s ic k ie g o  6.

♦  J U T R O  9 b m . w  K lu b ie  
Z B o W iD  p r z y  u l.  W ie lk o p o ls k ie j  18. 
w  c y k lu  „ w t o r k o w y c h  s p o tk a ń ” , 
re d . A l in a  G ło w a c k a  za p o z n a  p r z y ­
b y ły c h  z t a jn ik a m i  p o w s ta w a n ia  
ra d io w e g o  re p o r ta ż u . P o c z ą te k  o  
g o d z . 18.

♦  O D C Z Y T  p t .  „ M a g is t r a la  M ie d -  
w ia ń s k a  n a  f in is z u ”  w y g ło s i m g r  
in ż . T a d e u s z  B u c z e k , ju t r o  w e  w to ­
r e k  o  g o d z . 18. w  lo k a lu  P o ls k ie g o  
Z w ią z k u  In ż y n ie r ó w  i  T e c h n ik ó w  
B u d o w n ic tw a  p r z y  a l. W o js k a  P o l­
s k ie g o  99.

+  P O L S K IE  T o w a rz y s tw o  M e d y ­
c y n y  S ą d o w e j i  K r y m in o lo g i i  O d ­
d z ia ł w  S z c z e c in ie  z a w ia d a m ia , że 
w e  w to r e k .  9 b m . o g o d z . 18 w  
k lu b ie  P r o k u r a tu r y  W o je w ó d z k ie j 
p r z y  u l .  S to ls ła w a  6. o d b ę d z ie  s ię 
k o le jn e  z e b ra n ie  n a u k o w e . O d c z y t 
p t .  „ S k u t k i  d e c y z j i  u r b a n is ty c z ­
n y c h ”  w y g ło s i p r o f .  d r  in ż .  P io t r  
Z a re m b a .

W reporterskim kalejdoskopie

Zima wróciła
w wolną sobotę

N IE  D O PISA ŁA pogoda y j  W ię c e j je d n a k  b y ło  o g lą d a ją c y c h  
i .  L i  . . .  h iż  k u p u ją c y c h .  J a k  n a s  p o in fo r -

t r z e c ią  w  t y m  r o k u  W O lu ą  SODO- m oW a la  g łó iy n a  k a s je rk a  p a n i T e -  
tę .  C h o ć  m e t e o r o lo d z y  z a p o w ia -  resa  S in io r ,  o b r o t y  t.ego d n ia  w y -  

d a l i  n a w r ó t  z i m y  b y l i ś m y  s k ł o n  DT ^ „ T  “  * *
n i  w ie r z y ć ,  ze j e d n a k  s p ę d z im y
te n  d z ie ń  n a  s p a c e r z e ,  a  n a w e t  R ó w n ie ż  w  D o m u  T o w a ro w y m  
u M ic iP W P  nnzs» m ia c d n  s z u k a ia c  . .C e n tr u m ”  na  w s z y s tk ic h  p ię t r a c h  w y c ie c z c e  p o z a  m ia s t o ,  S Z U K a ją c  p a n o w a ł duży  ru o h  N a jw ię k s z e  k o -
p ie r w s z y c h  o z n a k  w io s n y .  A  t y m  le j k i  s ta ły  p rz e d  s to is k a m i z k o -  
C z a s e m  s m e ty k a m i i  u p o m in k a m i.  T o  p rz e -

.P rz e z  c a łą  s o b o t ę  b y ł o  p o c h m u r  1 ^ ^ % .  
n o  i  c h ło d n o .  P o  p o ł u d n i u  z a -  śc ią  c ie s z y ło  s ię  ta k ż e  s to is k o  z 
c z ą ł  p a d a ć  Ś n ie g . N ic  w i ę c  d z i w  W io s e n n y m i p ła s z c z a m i d a m s k im i.

„  ■ a a  S p rz e d a n o  ic h  za 110 ty s ię c y  z ł.
n e g o ,  z e  z d e c y d o w a n a  w ię k s z o ś ć  K
s z c z e c in ia n  d z ie ń  w o l n y  o d  p r a -  n i e z ł y  p ro g r a m  te le w iz y jn y  s ta ł 
c y  s p ę d z i ła  w e d ł u g  u t a r t e g o  s c h e
m a t u .  R a n o  —  z a k u p y  1 s p r z ą -  n o  p r z y  n ie p e łn e j w id o w n i .  J e d y -  
t a n ie ,  p o  p o ł u d n i u  —  o g lą d a n ie  n ie  p rz e d  „ K o s m o s e m "  w id z ie l iś m y  
p r o g r a m u  t e le w i z y jn e g o  i  . p o t -  -
k a n i e  Z p r z y j a c i ó łm i .  A m a to r ó w  o b e jr z e n ia  „ Ż ą d ła ”  b y ło

w iię c e j n iż  m ie js c . T a k ż e  i  w  „ C o -  
W  S K L E P IE  s p o ż y w c z y m  p r z y  lo s s e u m ” , le c z  t y l k o  o  g o d z . 16.15, 

u l .  M ic k ie w ic z a  s p o tk a liś m y  p a n a  b y ł  k o m p le t  w id z ó w .
T a d e u sza  Z . ( p r o s i ł  o n ie p o d a w a -
n le  n a z w is k a ) .  J e ś l i  ju ż  o  k in a c h  m o w a , to

S to c z n ia  S z c z e c iń s k a  im .  A . W a r -  
—  C zy  k to ś  p r z e t łu m a c z y  n a s z y m  s k ie g o  t r a d y c y jn y m  z w y c z a je m  w y -  

p a n io m , że w o ln a  s o b o ta  n ie  je s t  k u p i ła  c a ły  sea ns  w  „K o s m o s ie " ,  
d n ie m  z a k u p ó w ?  P ró b o w a łe m  p rz e -  P r a c o w n ic y  n a jw ię k s z e g o  z a k ła d u  
k o n a ć  ż o n ę . a le  u c ię ła  w s z e lk ą  d y -  p rz e m y s ło w e g o  o b e jr z e l i  f i l m  — 
skus .ję  w rę c z a ją c  m i s ia tk ę  i  k a r -  „ K a z im ie r z  W ie lk i ” , 
te c z k ę . O . p ro s z ę  s p o jrz e ć : c u k ie r .  W ie le  p rz e d s ię b io r s tw  i  tn s t y tu -  
m ą k a , h e rb a ta . . .  P o w ie d z ia ła ,  że c j l ,  m . in .  W SS „ S p o łe m ” , w y k o -  
n r  m  czas, m o g ę  w ie c  u z u p e łn ić  r z v s ta ł o w o ln a  s o b o tę  na  z o r g a n i-  
b r a k i  w  d o m o w e j s p iż a rn i .  z o w a n ie  Im r-m z  z o k a z j i  M ią ^ - y -

° n o r o  o^ó b  ed.v.‘ ! o ^ 7 ił o D o m  n a ro d o w e g o  D n ia  K o b ie t .
O d z ie ż o w y  p r z y  a l.  N ie p o d le g ło ś c i.  ( ja s )


